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W Y B U C H  D E K S T R Y N Y

CO SIĘ STAŁO?

W e wtorek, 22 lutego 1972r., 
o godz. 23.05 wskutek potężnego 

wybuchu runął budynek Oddziału Pro­
dukcji Dekstryny w Zakładach Ziemnia­
czanych. Czterokondygnacyjny, masyw­
ny obiekt, wybudowany jeszcze przed 
pierwszą wojną światową, w ułamku se­
kundy zamienił się w gruzowisko, grze­
biąc znajdujących się na stanowiskach 
pracowników trzeciej zmiany. Jednocze­
śnie ogień błyskawicznie ogarnął szczątki 
zwalonego obiektu. Siła wybuchu była 
tak wielka, że przeniosła część dachu na 
odległy o 80 metrów budynek administra­
cji. Odłamki murów powpadały do nawet 
bardzo odległych budynków zakłado­
wych. Z pobliskich okien powypadały 
wszystkie szyby. Ogromne zwały gruzu 
zasypały i zniszczyły doszczętnie stojące 
przy pochylni ładowczej 2 wagony. 
Plątanina stalowych konstrukcji, instala­
cji, kadłubów maszyn, zwały cegieł, pło­
mienie i wydobywający się dym oraz 
roznoszący się w powietrzu charaktery­
styczny zapach pyłu dekstryny powodo­

wały ogromny strach. Panująca wokół 
ciemność potęgowała atmosferę drama­
tyzmu i przerażenia.

( sz c z e g ó ły  p a t r z  str. 1 8 -1 9 )

P ejzaż Z akładów  Ziem niaczanych  w 1972r. ]
D z isia j w tym m iejscu pom nik  y

G o r s z e  d o j a z d y

O d 12 kwietnia ze stacji Poznań Główny 
przez Dębiec do Lubonia kursuje pociąg 

„za tramwaj”. Nowa linia ma zapewnić mie­
szkańcom tych terenów szybki dojazd do cen­
trum w czasie, gdy zamknięte będzie skrzyżo­
wanie ulic 28 Czerwca 1956r. i Hetmańskiej. 
Remont nie wpływa na zmianę rozkładu jazdy 
autobusów lubońskich. Możliwe są jedynie 
opóźnienia spowodowane „korkami” w Pozna­
niu. Z pętli L2 na Dębcu w kierunku Rynku 
Wildeckiego kursuje co 8-10 minut podstawio­
ny przez MPK autobus T2.
W związku z remontem dróg w Poznaniu nasi­
lił się ruch samochodowy na ulicach Lubonia.

Jest to pierwsza wyczerpująca publikacja o groźnym wydarzeniu, które miało 
miejsce w Luboniu. Kwiecień - miesiąc pamięci, jest dobrą okazją do przedsta­
wienia tego unikalnego materiału.

WYSTARCZY ISKRA I OGIEŃ SIĘ BUDZI 
TO NIE BYŁ ZWYKŁY OGIEŃ, TO DZIKI POTWÓR,

KTÓRY PRZYNIÓSŁ STRACH I PRZERAŻENIE
Słowa te w pełni odzwierciedlają tragedię, która spotkała nasze miasto 27 lat temu.

30 kwietnia br. o godzinie 
18.00, w Domu Kultury Rol­
nika przy ul. Kościuszki, 
z okazji 50 lat działalności 
artystycznej lubońskiego 
barda

Benona Mateckiego
odbędzie się benefis jego 
twórczości. W imprezie zaty­
tułowanej „Godejcie po na- 
szym u” poza jubilatem, 
udział wezmą Jacek Hałasik 
- dziennikarz „Radia Merku­
ry”, Adam Lewandowski 
z Plewisk oraz książę, iluzjo-

.................. .... ■ " j
Stowarzyszenie

Kulturalno-Oświatowe
„Forum Lubońskie”
i Biblioteka Miejska

zapraszają na spotkanie
„Zdrowie na forum”

6 maja br.
o godz. 17.00,

które odbędzie się
w czytelni

R ih lin łD lri M io iclr im

Plac Wolności w Luboniu placem Edmunda Bojanowskiego. 
Tę zmianę uchwaliła Rada Miejska stosunkiem głosów 12:10. 
Nowa nazwa obowiązywać będzie od 13 czerwca 1999 - dnia 
beatyfikacji założyciela Zgromadzeń Sióstr Służebniczek.
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opracowanie:
Michał Schmidt 
Piotr Paweł Ruszkowski
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L u A o r i S K i c

Zgodnie z wymogami 
reformy oświaty, na sesji 11 
m arca br. w ładze miasta 
powołały gimnazja w Luboniu. 
Zakończono tym samym dyskusje 
na temat struktury szkolnictwa w 
naszym mieście, o których 
sygnalizowaliśmy na naszych 
łamach.

Powołano Gimnazjum nr 
1 przy ul. Armii Poznań i 
Gimnazjum nr 2 przy ul. 
Z a b i k o w s k i e j . W s z y s t k i e  
istniejqce szkoły przekształcone 
zostały natomiast w szkoły 
podstawowe o klasach I - VI.

Przygotowaliśm y dla 
P a ń s t w a  g r a f i c z n e  
przedstawienie zasięgu rejonów 
l ubońsk i ch  g i m n a z j ó w  i 
wszystkich szkół podstawowych. 
Dla dokładniejszego zapoznania 
się z nimi zamieściliśmy również 
spisy ulic wchodzgcych w skład 
obwodów poszczególnych szkół 
( st r .  3) .  O b w o d y  szkół  
podstawowych nie zmieniły się.

(Na temat tworzenia 
struktury szkolnictwa w Luboniu 
czytaj również w „Sprawozdaniu 
z VIII sesji RM Lubonia".)

L E G E N D A :
V  Szkoła podstawowa 

SP w budowie
V  III LO (prywatne)
^  Gimnazjum
U  Planowana SP 
U  Planowane LO

Obwód SP nr V
ul. Poniatowskiego 10, tel. 813-04-92

■  Obwód SP nr ^
ul. Żabikowska 40, tel. 813-03-91
Obwód SP nr ^
ul. Armii Poznań 27, tel. 813-04-42
Obwód SP nr
ul. 1 Maja 10, tel. 813-03-81 
Obwód Gimnazjum nr V  
ul. Armii Poznań 27, tel. 813-04-42 
Obwód Gimnazjum nr V
ul. Żabikowska 40, tel. 813-03-91

R E K L A M A
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Odzież dla innych
W dniach od 1 do 4 marca odbyła się w Lu­

boniu kolejna, trzecia już akcja PCK pod 
hasłem „Odzież zbędna dla ciebie może pomóc 
innym”. Poprzednie przeprowadzono w kwiet­
niu i sierpniu ubiegłego roku. Organizator zbiór­
ki - Zarząd Okręgowy PCK w Poznaniu -wypo­
sażył osoby odbierające dary sprzed naszych do­
mów w identyfikatory i upoważnienia PCK.

Tym razem zebrano 1600 kg odzieży (800 kg 
z Żabikowa, 300 kg z Lasku i 500 kg z „cen­
trum” Lubonia). Niestety większość nadaje się 
do kasacji. Przypomnijmy, że podczas pierwszej 
akcji samochód PCK zabrał z Lubonia 4900 kg 
rzeczy, a podczas drugiej - 2600 kg.

Organizatorzy informują, że osoby potrzebu­
jące pomocy w postaci ubrań mogą się zgłaszać 
w siedzibie poznańskiego PCK przy ul. Rybaki 

Samochód PCK podczas zbiórki odzieży na ulicach Lubonia 18a we wtorki i czwartki. (HS)
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Szkoła Podstawowa nr 3Szkoła Podstawowa nr 1
Agrestowa, Boczna, Buczka, Bukowa, Brzozowa, Brzo­
skwiniowa, Cmentarna, Dębowa, Długa, Drzymały', Gal­
la, Graniczna, Gruszkowa, l larccrska. Jaworowa, Jaśmi­
nowa, Jesienna, 11 Listopada (od nr 13 nieparzyste i od 
24 parzyste), Jodłowa, Kanonicrów, Kasprowicza, Ka­
sprzaka, Klonowa, Kołłątaja, Korczaka, Kościuszki (od 
nr 61 nicp. i od nr 42 parzyste), Krucza, Limbowa, Le­
śmiana, Lipowa, Migalli, Miodowa, M ordowa, Nad 
Żabinką, Niezłomnych, Nowiny. Orzechowa. Plac Wol­
ności, Poniatowskiego, Poprzeczna. Północna, Prze­
smyk, Reja, Rejtana, Różana, Ruczajowa. Samotna, 
Sienkiewicza, Skowronkowa, Solskiego, Sowia. Staszi­
ca. Studzienna, Szafirowa. Szkolna, Śliwkowa, Świer­
kowa, Tomiaka, Traugutta, Wczasowa, Westerplatte, 
Wiosenna, Wirowska, Wiśniowa, Wojska Polskiego (od 
nr 5). Wrzosowa, Zielona. Złota.

Szkoła Podstawowa nr 2
Broniewskiego, Kilińskiego, Konarzewskiego (od nr 21), 
Kopernika, Kościuszki (1 -40, nieparzyste do 39 oraz 41 - 
59), Karłowicza. 11 Listopada (1-11 i 2-22), 22 Lipca. 
Mickiewicza, Osiedlowa, Paderewskiego, Powstańców 
Wlkp. (od 42 lub 37), Pułaskiego, Sobieskiego (1-19), 
Słowackiego, Skóry, Świerczewska, Wojska Polskiego (4, 
4a i 3), Wschodnia, Żabikowska, Sikorskiego, Szyma­
nowskiego.

Gimnazjum nr 1
Andersena. Armii Poznań, Akacjowa, Azaliowa, Brzechwy', 
Chopina, Chemików', Chudzickicgo. Cicha, Cieszkowskiego 
Czajcza, Dąbrowskiego. Dolna, Dojazdowa, Dożynkowa, 
Dworcowa. Górna. Faustmana, Fiołkowa, Fabryczna. Fornal­
skiej, l libnera, Jagiełły, Juranda, Kasztanowa. Konwaliowa. 
Krótka, Kręta, Krasickiego, Kolonia PZNF, Konopnickiej, Ko­
zińskiego, Konarzewskiego, Kościelna, Ks. Nogali, Ks. Strc- 
icha. Kwiatowa, Kurowskiego, Laskowska, Lemańskiego, 
Leśna, Łączna, Łąkowa, Makuszyńskiego. Malinowa, Ma­
tejki, Mazurka. 3-go Maja, Mokra, Nagietkowa, Narutowi­
cza, Nad Wartą, Nad Stumykicm, Niepodległości, Nowa, 
Ogrodowa, Okrzei, Owsiana, Panka, Parkowa, Podgórna, Pia­
skowa, Polna, Poznańska, Powstańców Wlkp. (do nr 40 i nie­
parzyste do nr 35), Południowa, Pszenna, Prosa, Przemysło­
wa, Puszkina, Ratajczaka, Ratajskiego, Rivoliego, Rydla. Rut­
kowskiego, Sawickiej, Skargi, Skośna, Słoneczna, Słonecz­
nikowa, Spadzista, Spokojna, Sporna, Sobieskiego, Stawna, 
Stromykowa, Topolowa, Tuwima, Rzeczna, Wawrzyniaka. 
Warzywna, Wiejska, Wodna, Walki Młodych, Wierzbowa, 
Ziemniaczana, Żytnia, Żeromskiego.

Andersena, Armii Poznań (parzyste do 78, nieparzyste do 
49a), Brzechwy, Chopina, Cicha, Cieszkowskiego, Dą­
browskiego, Dworcowa ( l - 13). Dożynkowa, Faustmana, 
Flibnera, Jagiełły, Krótka, Kozińskiego, Konarzewskiego 
(do nr 20). Konopnickiej. Kościelna, Krasickiego, Ks. No­
gali, Ks. Streicha, Lemańskiego, Matejki, Nad Strumykiem, 
Nad Wartą, Narutow icza, Niepodległości, Okrzei, Połu­
dniowa, Powstańców Wlkp. (nr parzyste do 40, niep. do 
35), Przemysłowa, Puszkina. Ratajskiego, Rivoliego, 
Rzeczna, Sawickiej, Skargi, Słoneczna, Spadzista, Stru­
mykowa, Świerczewskiego, Tuwima. Ziemniaczana.

Akacjowa, Armii Poznań (od ul. Ratajskiego), Azalio­
wa, Chemików. Chudzickicgo, Czajcza, Dolna, Dojaz­
dowa, Fiołkowa. Fabryczna, Fornalskiej, Grzybowa, 
Grocka. Górna, Juranda, Kasztanowa, Kasztelańska, Ko­
narzewskiego, Konwaliowa, Kręta, Kurowskiego. Kwia­
towa, Kolonia PZNF, Laskowska, Leśna, Łączna, Łąko­
wa, Makuszyńskiego. Malinowa, Malwowa. Mazurka, l- 
go Maja. Modrakowa, Mokra, Nagietkowa, Nowa, Ogro­
dowa. Owsiana, Parkowa, Piaskowa, Podgórna. Polna, 
Poznańska. Panka, Pszenna. Prusa, Rydla, Rutkowskie­
go, Ratajczaka, Skośna. Słonecznikowa, Sobieskiego, 
Spokojna. Sporna. Stawna, Topolowa, Warzywna, Waw­
rzyniaka, Wiejska, Wodna. Walki Młodych, Wierzbowa, 
Żeromskiego. Żytnia i Wiry (ul. Laskowska nr l-43).

Agrestowa, Boczna. Buczka, Bukow'a, Broniewskie­
go. Brzozowa. Brzoskwiniowa, Cmentarna, Dębowa, 
Długa, Drzymały, Galla, Graniczna, Gruszkowa, Ja­
śminowa. 11 Listopada, 22 Lipca, Jodłowa. Jesienna, 
Jaworowa, Kanonierów, Karłowicza, Kasprowicza, 
Kasprzaka. Klonowa, K ilińskiego, Kołłątaja, Ko­
ściuszki, Konarzewskiego od 21, Kopernika, Krucza, 
Limbowa, Leśmiana, Lipowa, Mickiewicza. Migalli, 
Miodowa. M ordow a. Nad Żabinką, Niezłomnych, 
Nowiny, Osiedlowa, Orzechowa, Paderewskiego, Plac 
Wolności, Poniatowskiego, Poprzeczna, Powstańców 
Wlkp. (od 42 lub 37). Pułaskiego, Północna, Przesmyk, 
Reja. Rejtana. Ruczajowa, Różana, Samotna, Skow­
ronkowa, Skóry, Sienkiewicza, Sikorskiego, Sobieskie­
go ( I - 191. Solskiego. Słowackiego, Staszica. Studzien­
na, Szafirowa, Szkolna, Śliwkowa. Świerkowa, Świer­
czew ska. Szym anow skiego, Tomiaka, Traugutta. 
Wczasowa. Westerplatte, Wiosenna, Wirowska, Wi­
śniowa. Wojska Polskiego, Wschodnia, Wrzosowa, 
Zielona. Złota. Żabikowska.

Krótko
w , ■

* N ow ym  dyrek torem  O środka K ultury w
p Luboniu została p. Regina Góm iaczyk. dotych­

czasow y asystent redakcji „W ieści Luboń- 
skich” . Zarząd M iasta nie zdecydował się na 
obsadzenie tego stanow iska w drodze konkur-

■ su. W yboru dyrektora dokonała 8 - osobow a * 
kom isja złożona z członków' Zarządu M iasta, 
Skarbnika i Sekretarza M iasta oraz Przewód- "

. niczącego Kom isji Sfery Społecznej stosun- ■ 
kiem  głosów 4 do 3 (przy 1 głosie w strzym u- * 
jącym ). W śród 10 kandydatów  na to stanow i­
sko bezpośrednim  konkurentem  pani Reginy a

i- był były w iceburm istrz M arek Bartosz, 
ti a

* Z godnie z  w ym ogam i ustaw y o reform ie 
oświaty, w  regulam inow ym  term inie (do 15 
kw ietnia br.) Zarząd M iasta powołał dyrekto­
rów  gim nazjów  w Luboniu. Dyrektorem  Gint- a  
nazjum  nr 1 została pani M aria Now ak, G im ­
nazjum  nr 2 - pani Irena Fojt. Obow iązki obej-

■ m ą od 1 w rześnia br. Do tego czasu pracować B 
będą na podstaw ie upow ażnień do organizo­
wania gimnazjów.

* Zakład O piekuńczo-Leczniczy przy ul. M o­
gileńskiej w  Poznaniu, w  którym  znajdują się Z 
rów nież m ieszkańcy Lubonia, po w prow adze­
niu w życie reform y adm inistracyjnej i refor­
my służby zdrowia, znalazł się w' bardzo trad-

■ nej sytuacji socjalno-bytowej. W iększość pod­
opiecznych to inwalidzi I grupy, niezdolni do 
pracy i sam odzielnego życia. W  związku z kry­
tyczną sytuacją pacjenci Zakładu wyslosowa- 
li list otw arty do Prezydenta M iasta Poznania, 
radnych Poznania, M inistra Zdrow ia i Opieki 
Społecznej oraz Prezydenta RP. bo - jak  sami 
p iszą - „k a le c tw o  u n ie m o ż liw ia  im  o rg a n iz o -  a  

w a n ie  p o c h o d ó w  i p ik ie to w a n ie  p o d  U rzęd em  ■ 

M ia s t a  lu b  S e jm e m

* W obec wzrostu stopy bezrobocia, jak i od-
B notow ano w Polsce (z 11,4 w styczniu do 11,9 n
■ w lutym; ok. 2 m in 140 tys. osób bez pracy w * 

kraju) Luboń w ykazuje rów nież tendencje ■ 
zwyżkow e. W lutym  Pow iatowy Urząd Pracy

■ w Poznaniu rejestrował 216 bezrobotnych lu-
■ bonian i było ich więcej niż w  styczniu (165). ■ 

M iejski Ośrodek Pom ocy Społecznej pom aga
a  6"1 bezrobotnym  w Luboniu, 
a  . a
a  * Z poniedziałku 15.03. na wtorek 16.03. wła- ■
■ m ano się do III Prywatnego Liceum w Luboniu ■ 

przy ul. Annii Poznań i obrabowano pracownię 
komputerową. Straty wyniosły ok. 23 tys. zł.

a  Spraw ców  w łam ania - fachow ców  (o czym  a 
św iadczy sposób, w jaki rozmontowano zrabo­
wany sprzęt) nie schwytano.

* Były prezes L ubońskego KS - Stanisław
a  Butka - obecny prezes O kręgow ego Związku a  

Piłki N ożnej został w m arcu w iceprezesem  ■ 
K lubu „Lech” Poznań.«• ■
* Rada M iejska od rzuciła  w niosek  parafii 
ewangelicko-augsburskiej o przekazanie gron- u  
tów zam iennych za użytkow ane przez Luboń 
m ienie poew angelickie (teren SP nr 1 i boisko 
TM S „Stella” ). M iasto nie dysponuje takimi B

a  gruntam i. Radni nie wyrazili również zgody a  
na ew entualne przekazanie terenu za Domem 
Rolnika, gdzie gm ina ew angelicko-augsbur­
ska zamierzała w ybudować dom spokojnej sta­
rości (5 radnych było za przekazaniem , 19 - 
przeciw, 4- w strzym ało się od głosu). W ypła­
ta odszkodow ania za użytkow ane m ienie, któ­
rego zwrot nie jest m ożliwy, zgodnie z obo- 

*  w iązującym  praw em  spoczywa na ministrze 
finansów. (Szczegóły sprawy opisywaliśm y w 

, „W L” w 'kw ietniu 1998)
■ i
= * W tym  roku na budow ę szkoły nr 5 prze- a  

znaczono 800 tys. zł. Jeśli w przyszłym  roku a  
uda się zgrom adzić planow any 1 ntln zł. bu­
dow a gm achu będzie zakończona.

Ł ■ 1 --------

Szkoła Podstawowa nr 4

Gimnazjum nr 2
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3.03.99r. -  w sklepie spożywczym przy 
ul. Sobieskiego ujawniono fałszywy bank­
not o nominale 50 zł.

3.03.99r. -  do sklepu „Bayron” na tere­
nie centrum handlowego GESA dokonano 
włamania i kradzieży papierosów na ogól­
ną sumę 2650 zł.

4.03.99r. -  na stacji PKP ujawniono okra­
dziony wagon z makaronem. Straty 570 zł.

5/6.03.99r. -  na nie strzeżonym parkin­
gu przy ulicy Sikorskiego dokonano wła­
mania do samochodu Mazda i skradziono 
radioodtwarzacz marki Pioneer

6/7.03.99r. -  dokonano włamań do 2 
sklepów przy ul. Sikorskiego i 2 przy ul. 11 
listopada. Straty 4100 zł.

7/8.03.99r. -  dokonano włamania do 
sklepiku w Szkole Podstawowej nr 2 przy 
ul. Żabikowskiej. Straty 400 zł.

9.03.99r. -  na ul. Puławskiego uszko­
dzono samochód marki Volkswagen Golf 
(wybito szybę i porysowano lakier). Straty 
920 zł.

9.03.99r. -  na ul. Sikorskiego dokona­
no kradzieży samochodu marki Volkswa- 
gen Transporter. Straty 35.000 zt. Samochód 
odzyskano na terenie Poznania.

9/10.03.99r. -  na ulicy Sikorskiego do­
konano kradzieży samochodu marki Peu­
geot Boxer. Straty 40.000 zł.

9/l0.03.99r. -  na ul. 22 Lipca dokona­
no kradzieży samochodu marki Honda Crx. 
Straty 20.000 zł.

I2.03.99r. -  z nie zamkniętego samo­
chodu skradziono telefon komórkowy. Stra­
ty 400 zł.

12.03.99r. -  na ul. Kościuszki dokona­
no włamania do samochodu marki Renault 
Meganc i skradziono telefon komórkowy. 
Straty 800 zł.

13.03.99r. -  na ul. Sikorskiego skradzio­
no samochód Audi 80. Straty 30.000 zł.

13.03.99r. -  na ul. Kościuszki skradzio­
no samochód marki Mercedes. Został on 
odzyskany tego samego dnia na terenie 
Poznania. Obecnie policja prowadzi postę­
powanie z urzędu o krótkotrwałe użycie 
pojazdu.

15/16.03.99r. -  dokonano włamania do 
LO przy ul. Armii Poznań i skradziono 
sprzęt komputerowy ogólnej wartości 
21.700 zł.

16.03.99r. -  włamanie do budynku go­
spodarczego przy ul. Olszynowej, gdzie 
skradziono motorower marki Romet. Stra­
ty 500 zł.

16/17.03.99r. -  na ul. Żabikowskiej 
skradziono samochód marki Mazda. Straty
24.000 zł.

17.03.99r. -  w Spółdzielczym Banku 
Ludowym na placu Wolności ujawniono 
fałszywy banknot o nominale 50 zł.

19.03.99r. -  ujawniono próbę dokona­
nia oszustwa na szkodę PKO BP przy po­
mocy czeków bez pokrycia na ogólną sumę 
6.904 zł.

19\20.03.99r. -  na ul. Żabikowskiej wła­
mano się do sklepu „Anika” i skradziono 
kosmetyki oraz sprzęt elektryczny warto­
ści 1002 zł.

21.03.99r. -  na ul. Sienkiewicza spalił 
się barak budowlany. Straty 13.000 zł.

22/23.03.99r. -  na ul. Sienkiewicza do­
konano kradzieży skrzynki elektrycznej. 
Straty 670 zł.

23.03.99r. -  zniszczono aparat telefo­
niczny na placu Wolności. Straty 464 zł.

24/25.03.99r. -  na ul. Sikorskiego skra­
dziono samochód marki Rover. Straty
30.000 zł.

25.03.99r. -  w trakcie jazdy próbnej sa­
mochodem marki Opel Vectra „potencjal­
ny” nabywca dokonał kradzieży pojazdu. 
Straty 6.500 zł.

26/27.03.99r. -  dokonano włamania do 
kiosku przy ul. Osiedlowej. Skradziono 
kosmetyki i artykuły chemii gospodarczej 
wartości 1700 zł.

29.03.99r. -  na ul. Rzecznej uszkodzo­
no samochód marki Volkswagen Golf. Stra­
ty 800.

W marcu przeprowadzono ogółem 135 
interwencji, ukarano 47 osób na łączną 
kwotę 3440 zł. Wylegitymowano 248 osób, 
a 13 pijanych odwieziono do izby wytrzeź­
wień.

Lubońscy policjanci apelują o zabezpie­
czanie samochodów (ubezpieczenia, nie 
zostawianie wartościowych przedmiotów 
wewnątrz pojazdu, zabezpieczenia mecha­
niczne). W Luboniu coraz częstszymi „go­
śćmi” są znani policji poznańscy złodzieje 
samochodów.

Ku zadowoleniu mieszkańców ul. Powstańców Wielkopolskich Zarząd Miasta postano­
wił zmienić znak drogowy regulujący ruch na tej drodze na odcinku od skrzyżowania z 
ul. Okrzei do firmy „Pol-Agri” (dotyczy prawej strony ulicy). Przedtem znak zakazywał 
postoju oraz zatrzymywania się w tym miejscu. Po zmianie obowiązuje już tylko zakaz 
postoju. Jest to o tyle istotne dla mieszkańców, że nie muszą się już obawiać mandatu, 
gdy wracając z pracy czy podróży, będą chcieli otworzyć bramę lub garaż.

Wiosenne, ciepłe dni sprawiły, iż zaczęli­
śmy porządkowanie naszych przydomo­
wych ogródków. Niestety, jak to bywa o 
tej porze roku, nie należą do rzadkości 
przypadki zarówno wypalania traw jak i 
spalania śmieci .

Przypomnę więc Państwu par.9. „Re­
gulaminu utrzymania czystości i porząd­
ku na terenie miasta Lubonia”, który mówi: 
„ Z a b r a n i a  s i ę  s p a l a n i a  ja k ic h k o lw ie k  o d ­

p a d ó w  k o m u n a ln y ch  n a  te re n ie  o tw arty m , 
iv p o je m n ik a c h  o r a :  p ie c a c h  n ie  p r z e z n a ­

c zo n y ch  d o  te g o  c e lu
Co zatem należy z odpadami komunal­

nymi robić?
Trwa właśnie sprawdzanie przez funk­

cjonariuszy Straży Miejskiej wszystkich 
posesji pod kątem sposobu usuwania od­
padów stałych z terenu nieruchomości. * 1

W marcu odnotowano 28 interwencji jed­
nostki PSP, w tym:

7 pożarów mieszkań i piwnic,
4 wypadki drogowe,
12 pożarów traw i poszycia leśnego,
1 fałszywy alarm.
Najgroźniejsze wydarzenia w miesią­

cu:
1. Luboń, ul. Akacjowa -  pożar piwni­

cy. Udział brała 1 sekcja PSP.
2. Puszczykowo, ul. Poznańska -  po­

żar piekarni. Udział 5 sekcji PSP i I sekcji 
OSP Mosina.

Wydaje się, iż wypracowany system od­
bioru i segregacji śmieci w naszym mieście 
jest najwłaściwszą formą usuwania odpadów 
stałych z posesji. Można tego dokonać, pod­
pisując umowę z KOM-LUB-em. Gdy jed­
nak zdecydujemy się powierzyć wywóz 
śmieci innej firmie, pamiętajmy, że przez 12 
miesięcy jesteśmy zobowiązani przechowy­
wać dowody wywozu odpadów na wysypi­
sko i korzystania z usług firmy wywozowej.

Niestety, zdarzają się przypadki wysy­
pywania śmieci na tzw. dzikie wysypiska.

Pragnę podkreślić, że przy stwierdze­
niu takiego wykroczenia będziemy z całą 
stanowczością karać wysokimi mandata­
mi, bądź kierować wnioski do Kolegium 
ds. Wykroczeń .

Komendant Straży Miejskiej w Luboniu 
Paweł Dybczyński

TEL. 998 
8 130 998

3. Łęczyca, ul. Podgórna -  pożar miesz­
kania. Udział I sekcji PSP i l sekcji OSP 
Luboń.

4. Luboń, ul. Kręta -  wypadek drogo­
wy (autobus z fiatem I26p). Udział brały 
l sekcja PSP i l sekcja OSP Luboń.

W związku z nagminnym wypalaniem 
traw przypominamy, że zgodnie z Ustawą 
o Ochronie Środowiska obowiązuje abso­
lutny zakaz wypalania suchej roślinności 
pod rygorem kary.

zastępca dowódcy 
st. asp. Tadeusz Szulc

STRAŻ POŻARNA

Ochotnicza Straż Pożarna 
Tek 8-130-998 

8-102-826

Ostatniego okresu nic można uznać za spo­
kojny dla strażaków ochotników. Mieliśmy 
dużo pompowań wody z piwnic, między 
innymi na ul. Niezłomnych (5.03., 9.03., 
13.03.), na ul. Wiejskiej (9.03.) i Akacjo­
wej (14.03,).

Ponieważ poprawiły się ostatnio warun­
ki atmosferyczne sprzyjające paleniu się 
traw, wzrosło zagrożenie spowodowane 
tego typu pożarami. Gasiliśmy je już 9 
razy: 25.03. przy ul. Dąbrowskiego, 26.03. 
przy Niezłomnych i Żabikowskiej, 28.03. 
również przy ul. Żabikowskiej i ul. Nie­

złomnych. 29.03. wyjeżdżaliśmy aż 4 razy 
do palących się traw na ul. Żabikowską, 
Łąkową, na ul. Korfantego w Poznaniu i 
do Łęczycy.

Mieliśmy także pożar opuszczonego 
budynku w Łęczycy, gdzie częściowo spa­
lił się dach (24.03.). 26.03. na ulicy Krętej 
zdarzył się wypadek, również w tej akcji 
ratowniczej braliśmy udział.

I w tym  m iesiącu nie brakow ało dow ­
cipnisiów , k tórzy a larm ow ali nas o fałszy­
wych zdarzeniach. 20.03. w ysłali nas do 
Kom ornik do rzekom ego pożaru trawy.

Łącznie braliśmy udział w 17 wyjaz­
dach na terenie Lubonia i poza miastem.

(OSP)

Pomóż Stowarzyszeniu Historycznemu!
Z nadejściem wiosny sprzyjającej poszu­
kiwaniom terenowym Lubońskie Stowa­
rzyszenie Historyczne w ramach współpra­
cy ze Stowarzyszeniem Eksploracji i Ar­
cheologii Podwodnej EKSPLONUR z 
Poznania prowadzić będzie ustalenia lo­
kalizacji miejsc związanych z wydarzenia­
mi historycznymi w akwenach wodnych 
jezior i rozlewisk. Grupa płetwonurków ze 
sprzętem specjalistycznym określi i podej­
mie wydobycie zalegającego na dnie wód 
sprzętu wojskowego, w tym ciężkiego 
sprzętu bojowego.

D ziałania członków  Lubońskiego 
Stowarzyszenia Historycznego przebie­
gać będą w bliskości poszukiwań płe­
twonurków na obszarach leśnych i rol­
nych. W wyprawach terenowych uczest­
niczyć będzie również poznańskie Radio 
„Merkury”, które utrwali rezultaty tych

W związku z najbliższymi wyprawami 
oraz celem icli udokumentowania fotogra­
ficznego Lubońskie Stowarzyszenie I listo- 
ryczne i Stowarzyszenie Eksploracji i Arche­
ologii Podwodnej EKSPLONUR zwraca się 
z prośbą tlo osób i zakładów fotograficz­
nych z Lubonia, które zechciałyby nieod­
płatnie przekazać filmy na powyższy cel.

Jednocześnie zwracamy się do zakła­
dów i wytwórni wód pitnych o możli­
wość nieodpłatnego przekazania okre­
ślonej ilości napojów. Podczas upałów 
ważne jest spożywanie płynów, zwłaszcza 
w czasie wykopalisk na odkrytych tere­
nach, jakimi są pola i łąki.

Zainteresowane osoby i zakłady prosi­
my o kontakt z prezesem Lubońskiego Sto­
warzyszenia Historycznego Ryszardem 
Jaruszkiewiczem tel. 810-24-39.

Prezes Zarządu LSI 1
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Osobowości 10-lecia
W Luboniu po raz pierwszy odbył się 

plebiscyt na wybór osobowości na­
szego miasta. Zorganizowany został przez 
Towarzystwo Miłośników Mia­
sta Lubonia dla uczczenia jubile­
uszu 10 -  lccia istnienia tej orga­
nizacji. 6 kwietnia w budynku Bi­
blioteki Miejskiej w obecności 
wice burmistrza Ryszarda Ol­
szewskiego i zebranych miesz­
kańców miasta, z siedmiu skrzy­
nek plebiscytowych wysypano 
zebrane głosy. Po skrupulatnych 
obliczeniach okazało się, że ogó­
łem zebrano 104 ważne głosy. Nie 
brano pod uwagę nie wypełnio­
nych kart, które również znalazły 
się w skrzynkach. W pięciu kate­
goriach zwycięzcami w opinii 
mieszkańców Lubonia zostali: 
l. Polityk Ryszard Olszewski 
2. Praca społeczna -  Zofia Skok Lukomska 
3. Kultura - Elżbieta Stefaniak 
4. Przedsiębiorczość - Piotr Olewiński
5. Człowiek, którego cenię -  Julian Ko- 
walkiewicz (w tym wypadku najczęściej 
wymienianymi powodami były: ofiarność, 
dobroduszność, dobre serce)

Laureatom serdecznie gratulujemy! 
Wylosowane również zostały nagrody 

dla osób, które głosowały w plebiscycie.

Prezenty ufundowane przez firmę „Anika” 
wylosowali: Zofia Skok Lukomska i Ta­
deusz Plenzler, natomiast przez firmę 
„Pol-Agri” -  Barbara Małecka i Tomasz 
Kujawa. Uroczyste wręczenie tytułów oso­
bowości naszego miasta oraz wylosowa­
nych nagród odbędzie się podczas impre­
zy jubileuszowej TMML w dniu 24

kwietnia br. o godzinie 16.00 w Ośrod­
ku Kultury przy ul. Armii Poznań.

Inicjatorzy plebiscytu pragną organizo­
wać go corocznie, tak aby stał się elemen­
tem integrującym lokalną społeczność. WL 
mają nadzieję, że nie zrazi ich dotychczaso­
we małe zainteresowanie mieszkańców 

Lubonia konkur­
sem i będą konty­
nuować to warte 
pochwały dzieło. 
Warto tutaj zwró­
cić uwagę na fakt, 
że często interesu­
ją  nas wybory do­
tyczące osób zna­
nych nam jedynie 
tylko z mediów. 
Natomiast kiedy 
mamy okazję brać 
udział w lokalnej 
zabawie, głosować 
na ludzi, których 
często znamy oso­

biście, to okazuje się, że „nam się nie chce”. 
Zastanówmy się nad tym przed przyszło­
rocznym plebiscytem.
P.S.

Być może na małe zainteresowanie ple­
biscytem wpłynęły pewne kłopoty organi­
zacyjne, np. nagłe przesunięcie daty otwar­
cia urn z 7 na 6 kwietnia. A.M.

Śladem
naszych
interwencji

Luboń, 1999-03-23
Redakcja
„Wieści Lubońskich” 
ul. Żabikowska 42 
62-031 Luboń

W nawiązaniu do przedstawionego w 
ostatnim numerze "Wieści Lubońskich” 
zdjęcia i komentarza dotyczącego posta­
wienia kiosku przy ul. Osiedlowej przesy­
łam wyjaśnienie.

Osoba zainteresowana wydzierżawie­
niem od miasta, na działalność handlową, 
części działki przy ul. Osiedlowej została 
poinformowana, że z chwilą podpisania 
umowy na dzierżawę powinna złożyć wnio­
sek o lokalizację i pozwolenie na budowę. 
Dopiero decyzja pozwolenia, uwzględnia­
jąca lokalizację i dokumentację obiektu, 
upoważnia do postawienia budynku. Wła­
ściciel kiosku nie dopełnił powyższych for­
malności i należy traktować ten czyn jako 
samowolę budowlaną. Urząd Miejski o po­
wyższym fakcie powiadomił Oddział Nad­
zoru Budów lanego w Starostwie Powiato­
wym w Poznaniu, ponieważ sam nie ma 
prawa stosować sankcji w' tym zakresie.

Członek Zarządu Miasta Lubonia 
mgr inż. Lechosław Kędra

M om ent o tw ie ran ia  urn  z g lo s a m i m ieszkań ców

P a r k u ją c e  p rz e d  firm ą  ..N ied źw ied ź L o ck  "  (ul. P o w sta ń có w  Wlkp.) sam o ch o d y  b lo k u ją  ch o d ­
nik. s ta n o w ią c  za g ro ż e n ie  d la  id ący ch  tam tędy  d o  szkoły  dzieci, które zm uszo n e s ą  czę sto  do 
z e jśc ia  n a  ru ch liw ą je z d n ię . P o  p rze c iw n e j stron ie , n a  tym od cin ku  ulicy, ch od n ik a  brak.

List do Redakcji
P ism o  m ie sz k a ń c ó w  u lic  D rzy m ały , G a l l a  i  B o c z n e j  p r z e s i a n a  d o  B u rm is t r z a  M ia s t a  

L u b o n ia , P rz e w o d n ic z ą c e g o  R a d y  M ie jsk ie j  i R e d a k to ra  N a c z e ln e g o  "W L  ”,

Luboń, dnia 1 marca 1999r.

Prace komunalne marzec 1999r.

Burmistrz Miasta Lubonia 
Włodzimierz Kaczmarek

Szanowny Panie Burmistrzu, mieszkańcy 
ulic Drzymały, Galla i Bocznej zwracają się 
z uprzejmą prośbą o podjęcie działań mają­
cych na celu doprowadzenie do stanu prze­
jezdności w/w ulic. Dotychczas stan na­
szych dróg był bardzo zły, 
jednak w ostatnim okresie, 
szczególnie przy opadach 
deszczu, są to już tylko bez­
droża, zapełnione na całej 
szerokości wodą, z rozmię­
kłym gruntem, w który po 
osie zapadają się samochody. Stan taki po­
woduje, że dojazd do naszych domów staje 
się momentami niemożliwy, a samochody 
narażone są na poważne uszkodzenia.

Zdajemy sobie sprawę ze szczupłości lu- 
bońskiego budżetu i braku środków' inwe­
stycyjnych, ale obecnie oczekujemy jedy­
nie, aby nasze drogi bvłv nrzeiezdne. Przy­

krym faktem jest brak dotychczas jakich­
kolwiek działań, mimo obietnic urzędników 
gminy i rozmów z radnymi. Wiemy, że w 
Luboniu jest dużo poważniejszych spraw do 
zrealizowania, ale równocześnie proponu­
jemy każdemu, kto jest odpowiedzialny za 
podjęcie decyzji i stan lubońskich dróg, 
przejazd naszymi ulicami w drodze do pra­
cy. Może w takiej sytuacji znajdziemy zro­

zumienie naszej prośby u de­
cydentów Miasta Lubonia.

Z poważaniem 
Mieszkańcy ulic Drzyma­

ły, Galla i Bocznej:
Elżbieta Fichtner, Maria 

Bielawna, Kubiak. Kubiak, 
Ryharczyk, Wojciech Ruszkowski, Tere­
sa Formańska, Pęczynski Stefan, Bana- 
c ho wic/. Maria, Kunert Lucjan, Klinow- 
ski Jan, Wawrzyniak Henryk, Ochniak 
Józef, Ochniak Ewa, Jezierski St., Ma­
jewski, Dopierała, Rybak, Nowak, Szini- 
kus B„ Janusz Szczodrak, 12 podpisów 
nieczytelnych

1. Kanalizacje sanitarne:
- firma „KAN-GAZ” zakończyła reali­

zację budowy kanałów sanitarnych w od­
cinku ul. Reja, kanał został odebrany przez 
PWiK w Poznaniu i włączony do eksplo­
atacji,

- budowane przez firmą „WodAn” ka­
nały sanitarne w ulicach Szafirowa, Róża­
na, Graniczna oraz Brzoskwiniowa, zosta­
ły odebrane przez PWiK w Poznaniu i włą­
czone do eksploatacji,

- firma PBK Władysław Nogaj z Po­
znania wygrała postępowanie przetargowe 
na budowę kanału sanitarnego w ul. 11 
Listopada - odcinek od ul. Kilińskiego do 
ul. Karłowicza -  realizacja w drugim kwar­
tale br.,

- firma „WodAn” z Lubonia wygrała 
postępowanie przetargowe na budowę ka­
nału sanitarnego w ul. 11 Listopada - od­
cinek od ul. Traugutta do granicy miasta -  
realizacja w drugim kwartale br.,

- firma „KAN-GAZ" Eugeniusz Kurosz 
z Lubonia wygrała postępowanie przetar­
gowe na budowę kanału sanitarnego w od­
cinku ul. Limbowej i odcinku ul. Świerko­
wej -  realizacja w drugim kwartale br.

2. Utwardzenie nawierzchni ulic:
- firma „Jedynka EMPEERDE” z Po­

znania kontynuuje wykonanie utwardze­
nia nawierzchni ul. Spokojnej, Ogrodowej 
i Akacjowej,

- przygotowywane jest ogłoszenie po­
stępowania o udzielenie zamówienia pu­
blicznego na wykonanie utwardzenia na­
wierzchni ul. Rejtana.
3. Kanalizacje deszczowe:

- firma „KAN-GAZ” z Lubonia konty­
nuuje wykonanie kanału deszczowego w 
odcinku ul. Wschodniej.
4. Szkoła Podstawowa nr 5:

- firma ZUTEiO Grażyny Piotrowskiej 
z Lubonia kontynuuje realizację montażu 
instalacji elektrycznej p.t. budynku głów­
nego cz. „A”,

- Zakład Remontowo-Budowlany Grze­
gorz Żurek z Czempinia wykonuje montaż 
na obiekcie stolarki okiennej z PCV,

- przygotowywane jest ogłoszenie postę­
powania o udzielenie zamówienia publicz­
nego na wykonanie 11-go etapu robót wy­
kończeniowych ogólnobudowlanych i robót 
instalacyjnych w budynku głównym cz. „A”.

Leszek Michalik -  Biuro Majątku 
Komunalnego

Luboński supermarket
Z dniem 22 marca sklep PSS „Społem” Puszczykowo powiększył swoją powierzch­

nię o dawną restaurację „Metro”. Prowadzący dotąd ten lokal - B. E. Gierszewscy - 
otworzyli restaurację „Jan III Sobieski” przy ul. Sobieskiego w Luboniu. (HS)
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S p r a w o z d a n i e  z  V I I I  s e s j i  R a d y  M i e j s k i e j
Sesję tradycyjnie otworzy! Przewodniczący RM Zdzi­

sław Szafrański. Porządek obrad przyjęty został przy 
pełnej frekwencji jednogłośnie. Następnie Radni zapozna­
li się ze sprawozdaniem z działalności lubońskich jedno­
stek Straży Pożarnych za rok 1998.

Dowódca Państwowej Straży Pożarnej A. Pastok roz­
począł od statystyki. Zrelacjonował, że ogółem podjęto 288 
akcji ratowniczo-gaśniczych, w tym 116 poza rejonem mia­
sta. Pożarów dużyclt i bardzo dużych, w których używa się 
środków i sił nadzwyczajnych, nie odnotowano. W tym też 
okresie załoga odbywała zajęcia z doskonalenia zawodo­
wego i studiów profesjonalnych, a jednostka wyposażona 
została w niezbędny zestaw komputerowy i urządzenia ser­
wisowe.

Jednostka Prezesa Ochotniczej Straży Pożarnej Z. Twar­
dowskiego interweniowała w 69 akcjach przeciwpożaro­
wych i w 10 akcjach związanych z wypadkami komunika­
cyjnymi. 9 wyjazdów ratowniczych podejmowano poza 
terenem Lubonia. Najwięcej zagrożeń przypada niejako tra­
dycyjnie na miesiące wiosenne - okres bezmyślnego wy­
palania traw - i okres żniwny. Z przyznanych środków fi­
nansowych zakupiony został nowy sprzęt oraz częściowo 
wyremontowano sprzęt już istniejący i mocno wyeksplo­
atowany.

Mówiono o skuteczności i operatywności działań oraz 
o współpracy w tym zakresie. Dopracowania i porozumie­
nia wymagają jeszcze sprawy socjalno-bytowe obydwu 
partnerów, tym bardziej, że w związku z nowym podzia­
łem administracyjnym część kompetencji znajdzie się w 
gestii powiatu i starosty.

W kolejnym punkcie rozpoczęło dyskusję nad miej­
scową reformą szkolnictwa której uwieńczeniem miało 
być podjęcie niezbędnych uchwal. Słowo wprowadzające 
wygłosił Wiceburmistrz R. Olszewski. Przypomniał o no­
wej trójstopniowej strukturze szkół, tj.: szkoła podstawo­
wa, gimnazjum i liceum. Podkreślił, iż w całokształcie zmian 
główną i zasadniczą jest reforma programowa, która stwa­
rza zdecydowanie doskonalsze warunki i możliwości kształ­
cenia powszechnego. Inaczej mówiąc, najważniejsze w 
nowym systemie mają być zmiana treści i metod naucza­
nia. Pozostałe elementy organizacyjno-techniczne winny 
temu celowi służyć i odpowiednio zostać dopasowane. 
Efektywne gimnazjum np. liczyć powinno co najmniej 150

uczniów , a klasa gimnazjalna 18 -25 uczniów. Wśród ro­
dziców i nauczycieli obecnych na sali obrad najwięcej obaw 
i niepokoju wzbudziły jednakże sprawy organizacyjne oraz 
komunikacyjne. Wprawdzie część radnych podzielała po­
glądy rodziców, to jednak po ich stronie dawało się odczuć 
więcej optymizmu i zrozumienia popartego informacją, a 
także argumentami uzasadniającymi podjęte decyzje człon­
ków Zarządu Miasta, jak też wizytator - B. Gorzelanncj, 
która stwierdziła m.in., że miasto nasze w dziedzinie refor­
my szkół zostało pozytywnie zaopiniowane przez Kurato­
rium Oświaty, szczególnie pod względem efektywności pro­
gramów dydaktycznych i - niezależnie od głosów krytycz­
nych - nie ma punktu zerowego we wdrażaniu reformy. Od­
powiedziała ponadto, iż wszelkie rezerwowe środki finan­
sowe na cele inwestycyjne rozdziela bezpośrednio Woje­
woda, a wnioski na dokończenie inwestycji kierować nale­
ży bezpośrednio do Ministra Edukacji. Odpowiedź doty­
czyła dotacji na sfinalizowanie budowy Szkoły Podstawo­
wej nr 5. Z wypowiedzi Burmistrza wynikało, że na do­
kończenie tej inwestycji potrzeba jeszcze około 
1.800.000-zł, co oznacza konieczność dotacji. Ze strony 
zarządu padały zapewnienia o zgodności działań z harmo­
nogramem, z uwzględnieniem transportu i bezpieczeństwa 
komunikacyjnego dzieci w drodze do szkoły.

Powołano Gimnazjum nr l przy ul. Armii Poznań i Gim­
nazjum nr 2 przy ul. Zabikowskiej, natomiast wszystkie 
szkoły zostały przekształcone W' Szkoły Podstawowe o kla­
sach I-Vl.

Przed przerwą zapytano panią Gorzelanną o opinię Ku­
ratorium w aktualnie pilnej sprawie obsad} dyrektora Szkoły 
Podstawowej nr 3. W odpowiedzi radni usłyszeli o odwo­
łaniu się do wymogów Ustawy w tym zakresie.

W następnym punkcie obrad ustosunkowywano się do 
wniosku Parafii Poznańskiej Kościoła Ewangelicko-Augs­
burskiego o nieodpłatne przekazanie gruntu pod budowę 
Hospicjum. Wypowiedzi i argumenty w tej kwestii cecho­
wała wyrozumiałość. W obliczu jednakże bardzo ograni­
czonych możliwości gospodarki gruntowej nie doszło do 
porozumienia. Głosowanie nad uchwałą przedmiotową 
dało wynik negatywny.

W dalszej części obrad rozważano zagadnienie zmiany 
nazwy placu Wolności na Plac im. Edmunda Bojanow- 
skiego. W sprawie tej wpłynął wniosek mieszkańców i sióstr

zakonnych tego rejonu z listą podpisów. Wyczerpująca 
dyskusja zawierała wątki emocjonalno-patriotyczne i ra- 
cjonalno-historyczne. W uchwale opowiedziano się za 
zmianą nazwy z poprawką o przesunięciu terminu wejścia 
w życie, tj. 13 czerwca - dzień beatyfikacji E. Bojanow- 
skiego przez Ojca Św. W związku z kwestią zmiany nazwy 
placu Wolności na sesję przybył radny powiatowy Marian 
Szymański, zainteresowany przemianowaniem nazwy.

Stałe punkty porządku sesji dotyczyły sprawozdań z 
prac bieżących Zarządu i Komisji Stałych Rady. Zgodnie z 
poszczególnymi harmonogramami dokonuje się m.in. bie­
żących napraw i remontów dróg, kontynuowane są inwe­
stycje, dopracowuje się wdrażanie reformy oświaty, pro­
wadzone są dyskusje i ewentualne korekty budżetowe. 
Powołano też Dyrektora Ośrodka Kultury, którą została 
pani Regina Górniaczyk. Przeprowadzono reorganizację 
funkcjonowania systemu bezpieczeństwa przeciwpowo­
dziowego. Z inicjatywy Wojewody rozważano regionalne 
problemy rolnictwa. Ustosunkowywano się też do zagad­
nień systemu kanalizacji sanitarnej miasta. W tym zakresie 
pojawiła się możliwość zastosowania dwóch wariantów, 
mianowicie: budowy oczyszczalni własnej albo włączenia 
się w system sanitarny aglomeracji poznańskiej.

W punkcie dotyczącym interpelacji i zapytań Pan Bur­
mistrz wręczył osobiście pisemne odpowiedzi na interpe­
lacje radnym R. I laremzie i W. Nowakowskiemu. Poza tym 
pytano o naprawę uszkodzeń pozimowych ulicy Armii Po­
znań. Z niepokojem wypowiadano się na temat stanu tech­
nicznego stadionu Stelli, jak też rozliczeń finansowych te­
goż klubu.

W wolnych glosach i wnioskach poruszano problemy 
dotyczące transportu miejskiego, tj. dojazdów do pracy na 
linii „Lubonianka” - Zakłady Chemiczne. Wpłynął już 
wniosek mieszkańców w tej sprawie. Apelowano także o 
zmianę trasy autobusów LA i LB z uwzględnieniem po­
trzeb młodzieży szkolnej.

Protokół z poprzedniej Sesji Rady przyjęto jednogło­
śnie. Zdzisław Czaja

Pam ięta j1
15 m aja m ija  term in w płacenia  / /  raty podatku  

od n ieruchom ości.

R o z w i ą z a ć  p r o b l e m
W ubiegłym miesiącu zamieściliśmy podsumowanie działalności Gminnej Komisji Roz­
wiązywania Problemów Alkoholowych w Luboniu za rok 1998. Dzisiaj przedstawia­
my Państwu je j program pracy na rok bieżący.

Gminny program profilaktyki 
i rozwiązywania problemów 
alkoholowych na rok 1999

1) Działania w celu zbierania informa­
cji oraz diagnozy stanu faktycznego 
(zmniejszania lub wzrostu) dotyczącego 
rozmiaru problemów alkoholowych w 
Luboniu :

- ustalenie liczby interwencji policji i 
straży miejskiej w wyniku awantur w ro­
dzinie.

- ustalenie liczby wykroczeń i prze­
stępstw dokonanych przez pijących,

- ustalenie ilości osób odwiezionych do 
izby wytrzeźwień,

- ustalenie ilości interwencji policji i 
straży miejskiej w sytuacjach zakłócania 
porządku publicznego i czynów nieoby- 
czajnych przez pijących,

- ustalenie liczby kierujących pojazda­
mi w stanic po spożyciu alkoholu.

2) Analiza sytuacji sprzedaży alkoho­
lu w mieście w odniesieniu do roku ubie­
głego.

3) Szeroko rozumiana praca z alkoho­
likiem i jego rodziną:

- zwiększanie dostępności i skuteczno­
ści terapii dla osób uzależnionych oraz dla 
członków ich rodzin,

- zapewnienie wsparcia finansowego 
lub innego rodzinom spełniającym kryte­
ria do pomocy z MOPS.

4) Dalsza działalność punktu konsulta- 
cyjno -  informacyjnego obsługiwanego

5) Funkcjonowanie telefonu pomocy -  
dyżury psychologa: czwartek godz.l5,oo 
-  17,oo, tel. 813-01-73.

6) Kontynuacja zadań mających wpływ 
na postawy i umiejętności ważne dla zdro­
wia i trzeźwości, w szczególności wobec 
młodzieży i grup podwyższonego ryzyka:

- promowanie postaw społecznych 
ważnych dla profilaktyki i rozwiązywania 
problemów alkoholowych,

- edukacja publiczna pomagająca zapo­
bieganiu i rozwiązywaniu problemów al­
koholowych,

- prowadzenie programu psycho-edu- 
kacyjnego „Nasze spotkania” w szkołach,

- organizowanie międzyszkolnej akcji 
profilaktycznej typu konkurs,

- prowadzenie profilaktycznej akcji in­
formacyjnej w zapobieganiu alkoholizmo­
wi i rozwijaniu profilaktyki alkoholowej 
m.in. poprzez inne stowarzyszenia.

7) Wspieranie i inspirowanie działal­
ności środowisk wzajemnej pomocy osób 
z problemami alkoholowymi:

- grupy samopomocowe AA.
- inne grupy
8) Tworzenie lokalnej koalicji trzeźwo- 

ściowcj, tj. forum grupującego profesjo­
nalistów, osoby wpływowe, zainteresowa-

lu, a także „en tuzjastów ” -  np. trzeźw ych 
alkoholików , członków  ich rodzin.

9) Z organizow anie dostępu do szkoleń 
przedstaw icieli różnych zaw odów  styka­
jący ch  się na co dzień z osobam i z p rob le­
m em  alkoholow ym  i członkam i ich rodzin 
(dot. m .in. policji i lekarzy rodzinnych).

10) Koordynacja funkcjonow ania św ie­
tlicy socjo-terapeutyczncj w obiekcie ko­
m unalnym  przy ul. Ź ródlanej 1.

Głos w sprawie.
Możemy się cieszyć, że od pewnego cza­
su dostrzeżono złożoność problemu al­
koholowego w społeczności lubońskiej.

Dotąd władze gminy nic mające do­
statecznej wiedzy w tej dziedzinie, nie 
bardzo przejmowały się losem alkoholi­
ków i ich rodzin.

Jako jedna z wielu poszukujących 
wsparcia, otrzymałam jc w istniejącej już 
od !980r. grupie rodzinnej Al-Anon na 
terenie Poznania. Dlatego moja rodzina, 
w celu uzyskania fachowej pomocy, mu­
siała dojeżdżać właśnie tam. Brak tego 
typu placówek na terenie naszego mia­
sta doprowadził do wielu niepotrzebnych

11) Ustawow e działania zw iązane z kie­
rowaniem  uzależnionych na leczenie przy­
m usowe

- kierowanie uzależnionych na leczenie,
- sprawdzanie realizacji leczenia.
12) Zadaniowe zarządzanie miejskimi 

środkami finansowymi na realizację pro­
gramu, w oparciu o założenia określające 
najważniejsze kierunki działań.

13) .W miarę możliwości ułatwienie lub 
zorganizowanie dzieciom z rodzin uzależ­
nionych wypoczynku wakacyjnego poza 
miejscem zamieszkania.

Ewa Szymańska -  Pełnomocnik
Zarządu Gminy ds. Rozwiązywania 

Problemów Alkoholowych

tragedii i konlliktów w społeczeństwie, 
czego jestem żywym przykładem.

Toteż cieszą mnie tak widoczne już na 
tym polu zmiany. Myślę, żc społeczeń­
stwo lubońskie będzie teraz inaczej pa­
trzeć na problem alkoholowy i ludzi ży­
jących w otoczeniu alkoholika. Oczywi­
ście zdaję sobie sprawę, że potrzeba na to 
czasu, aby tę grupę ludzi wspierano, a nie 
litowano się nad nimi i wyśmiewano.

Jeśli moje doświadczenie i wiedza 
będą choć trochę pomocne dla osób zain­
teresowanych, będę usatysfakcjonowana.

Pełna nadziei na lepsze życic
M . Sz.

P a t r z  ró w n ie ż  a r t y k u ł ,,Z ro z u m ie ć  a lk o h o l "  n a  s t r  15
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B u d ż e t
1 9 9 9
Na sesji 25 marca Rada Miejska 
uchwaliła budżet na bieżący rok. 
Tradycyjnie już przedstawiamy 
Państwu jego strukturę w formie 
graficznej, którą proponujemy od 
początku istnienia „WL”.

O  k o m e n ta rz  d o  te g o r o c z n e g o  

b u d ż e tu  p o p r o s i l i ś m y  j a k  zw y k le  

b u r m i s t r z a  Wł. K a c z m a r k a .  W 

z w ią z k u  z  tym je d n a k ,  ż e  w ła d z e  

L u b o n ia , p o c z ą w s z y  o d  te g o  n um e­

ru  „  WL ", r e p r e z e n to w a n e  s ą  nu 

o s o b n e j  w k ła d c e  d o  n a s z e g o  p i ­

sm a , w y ja śn ie n ia  n a  te m a t d o c h o ­

d ó w  i w y d a tk ó w  m ia s t a  rr ro k u  

1 9 9 9  z n a jd z ie c ie  P a ń stw o  n a  s t r o ­

n a c h  w sp o m n ia n e g o  d o d a tk u .

S e s j a
b u d ż e t o w a
Sprawozdanie

IX sesja RML w dniu 25 marca odbyła się 
przy pełnej frekwencji'radnych i obecno­
ści gości, w tym młodzieży. Głównym te­
matem debaty był budżet miasta na rok 
bieżący. Burmistrz Włodzimierz Kaczma­
rek poinformował na wstępie, że plan ten 
sporządzony został zgodnie z nową usta­
wą o finansach publicznych, co oznacza 
m.in. bardziej szczegółowe rozpisanie 
układu na działy, rozdziały i paragrafy. 
Podkreślił też, że niniejszy projekt był 
przedmiotem oceny Komisji Budżetowej, 
poszczególnych komisji Rady, Zarządu 
Miasta oraz Regionalnej Izby Obrachun­
kowej. Wszystkie wymienione podmioty 
pozytywnie zaopiniowały to zestawienie. 
Budżet ten jest udoskonaloną i optymalną 
wersją pierwotnego projektu wyjściowe­
go z listopada ubiegłego roku.

Dochody miasta ogółem wyliczone 
zostały na kwotę 21.531.362 zl. Jest to 
suma mniejsza o 344.371 zł w porówna­
niu do wersji pierwotnej. Na różnicę tę 
wpłynęły m. in. dochody z budżetu pań­
stwa, subwencje, obrona cywilna, dodatki 
mieszkaniowe (pozycje z rozdziału 90.09 
paragrafy 15 i 90, rozdziału 9317 i roz­
działu 9711).

Po stronic wydatków zapisana została 
kwota 22.938.758 zł. Na niekorzystną róż­
nicę wpłynęły m.in. bieżące remonty i 
utrzymanie dróg (pozycje z rozdziału 
5613), wydatki na infrastrukturę (rozdział 
7395), zasiłki i pomoc w naturze (rozdz. 
8613). Powyższą charakterystykę Bur­
mistrz zakończył uwagami, że w stosunku 
do roku ubiegłego jest to budżet wyższy o 
10,09%, jednakże wydatki wzrosły w tym 
samym okresie o 13,2%. Niewątpliwie - 
jak stwierdzi! - jest to projekt pro inwe­
stycyjny. Jego struktura nie uległa więk­
szym zmianom. Jest stanem pożądanym, 
ale i uzależnionym od czynników ze­
wnętrznych, obiektywnych, dlatego liczyć 
się trzeba z bieżącymi zmianami i uzupeł­
nieniami.

cd . n a  str. I I

DOCHODY BUDŻETU MIASTA LUBONIA W 1999 r. 21 531 362 zł

Subwencja
Wpływy z opłaty skarbowej
890(4 ,14% )

\  Część oświatowa
\  k  n n m  q i o / „ iw J  I - I —O. w ..Cl

PodateK dochodowy 
c»d osób fizycznych 
5 875,78 (27.33%)

PodateK dochodowy 
od osób prawnych 
150 (0,7%) ______

Podatki rolny i leśny 
18,25 (0,08%)
Podatek od nieruchomości 
2 100 (0,08%)

Podatki i opłaty 
od osób prawnych
Podatek od środków 
transportowych 50 (0,23%)
Pozostałe 58,11 (0,32%)^
Podatki i opłaty 
od osób fizycznych
Wpływy z karty podatkowej 520 (2,42%))
Podatek od nieruchomości 1100 (5,12%)! 

Podatek od spadków i darowizn 225(1,05%

Optaty lokalne 79 (0,37%)______________
Podatek od środków transportowych 150 (0,7%)i

Udziały w podatkach 
na rzecz budżetu państwa

Zezwolenia 
na sprzedaż 
alkoholu 110 (0,51%)
Ochrona zdrowia

Gospodarka mieszkaniowa
Dzierżawa 
i leasing 
gruntów 
90(0,42%)

Pozostała subwencia 939,93 (4,37%) ■
Wpływy

\ administracyj ne 218 (1,01%)

i niematerialne 
usługi komunalne

Sprzedaż gruntów 
i obiektów 

2 900(13,49%) 
Wpływy z targowiska 

34(0,16%) 
Dzierżawa i leasing 

obiektów 150 (0,7%)
Dotacje na zadania 
własne
Dodatki mieszkaniowe 

\ 90 (0,42%)

Administracja, 
bezpieczeństwo 
publiczne 

,82,6(0,38%) 
Opietó społeczna 

\  679 (3,16%) 
Dotacje 
na zadania 
zlecone

Finansowanie inwestycji - mtrastrmtura 5 3S3.7123.55% i
Oświetlenie ulic 
480(2,1%)Gospodarka

komunalna

Ochrona
zdrowia
199,5

Kultura 
i sztuka
474 (2,07%)

Świetlice, pozostała 
działalność 250,8 (1,09%)

Przedszkola przyI riz:cuc>4.i\uici piz.
Przedszkola Szkołach Podst 
943(4,12%)/ 165 (0,72%)

Opieka społeczna
1 345,3 (5,87%

WYDATKI BUDŻETU MIASTA LUBONIA W II999 r. 22 938 758 zł
Gospodarka mieszkaniowa 
i inne usługi komunalne
Dotacje, remonty 73 (0,32% 
Ochotnicza Straż 
Pożarna 35 (0,15%) 
Oorauowania geodezyjne 
i kartograf 150 (0,66%) _  
Wykupy gruntów 925 (4,04%)
Plany zagospodarowania 
100 (0,44%)
Utrzymanie i obsługa 
targowiska 95,4 (0,41%).

Zieleń mieiska 97 (0.42%) 

Oczyszczanie miasta 737 (3,22%)

Transport

Szkoły - ze środków 
miasta 365 (1,59%)
Szkoły - ze środków subwencji 
4 642 7(20,27%)

Oświata i wychowanie

Remonty - ze środków miasta 390 (1,7%)

Inwestycje - ze środków miasta 800 (3,49%

Funkcjonowanie 
MZOS 127,8 (0,56%),

Komunikacja 
miejska 

1 723(7,51%)

Remonty i utrzymanie 
d r ^ 6 2i  (2,72%)

Rezerwa ogólna 
budżetu

260 (1.14%)

Administracja
2 201 (9.61%)

Dotacje 
dla stowarzyszeń

17(0 .07% )
Turystyka 

i wypoczynek
9 (0,04%)

Kultura fizyczna i sport
315 (1,38% )

w tym INWESTYCJE 7 323 638 zł (31,93% )
Budowa dróg i chodników 1 753,7 (23,96%)

Wodociągowanie
130(1,77%)

Gazyfikacja
13011,77%).

Urządzanie zieleni 
w mieście 20 (0.27%)

Oczyszczanie miasta 
■ żaku: sci rłu 400(6,01%)

U  Zakup autobusu, remont 
■  . kapitalny 670(9,15%)

Budowa Szkoły 
Podstawowej nr “5” 

'800(10,93%)

Budowa sieci 
, energetycznej 50 (0,68%)

Budowa kanalizacji sanitarnej 2 700 (36.88%) Budowa kanalizacji deszczowej 630 (8,61%)

Kwoty na odnośnikach wykresów (. ) podano w tys. nowych złotych. Opracowanie: Tomasz Linkiewicz
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K t o  j e s t  K i m  w  L u b o n i u
REGINA GÓRNIACZYK - nowy Dyrektor Ośrodka Kultury w Luboniu
Ur. 2 6 .0 3 .1 9 6 4 / :  w L u b o n iu . P a n ie ń s k ie  n a z w isk o  - G a b le r . Z a m ie s z k a ła  o d  p o c z ą tk u  

p r z y  ul. O k rz e i 2 9 . J e s t  m ę ż a tk ą  o d  d r u g ie g o  ro k u  s tu d ió w  - m ą ż  P rz e m y sła w  (p /z e d s ię -  

b io r c a  b u d o w la n y ) , d w o je  d z ie c i  - Ł u k a s z  i A le k s a n d r a  (o b o je  3  k la s a  S P  n r2 ).

CEZARY BIDERMAN -  od połowy marca br. pracownik Urzędu Miejskiego ds. 
rozwoju, promocji i komunikacji społecznej
U r  2 4 .0 8 .1 9 6 2 / :  w K o sz k o w ie  p o w ia t  G o sty ń  j a k o  n a jm ło d sz y  z  s z e ś c io / g a  ro d z e ń stw a . 

W L u b o n iu  m ie sz k a  o d  p ie r w s z e j  k la s y  s z k o ły  p o d s ta w o w e j,  w d o m u  p r z v  ul. 3  M a ja  19. 

J e s t  ż o n a ty  (ż o n a  A g n ie sz k a  z  d o m u  K ę d r a  -  h /b o n ia n k a , c ó r k a  L e c h o s ła w a  K ęd ry , c z ło n ­

k a  Z a r z ą d u  M ia s t a ) .  M a ją je d n e g o  sy n a , w k ró tce  p r z y jd z ie  n a  ś w ia t  d r u g ie  d z ie c k o  p a ń ­

s tw a  B id e rm a n ó w .Chodziła w latach 1971-79 do Szkoły 
Podstaw ow ej nr 2 w Luboniu. 

Uczęszczała do V LO w Poznaniu, LO w 
Puszczykowie, po czym ukończyła Poma­
turalne Studium Kreślarskie w Poznaniu. 
Studia na Wydziale Kul- 
turoznawstwa UAM za­
mknęła pracą magister­
ską na temat teatru Sta­
nisławskiego.

Już od szkoły podsta­
wowej związana z PTTK 
- wówczas Klubem Kra­
joznawczym HEP (Har­
cerska Ekspedycja Po­
znawcza). Jest człon­
kiem Zarządu Oddziału 
PTTK Luboń, posiada 
tytuł „Przodownika Tu­
rystyki Pieszej” i upraw­
nienia „organizatora tu­
rystyki” , prowadziła tra­
sy rajdowe. Zaintereso­
wana turystyką rodzinną 
myśli o stworzeniu „Ro­
dzinnych Kół Turystyki” przede wszyst­
kim dla rodzin z małymi dziećmi.

Jest także członkiem Stowarzyszenia 
Kulturalno - Oświatowego „Forum Luboń- 
skie” , pomagała organizować spotkania z 
mieszkańcami z cyklu „na forum” . W ra­

mach „FORUM  LU BO Ń SK IEG O ” 
współpracuje z francuskimi organizacjami 
społecznymi i wraz z mężem kieruje wy­
mianą kulturalną. Brała udział w akcji po­
mocy powodzianom w 1997r. Współorga­

nizatorka ostatniego 
koncertu Wielkiej Or­
kiestry Świątecznej Po­
mocy - akcji, w której 
Luboń wypadł zdecy­
dowanie lepiej niż w la­
tach poprzednich. Od 
1996r. do wyboru na 
dyrektora Ośrodka Kul­
tury była członkiem ko­
legium redakcyjnego i 
pracowała jako asystent 
redakcji „W ieści Lu- 
bońskich” . Przedtem 
zatrudniona była w fir­
mie męża.

Interesuje się sztuką 
i uwielbia podróżować.

Niektóre cechy cha­
rakteru: sumienność i 

zaangażowanie w tym co robi, łubiana 
przez młodzież. Silna, choć wrażliwa oso­
bowość, nie lubi być podporządkowaną i 
zanadto kierowaną przez innych.

Luboń postrzega jako miasto nie wy­
korzystanych możliwości. (!)

Ukończył Technikum Łączności w Po­
znaniu. W wyuczonym zawodzie pra­

cował przez 6 lat, głównie w Wojewódzkim 
Urzędzie Telekomunikacji oraz Okręgowych 
Warsztatach Poczty i Telekomunikacji.

W 1988r. rozpoczął studia. Przez dwa 
lata było to Wyższe Se­
minarium Duchowne w 
Szczecinie, później prze­
niósł się na Uniwersytet 
Adama Mickiewicza w 
Poznaniu. Tam kontynu­
ował studia w Instytucie 
Filozofii na Wydziale 
Nauk Społecznych. Po 
obronie pracy magister­
skiej w Zakładzie Filo­
zofii Społecznej i Hu­
manistyki w roku 1993 
rozpoczął studium dok­
toranckie w tym zakła­
dzie. Ukończył również 
dwuletnie Studium Ro­
dziny na Papieskim Wy­
dziale Teologicznym w Poznaniu.

Od 1992 do listopada 1998 roku był 
członkiem kolegium redakcyjnego „Wieści 
Lubońskich”, współtwórcą bardzo poczyt­
nych szpalt o nazwie „Żak”, autorem arty­
kułów politycznych i o tematyce samorzą­
dowej. Od początku jest także członkiem 
Stowarzyszenia „Forum Lubońskie” i uczest­
niczy w pracach komisji rewizyjnej tego sto­
warzyszenia.

W październiku 1998 roku startował w 
wyborach samorządowych do Rady Miej­
skiej Lubonia jako kandydat ugrupowania 
„Wspólnota Lubońska”. Współtworzył kam­
panię wyborczą tego ugrupowania. Wydał 
biuletyn przedwyborczy o tej samej nazwie 

„Wspólnota Lubońska” 
we własnej firmie wy­
dawniczo - reklamowej.

Od 1998r. jest człon­
kiem Partii Chrześcijań­
skich Demokratów i wi­
ceprzew odniczącym  
koła PChD w Luboniu.

Opanowany, pogod­
ny. Łatwo nawiązuje 
kontakty z otoczeniem, 
ma zdolności organiza­
cyjne. Wady, jak sam 
mówi posiada, choć nie 
chce ich ujawniać.

Interesuje go turysty­
ka, szczególnie górska, 
polityka, a także to, co 

znajduje się na pograniczu teologii i filozofii, 
a wiec duchowość.

Lubi prace w ogrodzie i wszelkie roboty 
remontowe w domu (samodzielnie remon­
tuje własne mieszkanie).

Luboń postrzega jako miasto o dużym 
potencjale rozwojowym i dobrej przyszło­
ści. Ceni fakt mieszkania w nim, choć naj­
chętniej przeniósłby się na wieś, gdzieś bli­
sko dużego miasta. (HS)

Korzystając z okazji zadaliśmy nowo wybranym 
pytanie na temat objętych przez nich funkcji

Pytanie do p. Reginy Górniaczyk - dyrektora Ośrodka Kultury w Luboniu
O kulturze w Luboniu i jej instytucjach często przeczytać można na lamach „Wieści 

Lubońskich” . Nie zawsze są to wypowiedzi pochlebne. W 1994r. wywołaliśmy problem 
czym powinna zajmować się kultura w Luboniu („WL"11/94), i choć prawie wszyst­
kie osoby odpowiedzialne wówczas za nią wypowiedziały się o potrzebie dyskusji na taki 
temat - konkretów nie ma do dziś.

Zostając dyrektorem Ośrodka Kultury w Luboniu, przyjmuje Pani właściwie dwa duże 
obiekty, których pierwotne przeznaczenie było bardzo różne - O środek  K ultury p rzy  ul. A r­
m ii P ozn ań  - dawna świetlica Zakładów Ziemniaczanych, także kino z największą salą w 
naszym mieście i K lu b  R oln ika p rzy  ul. Sob ie sk ie go . O potrzebie utrzymania w tak dużym 
zakresie obiektów kultury przy bezpośrednim sąsiedztwie Poznania, z którego podaży w 
tym zakresie korzystają najczęściej także lubonianie, zastanawiano się wielokrotnie.

Proszę powiedzieć naszym Czytelnikom - jaką ma Pani koncepcję rozwoju kultury dla 
Lubonia w tych obiektach?

Pytanie do p. Cezarego Biderniana -  pracownika Urzędu Miasta ds. promocji 
rozwoju i komunikacji społecznej

Odwiedzając wystawy gospodarcze miast polskich -  1NVEST CITY, które co roku odby­
wają się w Poznaniu, można było stwierdzić, że Luboń prezentował się raczej skromnie, a 
ostatnio nawet w ogóle nie zaistniał. Także sfera informacji bezpośrednio od władz luboń­
skich dla mieszkańców przez ostatnie lata (wyłączając kampanię wyborczą) ograniczała się 
prawie do zera. Postawę taką wielokrotnie krytykowaliśmy na naszych łamach, i ze zrozu­
miałych względów kwestia ta informacyjna -  interesować nas będzie szczególnie. Przypo­
mnijmy, że “Wieści Lubońskie” w sposób wyjątkowo uprzywilejowany traktują i gwarantują 
w statucie czasopisma obecność władz Lubonia na swoich łamach.

Proszę powiedzieć Czytelnikom, w jaki sposób pragnie Pan jako piastujący nowo utwo­
rzone w Urzędzie Miejskim stanowisko PRACOWNIKA DS. PROMOCJI ROZWOJU I 
KOMUNIKACJI SPOŁECZNEJ -  skorzystać w swej pracy z “Wieści Lubońskich" -  nieza­
leżnego miesięcznika mieszkańców czasopisma samorządowego o charakterze obywatelskim?

Odpowiedź:
Luboń - ze względu na swoje poło­

żenie i charakter - jest niewątpliwie spe­
cyficznym miastem. Bliskość tak du­
żej aglomeracji jaką jest Poznań, spra­
wia, że postrzegany jest przez wielu 
przede wszystkim jako „sypialnia”. Sy­
tuacja ta mogłaby - moim zdaniem - ulec 
zmianie. W tym celu chciałabym przed­
stawić mieszkańcom  naszego miasta 
konkretną propozycję kulturalną, ze 
szczególnym uwzględnieniem tych , dla 
których Luboń jest jednocześnie miej­
scem zamieszkania, nauki, pracy i spę­
dzania wolnego czasu. Mam tu na my­
śli również emerytów, rencistów, dzie­
ci nic korzystające z przedszkoli itp. 
Chciałabym stworzyć ośrodek kultury 
z prawdziwego zdarzenia, ośrodek tęt­
niący życiem, pomysłowością, a jedno­
cześnie realizujący potrzeby różnych 
środowisk.

Jak wiadomo ośrodek dysponuje dwo­
ma budynkami. Dawna sala kinowa przy 
ul. Armii Poznań nadaje się idealnie na 
duże imprezy typu festiwale, doroczne 
przeglądy np. „małych form dziecięcych”, 
imprezy ogólnomiejskie typu: Dni Lubo­
nia, Orkiestra Świątecznej Pomocy czy 
spotkania teatralne, dla których jest to 
wymarzone miejsce. W tej chwili w go­
dzinach przedpołudniowych z budynku 
korzysta Stowarzyszenie Kulturalne im. 
Prakscdy Lemańskiej. Od godz 8.00 -
15.00 odbywają się tam warsztaty tera­
peutyczne dla młodzieży niepełnospraw­
nej. Stowarzyszenie wystąpiło jednak do 
Zarządu Miasta o udostępnienie budyn­
ku również w godzinach popołudniowych 
oraz w soboty i niedziele z przeznacze­
niem na zabiegi rehabilitacyjne. Do chwili 
podjęcia ostatecznej decyzji trudno mó­
wić o szczegółowych planach wykorzy- 
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Odpowiedź:
Komentarz poprzedzający pytanie jest 

subiektywną oceną jego autora, z którą już 
na pierwszy rzut oka trudno się zgodzić. 
Polityka informacyjna wymaga uporząd­
kowania, ale to nic znaczy, że jej nic było. 
Przypomnę, że “Wieści Lubońskie” po­
wstały i funkcjonowały przez znaczny 
okres swej działalności dzięki wsparciu 
finansowemu z kasy miejskiej. Na ich ła­
mach publikowane były Szpalty Rady 
Miejskiej i Zarządu Miasta. Oprócz tego 
wydawany był cykliczny Informator Urzę­
du Miejskiego, jak również odbywała się 
bieżąca współpraca z innymi mediami 
(“Wieści z ...”, "Głos Wielkopolski”). Nic 
wydaje się także, aby kampania wyborcza, 
która rządzi się własnymi prawami, miała 
jakiś szczególny wpływ na ww. sposoby 
informacji.

Obecność Lubonia na zewnątrz (m.in. 
targi miast polskich - 1NYEST CITY)

wynika z przyjętej przez Radę Miejską 
Lubonia polityki, kładącej nacisk na nad­
rabianie zaległości cywilizacyjnych. Pole­
ga to na preferowaniu inwestycji związa­
nych z poprawieniem infrastruktury komu­
nalnej, odkładając w czasie rozwój tere­
nów niewykorzystanych. Z tej polityki 
wynika również sposób przedstawiania 
oferty inwestycyjnej.

Po pierwsze chcę powiedzieć, że mój 
stosunek (jako pracownika odpowiedzial­
nego za politykę informacyjną miasta) do 
"Wieści Lubońskich” będzie taki sam jak 
do innych mediów. Oznacza to, że zależy 
mi na jak najlepszej współpracy z "Wie­
ściami Lubońskimi”, ze względu na czy­
telników -  mieszkańców Lubonia. Także 
władzom miasta szczególnie zależy na 
dobrym, tzn. szerokim i kompetentnym 
informowaniu mieszkańców o sprawach 
miasta. Świadczy o tym fakt utworzenia 
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W środę 17 marca 1999 
roku odbyło się kolejne 

spotkanie sympatyków SLD z 
jej przedstawicielem Adamem 
Gablercm -  członkiem Rady 
Powiatu Poznańskiego, wybra­
nym z listy tej partii w okręgu 
wyborczym nr 1 w Luboniu w październi­
ku ubiegłego roku.

Zamysł powstania lubońskiego kola o 
poglądach lewicowych pod patronatem 
centralnej siedziby SLD w Poznaniu za­
kiełkował dużo wcześniej, jeszcze przed 
wyborami, ale realizacji tego przedsięwzię­
cia podjął się jedynie p. Gabler. Należy 
podkreślić, że trudno organizować coś od 
podstaw, gdy niezupełnie zna się struktu­
rę zamieszkałej w Luboniu ludności, jej za­
angażowanie społeczne i polityczną posta­
wę. Pan Adam Gabler, poligraf z zawodu, 
przy pomocy wydrukowanych za własne 
pieniądze ulotek powiadomił ludność Lu­
bonia o powstającym stowarzyszeniu.

Było to w styczniu br. Pierw­
sze spotkanie miało charakter 
rozmów towarzyskich. Poru­
szano temat aktual­
nej sytuacji miesz­
kańców miasta, ich 
problemy w kontek­

ście wprowadzanych reform 
społecznych w kraju. Spotkanie 
17.03.99. było trzecim z kolei.
W styczniu przyszło zaledwie 
sześciu zainteresowanych, w lu­
tym -  16, a w marcu 11 osób.
Teraz zjawili się obywatele, któ­
rzy świadomie uczestniczyli w 
spotkaniu. Jak zorientowałem 
się w trakcie dyskusji, większość 
poparła tezę o potrzebie alterna­
tywy, czyli stworzenia ugrupowania, które 
zdefiniowałoby model ustrojowy państwa. 
Większość uczestniczących w spotkaniu to 
osoby po siedemdziesiątce, kilka po trzy­
dziestce, młodych ludzi nie było wcale.

Priorytetowym zadaniem, jak stwierdzili 
zebrani, jest pozyskanie młodzieży dla przy­
szłego kola. By do tego doszło, należy wzmóc 
działanie propagandowe. Trzeba już w ulot­
kach posłużyć się realnymi hasłami, wywo­
łać ciekawy temat spotkań i mądrze dyskuto­

wać. Chodzi przecież o kraj, o naszą egzy­
stencję, o przyszłość narodu. Słowa brzmiące 
patetycznie nic nie znaczą, jeśli nie będą po­
parte działaniem, toteż należy rozpropagować 
powstawanie koła SLD w' Luboniu, przycią­

gnąć młodzież, zwiększyć liczbę potencjal­
nych członków. Na moje pytanie -  ilu człon­
ków powinno liczyć koło, aby rozpocząć rze­
czywiste działanie? -  p. Gabler odpowiedział: 
Wpraw dzie k aż d ą  o rg a n iz a c ję  m ożn a z a re je ­

s tro w ać  ju ż  o d  p ię c iu  członków, lecz  n am  n ie  

o  to chodzi. N ie  ch cem y z a  w szelką cen ę  

za istn ie ć  j a k o  kolo. N aszem u celow i od ­

pow iad a ło b y  co  n ajm niej trzydzieści osób. 

To o ptym alna liczba, która n ie n a ra ż a  n a  

śm ie szn o ść , w zbud za zau fan ie , a  p rz y  

p ize w a d z e  m łodych ludzi potw ieidzi, że  

•£ j e s t  a lte rn aty w n ą . L iczy m y n a  p o m o c  

|  m iejscow ej prasy', p r z y s ta ję  s ię  d o  błędu 

-  to m y pow inniśm y zasygn alizow ać o  na- 

% szym  istnieniu, a  n ie  odwrotnie.

1 Spotkanie trwało około dwóch go- 
% dżin. Następne odbędzie się w środę 21 

kwietnia o godzinie 19.00 tradycyjnie 
w św ietlicy Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Lubonianka”. A. Gabler spodziewa się 

zarejestrowania koła SLD w Luboniu w maju 
lub czerwcu br. Zmieni się wówczas, jego 
zdaniem, na korzyść obywateli klimat społecz­
no-polityczny w Luboniu.

Romuald Przybylak

k  W 1 6  J  V I
L U B O r t S K I E  __________________________

P o t r z e b n a  a l t e r n a t y w a

A fisz zapraszając* rui spotkanie SLD

B y l i ś m y ,  j e s t e ś m y ,  
b ę d z i e m y !
Nowa ordynacja wy­

borcza do samorzą­
dów sprawiła, że aby sta­
nowić o swoim miejscu 
w gminie -  podstawo­
wym przecież podmiocie 
rządzenia -  trzeba wystę­
pować razem, w pewnej 
gromadzie. Stąd właśnie wzięła się nazwa 
ugrupowania: „Lubonianka z miastem” 
oraz hasło: „Razem. Dla nas -  przez nas”. 
Najpewniej niektórym wydawało się, że 
ugrupowanie to powstało jedynie na czas 
wyborów i tylko dla doraźnych celów kam­
panii. Życie pokazało, że tak nie jest.

Już na początku istnienia powiedzieli­
śmy sobie, iż zgodnie z programem będzie­
my trwać i działać, a może nawet prze­
kształcimy się w stowarzyszenie. Dowo­
dy?

Tuż po wyborach odbyło się wspólne 
spotkanie nowo wybranych radnych z na­
szego ugrupowania oraz tych, którzy man­
datu do władz samorządowych nic otrzy­
mali. Postanowiono, że w takim właśnie 
gronie spotykać się będziemy regularnie i 
razem ustalać, jak najlepiej realizować tre­
ści zawarte w programie.

W trakcie kolejnego spotkania, w stycz­
niu br., dyskutowaliśmy o poprawie bez­
pieczeństwa w Luboniu, o stanic dróg i 
chodników oraz o projektowanej autostra­
dzie. Dzięki inicjatywie radnych z tego 
ugrupowania, członków odpowiednich

komisji merytorycznych 
Rady Miejskiej Lubonia, 
powstał - pod przewod­
nictwem  Ryszarda  
Pawłowskiego - komitet 
do spraw zagrożeń zwią­
zanych z budową auto­
strady, natom iast Ry­

szard Olszewski - jako wiceburmistrz - 
rozpoczął stosowne rozmowy z przedsta­
wicielami policji i straży miejskiej w spra­
wie poprawy stanu bezpieczeństwa w Lu­
boniu.

Kolejne takie spotkanie zaplanowali­
śmy na 23 kw ietnia o godz. 18.00 w świe­
tlicy Spółdzielni Mieszkaniowej (ul. Ża- 
bikowska 62). Głównym jego tematem 
będzie wdrażanie reformy oświaty'. Będzie­
my się również zastanawiać, jak poprzez 
naszych radnych najlepiej spożytkować i 
zagospodarować odpowiednie kwoty, za­
rezerwowane w budżecie miasta na rok 
1999, a przeznaczone na rozpoczęcie re­
alizacji wielofunkcyjnego Centrum Lubo­
nia oraz uruchomienie w dolnym Luboniu 
poczty i apteki.

Podkreślamy zdecydowanie: nie chce­
my być „towarzystwem wzajemnej adora­
cji” lecz otwarci jesteśmy na współpracę z 
każdym, kto nie kieruje się wąsko rozu­
mianymi motywami politycznymi -  pra­
gnie działać dla dobra naszego miasta i 
jego mieszkańców. Zapraszamy -  chodź­
cie do nas ! (KWS)

C h D R P  p r z e d  w y b o r a m i
W środę 31.03.1999r. w Sali Biblio­

teki Miejskiej w Luboniu przy ul. 
Żabikowskiej odbyło się zebranie Koła 
Chrześcijańskiej Demokracji III Rzeczy­
pospolitej Polskiej kierowanej w Lubo­
niu przez przewodniczącego Zygmunta 
Kukulę. Celem spotkania było omówie­
nie dalszego  poszerzan ia struk tu r

Omówiono sprawy dotyczące zbliża­
jących się wyborów regionalnych w Wiel- 
kopolsce, które rozpoczną się dnia 10 
kwietnia 1999r. o godz. 10.00 w siedzi­
bie PAN przy ul. Wieniawskiego w Po­
znaniu. Odbyła się dyskusja na tematy do­
tyczące reform, samorządowej i innych. 
Przewodniczący ChDRP w Luboniu Zyg-

S p o tk a n ie  lu b o ń sk ie go  k o la  C h D R P  w bib lio tece . G o śc ie  -  w śro d k u : J .  S trze leck i (K ra jo w y  
S ą d  K o leżeń sk i C h D R P ): n a  p ra w o  -  P. D w orn ick i (przw o d n iczący  Z a rz ąd u  W ojew ódzkiego 
C h D R P ). p rze w o d n icz ący  k ó l »■ P o zn an iu : T. Turkot, J .  Łukaszew sk i, R. W iśniewski. Z  lew ej 
-  człon kow ie k o la  ir L u b o n iu  z  p rzew o d n iczący m  Z. K u k u lą  (trzec i o d  lew ej).

KURTOi: 5

ChDIlIRP w Luboniu i na terenie regio­
nu W ielkopolski. W obradach wzięli 
udział: przewodniczący Zarządu Woje­
wódzkiego w Poznaniu Piotr Dwornicki, 
Jan Strzelecki członek Krajowego Sądu 
Koleżeńskiego i pełnomocnik Zarządu 
Wojewódzkiego ds. tworzenia struktur w 
Wielkopolsce, przewodniczący kół w Po­
znaniu - Jan Łukaszewski kierujący 
ChDRP Poznań Nowe Miasto i Roman 
Wiśniewski -  przewodniczący ChDRP 
Poznań -  Jeżyce.

munt Kukuła przypomniał, że celem ze­
brania są sprawy związane z wyborami, a 
co najważniejsze - wytypowanie kandy­
data z regionu i koła lubońskiego, który 
otrzyma mandat upoważniający go do 
ubiegania się o miejsce we władzach re­
gionu. Wybory demokratyczne dają szan­
sę uczestniczenia we władzach partii każ­
demu członkowi ChDRP w Wielkopolsce. 
Jest to prawo demokracji i "demokratycz­
nego państwa prawa”.

Z. Kukula

Jak nowe!
Mieszkańców Lubonia intryguje widok „nowych ” autobusów, które od dłuższego czasu kursują ulicami naszego miasta. Postano­
wiliśmy wyjaśnić problem. Oto informacje, jakie uzyskaliśmy od dyr. „Transluhu" Czesława Lepieszy.

Pomysł tzw. calopojazdowych remontów 
zaistniał w 1997 roku. Dokonano wtedy 

dwóch takich przeróbek. W 1998 już trzech 
(z czego jeden remom pokryto ze środków 
miasta, a pozostałe ze środków „Translubu"). 
Natomiast w 1999 roku remontowano 2 po­
jazdy (jeden finansowało miasto, drugi, tuż 
przed świętami, „Translub”).

Gruntowny remont obejmuje m.in. od­
nowę ściany przedniej i tylnej, a także pul­
pitu kierowcy (dotyczy autobusów marki 
JELCZ M121 M). Koszt wyremontowa­
nia jednego autobusu wynosi 114 tys. zło­
tych.

W ostatnim czasie testowano na luboń- 
skich ulicach kilka autobusów renomowa­

nych firm. tj. NEOPLAN, VOLVO i 
JELCZ M125 DANA. Próbne jazdy uli­
cami Lubonia trwały od kilku dni do kilku 
tygodni. Planowane jest zakupienie 2 po­
jazdów jednej z tych marek na stale. Naj­
prawdopodobniej będzie to autobus NEO­
PLAN.

Przemysław Kwiatkowski

Radni RS AWS w  Luboniu 

informują, że 
30 kwietnia br.

w Lubońskim  Ośrodku 
Kultury przy ul. Armii Poznań 
pełnić będą dyżur w godzinach 

16^00 - 17.00.
Po dyżurze odbędzie się 

zebranie radnych z 
Zarządem  koła RS AWS.
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SONDA NA T E M A T ...
Frekwencja wyborcza jesienią ubiegłego roku wskazywała na to, że wybory samorządowe nie 
cieszyły się specjalnym zainteresowaniem społeczeństwa polskiego. Zainteresowanie wzrosło 
nieco przy tworzeniu koalicji na szczeblach regionalnych. Jednak naprawdę duże emocje wzbu­
dziły wynagrodzenia samorządowców. De facto nie ma w Polsce uregulowań prawnych doty­
czących diet radnych. To znaczy są przepisy, ale nieścisłe, niedokładne, źle skonstruowane pod 
względem prawnym, a nawet nieaktualne. Po wyborach wysokość uposażeń była regulowana 
uchwałami, które przygotowywali i zatwierdzali sami zainteresowani.

Niektóre ugrupowania parlamentarne i partie polityczne wystąpiły z inicjatywą,aby 
sprawą zajął się parlament. To wzbudziło następne kontrowersje: czy nie jest to zagroże­
nie dla samodzielności regionalnej? Sytuacja wydaje się, przynajmniej na razie, patowa. 
Wiele ostatnio takich spraw w naszym Kraju...

Jak Pani, Pan widzi tę sprawę na naszym lubońskim gruncie? Jak Pani, Pan 
ocenia poczynania naszych samorządowców przy uchwalaniu swoich gaży?

JAN BLASZCZAK - CZŁONEK ZARZĄDU 
MIASTA

Społeczeństwo uważa, że zbyt wysokie zarobki są 
niemoralne. Politycy zaś zgłaszają własne pomysły ich 
ograniczenia. Dwa największe kluby parlamentarne -  
AWS i SLD mają już gotowe projekty ustaw w tej spra­
wie.

Niektóre samorządy pod wpływem opinii publicz­
nej ograniczyły swoje diety i wynagrodzenia poprzez 
zamrożenie ich na poziomie grudnia I998r. Nie ma ure­
gulowań prawnych dotyczących uposażeń pracowników 
samorządowych. I tak radni w gminach i miastach mogą 
dowolnie ustalać wysokość diet i decyzje w tej sprawie 
zależą tylko od nich. Natomiast w powiatach i woje­
wództwach radni mają ustaloną górną granicę diet. wy­
nikającą z ustawy ministra spraw wewnętrznych i ad­
ministracji. Zarobki radnych powiatowych nie mogą 
przekroczyć dwóch najwyższych pensji w kraju, a wo­
jewódzkich -  trzech.

Pytanie - jak ograniczyć wysokie wynagrodzenia 
samorządowców - jest niezmiernie trudne.

Część samorządów uważa, że sprawę diet i wyna­
grodzeń powinna regulować ustawa sejmowa. Inni twierdzą, że samorządy są niezależne i 
odgórne regulowanie wynagrodzeń budzi zastrzeżenia, gdyż według nich narusza to samo­
rządność, o którą przecież walczymy. Powszechnie wiadomo, że lepiej zarabiający urzędni­
cy powinni być bardziej odporni na wszelkie formy korupcji, a także można od nich więcej 
wymagać.

Samorządowcy zostali wyłonieni w wyniku wolnych wyborów i to mieszkańcy gminy 
czy powiatu przeprowadzą ocenę ich działalności oraz zasadność wysokości diet.

Diety radnych Rady Miejskiej Lubonia zostały uchwalone przez radę poprzedniej ka­
dencji jeszcze w grudniu I996 roku i obowiązują do dnia dzisiejszego. Stanowią one 7 % 
średniej krajowej z poprzedniego kwartału za udział w sesji i 5 % za udział w komisji rady. 
Sesje rady odbywają się z zasady jeden raz w miesiącu, a radny może być członkiem najwy­
żej dwóch komisji rady.

Jestem przekonany, że diety radnych lubońskich są raczej umiarkowane i nie należą do 
wygórowanych.

ANDRZEJ CHODOROW SKI - PREZES ZARZĄ­
DU TOWARZYSTWA GOSPODARCZEGO M. LU­
BONIA, W ŁAŚCICIEL ZAKŁADU USŁUGOWO- 
HANDLOWEGO

Temat istotnie kontrowersyjny nie tylko na gruncie luboń­
skim, ale i całego kraju. "Jest to odwrócenie uwagi społeczeń­
stwa” od sytuacji, jaka panuje w kraju -  braku finansów na 
kulturę, oświatę, służbę zdrowia, kasy chorych, emerytury itp. 
oraz szukanie dziury finansowej w Państwie. Podstawową 
rzeczą w kraju powinno być dokonanie reform systemu za­
rządzania państwem, czyli zmniejszenie ilości ministerstw oraz 
pomniejszenie rozbudowanej administracji i biurokracji.

Przed postawieniem tak istotnego pytania należałoby po­
dać dokładnie wysokość diet lokalnych samorządowców, za­
kres ich czynności, obowiązki i stopień zaangażowania w po­

siedzeniach rad i komisji, aby obiektywnie wypowiedzieć się na powyższy temat. Społeczeństw > 
ma prawo wiedzieć, na jakich zasadach finansowych pracują wybrani samorządowcy. Miesięczna 
gaża niektórych z nich równa rocznej emeryturze, budzi kontrowersje, ale to przecież społeczeń­
stwo obdarzyło ich mandatem zaufania. Diety samorządowców są finansowane z budżetu lokalne­
go, tj. podatku od nieruchomości, podatku od psa. komunikacji oraz innych podatków przekazy­
wanych do budżetu Państwa, a wpływających w małym procencie do kasy lokalnej.

Uchwalenie diet samorządowców jest zgodne z obow iązującym prawem, a my - wyborcy 
-możemy tylko poprzez swoją czynną postawę ocenić działalność samorządową i zastanowić 
się, czy uchwalona gaża odpowiada nakładowi ich pracy i zaangażowaniu. Jeżeli w niektó­
rych przypadkach pazerność i głupota bierze górę nad zdrowym rozsądkiem oraz realiami 
życia, to jaki wpływ mają na to wyborcy?

Twierdzenie, że samorządowcy muszą posiadać “odpowiednią gażę", aby nie ulec korupcji nie 
jest dla mnie wytłumaczeniem. Na fakt czy człowiek ulega kompcji, czy też nie, nie ma wpływu 
wysokość gaży, ale postawa moralna, odpowiedzialność przed wyborcami i samym sobą.

Mając takie doświadczenie, przy następnych wyborach samorządowych możemy być bar­
dziej świadomi, dokonując wyboru kandydatów na radnych.

W naszej sondzie staramy się przedstawiać głosy reprezentantów różnych grup społecz­
nych. Tym razem chcieliśmy, aby swoimi poglądami podzielili się z nami także lubońscy 
rolnicy. Żaden z kilku zapytanych przez nas nie chciał jednak wypowiadać się w sprawach 
dotyczących lubońskiej władzy.

Nic zrobił tego również wiceprezes Spółdzielni Mieszkaniowej „Lubonianka” pan 
Stanisław Nowacki, który początkowo zgodził się odpowiedzieć na zadane pytanie. Mimo 
kilkunastu telefonów i kilku wyznaczonych terminów odpowiedzi nie otrzymaliśmy. 
Słowa wyjaśnienia także.

Temat dzisiejszej sondy okazał się tak ciekawy dla obu stron, że zmuszeni byliśmy 
poszerzyć przeznaczaną zwykle na Państwu wypowiedzi objętość szpalt.

DANUTA KUKULA - KANDYDAT \V WYBO­
RACH SAM ORZĄDOW YCH Z RAM IENIA 
„RODZINY PO LSKIEJ"

Jesteśmy społeczeństwem ubożejącym. W minio­
nym okresie realizmu socjalistycznego każda dziedzi­
na życia gospodarczo-społecznego została bardzo za­
niedbana. Trudno wszystkie sprawy życia społeczne­
go jednocześnie dźwignąć do pewnego poziomu. W 
tym czasie transformuje się nowy ustrój państwowy, 
powstaje system samorządności regionalnej. Wybrali­
śmy takich radnych, którym zawierzyliśmy, że służąc 
społeczeństwu swą wiedzą, kompetencjami i uczciwo­
ścią, będą zmieniać życie na lepsze.

I to jest logiczne.
Okazuje się, że w sytuacji ogólnego braku pienię­

dzy na wszystko (każda grupa społeczna zabiega o sub­
wencje), samorządowcy ustalają sobie gaże niewspółmierne do zarobków średniej krajo­
wej, do wykonywanej pracy (bo jeszcze nie wykazali się efektem pracy) i odpowiedzialno­
ści za nią.

Więc czy to jest uczciwe i logiczne?
Uważam za niemoralne, nieetyczne, demoralizujące, wprost grabieżcze zagarnięcie w 

ten sposób wspólnej kasy lokalnej. Pensje i diety płacone są z podatków wyborców.
Patrząc na nasze miasto, ogólny brak mieszkań, pracy, godziwych zarobków w sferze 

budżetowej, braki na szkolnictwo, kulturę, na drogi, czystość i zieleń miejską, stwierdza 
się, że coraz trudniej nam się żyje.

Rozumiemy, że nie można wyrównać wszystkich braków jednocześnie i ten trudny okres 
przejściowy należy przeżyć godnie, by wyjść na drogę dobrobytu. Lecz dlaczego nie rozu­
mieją tego samorządowcy i wbrew jakiejkolwiek logice ustalają sobie takie gaże.

Przecież to deprawuje, wpływa demoralizująco na młode pokolenie.
Ostatnio uczestniczyłam w sesji RM w Luboniu zatwierdzającej budżet na 99r. Bur­

mistrz miasta na temat kontrowersyjny, dotyczący zwiększenie kwrnty na Urząd Miejski, 
przyjmuje postawę obronną w stylu “ to rozwiążmy w ogó le  urząd  "  i porównuje do zaprzy­
jaźnionej gminy w Holandii, sugerując, że właśnie lam - na mniejszą liczbę mieszkańców 
gminy - zatrudnia się więcej urzędników.

Ale nie wspomina, że I lolandia to kraj bogaty i radni gminy pracują społecznie. Służąc 
społeczeństwu lokalnemu swą wiedzą, kompetencjami, troską o dobrobyt ogólny, otrzymu­
ją najwyższą zapłatę, jaką jest szacunek dla funkcji, osobowości i godności ludzkiej.

Jest to naturalna logika.
U nas niezrozumiałym się staje (inne mentalności reprezentujemy niż Zachód ), żeby od 

biednych wziąć jak najwięcej do własnej kieszeni.
Postuluję wniosek, by nie deprawować i nie demoralizować młodych radnych, nowych 

i tych "co tylko dla gaży” są w radzie, a rekompensować ich trud obrad i zarządzania regio­
nem zwykłą dietą, regulowaną Dziennikiem Ustaw i obowiązującą wszystkich pozostałych 
Polaków.

Dlaczego lak irracjonalnie szaluje się pieniędzmi wyborców, doprowadzając do stwier­
dzenia, że wystarczy być radnym, by dobrze żyć.

KATARZYNA STRZELCZYK - MIESZ­
KANKA LUBONIA

Uważani obecną sytuację za dalece niezdro­
wą i niemoralną. Naturalnym i przez obie stro­
ny akceptowanym jest sposób przyjmowania do 
pracy nowego pracownika. Pracodawca przyj­
muje go na okres próbny, po którym współmier­
nie do stopnia zaangażowania oraz wykazanych 
umiejętności, podwyższa plącę lub umowy nie 
przedłuża. W przypadku samorządowców, pra­
codawcą jest cala lokalna społeczność.

Jak wice mogą om rozpoczynać działalność 
na rzecz miasta, gminy ... od uchwalania swych 
plac? Oczekujemy choć pierwszych kroków w 
realizacji tych pięknych przedwyborczych pro­
gramów.

Mniej polityków-karierowicz.ów, a więcej 
prawdziwych fachowców.

Jak praca taka płaca!

S o n d ą  o p r a c o w a ła  M a g d a le n a  M ik o ła jc z a k  
!■ 'o t o g r a f i e ; J o a n n a  K u ja w iń s k a
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JÓ ZE F NEUBAUER - RADNY 
RADY POWIATU

W ostatnich miesiącach w środ­
kach masowego przekazu przeto­
czyła się, budząca uzasadnione 
emocje i krytykę, sprawa wysokich 
wynagrodzeń w organach samorzą­
dowych. Problem dotyczył części 
nowych samorządów', głównie wo­
jewódzkich i powiatowych, które 
dla swych marszałków, starostów 
czy burmistrzów uchwaliły wysokie 
wynagrodzenia, niekiedy wyższe od 
tych, jakie posiada prezydent czy 

premier. Opinia publiczna na te anomalia zareagowała zdecydowa­
nie. tak że już 17 marca br. do laski marszałkowskiej wpłynął projekt 
ustawy senatorów AWS. który ma uregulować generalnie poziom wy­
nagrodzeń na wszystkiclr szczeblach samorządu (a także na stanowi­
skach kierowniczych w przedsiębiorstwach państwowych, spółkach 
skarbu państwa czy kasach chorych). Wynagrodzenia samorządowe 

upraszczając bardzo całą sprawę -  mają być odniesione do wyna­
grodzeń wojewodów. Na tym poziomie mają otrzymać wynagrodze­
nie marszałkowie sejmików wojewódzkich, a starostowie, burmistrzo­
wie, wójtowie itp., odpowiednio mniej, poczynając od poziomu 0.9 
wynagrodzenia marszałka. Są też projekty innych opcji politycznych 
i należy sądzie, że całość problemu będzie należycie i szybko uregu­
lowana. Słyszymy też, że już niektóre samorządy same korygują nad­
mierne swe wynagrodzenia. Na przykład sejmik województwa wiel­
kopolskiego obniżył diety radnych o ok. 300 zł do poziomu 1050 zł 
miesięcznie (w tej wysokości uchwalone zostały diety radnych Rady 
Powiatu), a marszałek zamiast - 10600 zł -otrzyma wynagrodzenie 
8500 zł brutto.

Samorząd, powierzając radnym olbrzymi majątek i sprawy gminy, 
musi lepiej niż przeciętnie opłacać ludzi dobrze przygotowanych do 
tych zadań, będących bardziej menadżerami niż urzędnikami. Inaczej 
oni odejdą do lepiej płatnych zajęć. Jest jednak i druga strona tego 
medalu, wynikająca z odczuć określonej przyzwoitości nie pozwalają­
cej na szczególnie wysokie zarobki w sytuacji, gdzie znaczna część 
społeczeństwa znajduje się w nie najlepszej kondycji materialnej.

Podejmując problenr oceny wynagrodzeń na gruncie samorządo­
wym w Luboniu wydaje się, że należy oddzielić tu uposażenia zarzą­
du. które wydają się być wysokie, i wynagrodzenia członków rady otrzy­
mywane w postaci diet, które nazwać należałoby jako umiarkowane.

Wysokie zarobki zarządu ilustrują dochody Burmistrza, na które 
składają się pensje w wysokości 4 średnich krajowych wynagrodzeń 
(aktualnie I470 zł) i zwrot kosztów' eksploatacji samochodu za limit 
przejechanych 300 km miesięcznie oraz wynagrodzenie za udział w 
radzie nadzorczej (chociażby jednego przedsiębiorstwa podległego 
miastu). Nie targując się już o szczegóły widzimy, że takie dochody 
porównywalne są z zarobkami ministerialnymi. Dużo to czy mało? 
Wiceburmistrz ma nieco niższy zarobek, bo na poziomie wskaźnika 
3.3 średnich zarobków' krajowych, przy innych elementach zbliżo­
nych jak u Burmistrza. Pozostali członkowie zarządu mają oczywi­
ście mniej, ale to nie są niskie wynagrodzenia. Ja bym problem wy­
nagrodzeń Burmistrza i członków' zarządu widział także w aspekcie 
odpowiedzialności za działalność i jej skutki. Kwestię tę sygnalizo­
wałem już w "Wieściach Lubońskich” nr 5/1998.

Diety radnych w Luboniu, wahające się w zależności od funkcji i 
ilości posiedzeń w granicach 300-500 zł, nie wydają się być wygóro­
wane. chociaż ostatnio dotarły do mnie wieści, iż pojawiły się zamia­
ry ich podniesienia.

Miejmy nadzieję, że przygotowywana ustawa ureguluje całość 
tej problematyki i będziemy mogli wtedy pełniej ocenić tą sytuację 
także w Luboniu.

STANISŁAW WÓJCIAK - EMERYT
Wysokość wypłat działaczy samorzą­

dowych wzbudza odrazę za ich pazer­
ność.

Potrzebne są pilne ustawowe ograni­
czenia! Dlaczego rząd zwleka? Dlacze­
go pozwala trwonić społeczne pienią­
dze? Istnieją przecież tabele z czasów II 
Rzeczypospolitej i te należałoby przeka­
zać do wiadomości tym, którzy decydu­
ją  o swoich pensjach i pensjach współ­
towarzyszy, by zachować podobną pro­
porcję między' najwyższym a najniższym 
uposażeniem. W przeciwnym razie nie 
należy się dziwić niezadowoleniu spo­
łeczeństwa i strajkom pracowników po­
szczególnych instytucji.

S e s j a  b u d ż e t o w a Z e  ś c i e k a m i  d o  p r z o d u ?
Nie ma jeszcze pisemnej zgody na włączenie się w poznański system kanalizacyjny ale 
Zarząd Miasta Lubonia prowadzi na ten temat pertraktacje. Korzystny dla Lubonia fi­
nał sprawy zmieniłby decyzję władz Poznania i zapatrywania Rady Miejskiej Lubonia 
sprzed roku, opierającą się na odmowie odbioru ścieków z naszego miasta do roku 
2005 (poza ściekami z kanalizacji już istniejącej). (HS)

Z  osta tn iej chw ili

N o w y  p l a c  b u d o w y
Naprzeciwko targowiska, u zbiegu ulic Źródlanej i Żabikowskiej, na gruntach sprzeda­
nych w ostatnich latach przez miasto, powstaje duży plac budowy. Szczegóły w następ­
nym numerze „WL”.

Ciąg dalszy wywiadów ze str. 8
Odpowiedź p. Reginy Górniaczyk - dyrektora Ośrodka Kultury w Luboniu

cd. :e  sir. 7
W dyskusji rozważano wielkości wy­

datków na administrację państwową i sa­
morządową. Jest to kategoria zadań zle­
conych z niemożliwością ich redukcji. 
Wyższe natomiast koszty utrzymania Urzę­
du Miasta wynikają z konieczności uru­
chomienia nowych stanowisk pracy jako 
konsekwencji postępu gospodarki rynko­
wej. Przewidywany wzrost realny plac 
określony został na poziomie ok. 15%. 
Wskaźnik ten jest niższy w porównaniu do 
innych gmin i niższy też od średniej kra­
jowej. Dochody ogólne pomimo to wyka­
zują tendencję wzrostową.

W kwestii dotacji do sieci przedszkoli 
dowiedzieliśmy się, że źródłem różnic w 
tym zakresie są koszty utrzymania. Nieco 
więcej czasu poświęcono sprawie przesu­
nięcia wydatków z rozdziału 5613, czyli 
gminnych dróg publicznych, rozdziału 
8721 - Stowarzyszenia Kultury Fizycznej 
i Sportu i w dochodach rozdziału 7552 - 
gospodarka gruntami i nieruchomościami 
na rzecz remontów i budowy chodników 
w mieście. W obliczu intensywnie nasila­
jącej się komunikacji samochodowej tro­
ska o rozbudowę i remont sieci chodników 
wydaje się uzasadnioną. Po ww. przesu­
nięciach na cel ten przeznaczono ostatecz­
nie kwotę 150 tys. zl.

Z dyskusji, jak i proponowanych zapi­
sów uchwały wynika, że źródłem pokry­
cia deficytu  budżetow ego w wys. 
1.407.396 zl. będzie kredyt WBK, nad­
wyżka z ubiegłego roku i spłaty dłużni­
ków. Utworzona również będzie rezerwa 
ogólna w kwocie 150 tys. zl. W tak skory­
gowanej postaci - zdecydowaną większo­
ścią głosów - przyjęto uchwalę budżeto­
wą na 1999r.

Po przerwie przystąpiono do dyskusji 
nad uchwalą w sprawie odpłatności za 
korzystanie z placówek przedszkolnych. 
Temat zreferował Wiceburmistrz Ryszard 
Olszewski. W świetle dofinansowania rad­
ni zastanawiali się nad konkurencyjnością

oraz obsadą i stanem osobowym przed­
szkoli. Za przyjęciem uchwały głosowała 
zdecydowana większość Radnych.

Wniesiony do porządku obrad punkt do­
tyczący określenia najniższego wynagrodze­
nia pracowników zatrudnionych w miejskich 
jednostkach organizacyjnych miał na celu 
podjęcie uchwały' w sprawie ujednolicenia 
tychże wynagrodzeń i porównywalności sta­
nowisk. Chodziło również o uporządkowa­
nie systemu płac pracowników podlegają­
cych Zarządowi Miasta. Kwota najniższego 
uposażenia ustalona została na poziomie 
465,-zł. Punktem odniesienia były w tym 
przypadku płace pracowników samorządo­
wych podobnej kategorii. Uchwałę przyjęto 
zdecydowaną większością głosów.

W dalszej części debaty głosowano nad 
uchwałą w sprawie przyjęcia statutów' 
Gimnazjum nr I i nr 2. Radni już wcze­
śniej mieli możliwość szczegółowego za­
poznania się z dw'oma wersjami statutu 
gimnazjów. Nie zgłoszono żadnych uwag 
merytorycznych ani formalnych, pozosta­
wiając autonomię samorządową w tym 
zakresie gimnazjom. Uchwałę - zdecydo­
waną większością głosów - przyjęto po­
zytywnie.

Interpelacji podczas tej sesji nie zgło­
szono. Z dużym poparciem natomiast spo­
tkał się wniosek radnego Zdzisława Ku­
jawy o zorganizowanie sesji objazdowej, 
aby bliżej, „na żywo” rozpoznać wizeru­
nek miasta - jego złe i dobre strony. Nie 
ustalono wprawdzie terminu takiej sesji, 
ale Przewodniczący potwierdził, żejest ona 
bardzo potrzebna.

Wstępnie wyznaczono poza tym termin 
następnej sesji absolutoryjnej na dzień 22. 
kwńetnia I999r. Protokół z poprzedniej 
VIII Sesji przyjęto prawie jednogłośnie.

W ostatnim punkcie Sesji Przewodni­
czący podziękował za sprawność przebie­
gu tejże i wszystkim uczestnikom złożył 
życzenia pomyślnych Świąt Wielkanoc­
nych.

Zdzisław Czaja

stania tego budynku na potrzeby ośrod­
ka. Natomiast w „Klubie Rolnika”, który 
mieści się przy ul. Sobieskiego, przez 
najbliższe dwa miesiące będą się odby­
wać dotychczasowe zajęcia. W czerwcu 
wygasają umowy zawarte pomiędzy in­
struktorami a poprzednią dyrekcją. W 
okresie letnim odbędą się tutaj półkolo­
nie. Konkretna działalność ośrodka roz­
pocznie się dopiero we wrześniu. Do tej 
pory przeprowadzone zostaną niezbędne 
remonty w budynku. Chciałabym też czę­
ściowo zagospodarować teren przyległy 
do budynku ośrodka, wykorzystując go 
już podczas półkolonii. W związku z tym, 
że pytanie o wykorzystanie budynków 
zadano mi jeszcze przed objęciem stano­
wiska dyrektora (co nastąpiło dopiero 8

kwietnia), trudno jest mi odpowiedzieć na 
nie wyczerpująco. Szczegółową propozy­
cję działalności będę mogła przedstawić 
dopiero po zapoznaniu się z budżetem 
przyznanym na pracę ośrodka. Nie wiem 
jeszcze, które z moich pomysłów będę 
mogła zrealizować, a nie chciałabym skła­
dać deklaracji, które nie znajdą pokrycia 
w późniejszej działalności. Na pewno 
jednak będę dążyła do tego, by ośrodek 
stał się miejscem codziennych spotkań 
mieszkańców różnych grup społecznych, 
zawodowych, politycznych itp. Mam 
również nadzieję na szczególną współpra­
cę z instytucjami kulturalnymi, organiza­
cjami społecznymi i stowarzyszeniami. 
Jest to przecież nasz wspólny interes.

Odpowiedź p. Cezarego Bidermana -  pracownika Urzędu Miasta ds. promocji roz­
woju i komunikacji społecznej
nowugo stanowiska ds. promocji miasta i 
komunikacji społecznej.

Aby współpraca w sferze informacji 
przyniosła jak najlepsze efekty. Zarząd 
Miasta zwraca się do "Wieści Lubońskich" 
z propozycją. Propozycja ta polega na za­
mieszczaniu Informatora Miejskiego, wy­
dawanego przez Urząd Miejski, w formie

w kładki do "W L ". Taka form a gw arantuje 
n iezależność "W ieściom  Lubońskim  , jak  
rów nież um ożliw ia sw obodny dostęp do 
publikatora w ładzom  m iejskim .

Ja ze swej strony w'yrażant nadzieję na 
m ożliw ość dobrej współpracy, z korzyścią  
dla m ieszkańców' Lubonia.
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Forum Lubońskie
we Francji

O fic ja ln a  uroczy sto ść , p o d c z a s  k tórej 
p o d p isa n o  listy  in tencyjne d e k la ru ją c e  ch ęć  

m ięd zy n arod ow ej w sp ó łp ra cy

W dniach od l . 04 -  7. 04 br. 45 - oso­
bowa grupa wzięła udział w uroczy­

stych obchodach 20 - lecia międzynarodo­
wej organizacji EliR O PE INTER  
ECHANGES-EUROPA PONAD PO­
DZIAŁAMI. Organizatorem wyjazdu 
było Stowarzyszenie Kulturalno Oświato­
we „ Forum Lubońskie”. W grupie repre­
zentującej Polskę była również delegacja 
z Gostynia, grupa artystów plastyków z 
Lubonia i Rawicza oraz filateliści z Go­
stynia. pobyt polskiej grupy był możliwy 
dzięki dofinansowaniu, które otrzymali­
śmy z Komisji Europejskiej z Brukseli. 
Poza delegacją z Polski na uroczystość 
przybyli Anglicy, Niemcy, Włosi oraz 
Afrykanie z Birkina Fasso. Wszyscy zo­
stali bardzo serdecznie powitani przez pre­
zydenta Rady Generalnej Departamentu 
Seinc Maritme, a później przyjęci przez za­
przyjaźnione rodziny. W trakcie obchodów 
odbyło się wiele uroczystości oficjalnych, 
podczas których został podpisany list in­
tencyjny dotyczący przyjaźni pomiędzy

narodami, co w konsekwencji ma dopro­
wadzić - po tzw. okresie „narzeczeństwa” 
- do podpisania „Karty Przyjaźni”. Miało­
by to nastąpić w roku 2000. Odbyło się 
również wiele dyskusji kuluarowych oraz

rozmów poruszających proble­
my europejskie. Szczególnie 
ważnym punktem był udział 
grupy polskiej w debacie na te­
maty dotyczące wspólnej wa­
luty, obywatelstwa europej­
skiego, spraw młodzieży oraz 
zanieczyszczenia środowiska 
w Europie. Poza tym miało 
miejsce wiele imprez towarzy­
szących obchodom. Dużym 
zainteresowaniem cieszyła się 
ekspozycja malarstwa i rzeźby 
oraz wystawa filatelistyczna. 
Na stadionach sportowych od­
bywały się różnorodne zawo­
dy sportowe, pokazy lataw­
ców, sztafety na rolkach. Bar­
dzo miłym i wymownym ak­
centem był „Marsz Przyjaźni”, 
w którym  w zięły udział 
wszystkie delegacje przybyłe 
na obchody 20 - lecia EURO­
PĘ INTER ECHANGES. 
Udział naszej delegacji został 
szczególnie zaakcentowany. 
Przedstawiciele lubońskiej 
grupy przygotowali wieczór 
polski, z polskimi potrawami, 
polską muzyką i polskimi tra­

dycjami świąt wielkanocnych. W wielka­
nocnej, ludowej scenografii przygotowa­
no stoły, suto zastawione po staropolsku. 
W wielkopolskich strojach ludowych po­
dawano typowe potrawy świąteczne. Był

LUBOŃSKIE

żurek z jajkiem, 
biała kiełbasa, 
szynka, a na de­
ser drożdżowe 
baby, serniki i mazurki. Wszystko to - za­
kropione żubrówką - smakowało wyśmie­
nicie. Przy polskiej muzyce bawiono się 
prawie do rana. W sumie w wieczorze 
wzięło udział ponad 160 osób.

Rewizyta naszych przyjaciół z Francji 
nastąpi najprawdopodobniej w sierpniu br. 
Gościć będziemy wtedy grupę sportowców 
oraz osoby dorosłe.

Organizatorzy

S e n a to r  K u la k  iv trak c ie  s k ła d a n ia  p o d p isu  
w im ieniu  d e le g a c ji  p o lsk ie j

W  grudniu ubiegłego roku Zarząd LSH, dzięki 
uprzejmości pracowników Urzędu Wojewódz­

kiego w Poznaniu, nawiązał kontakt listowny z Nie­
mieckim Stowarzyszeniem byłych Żołnierzy Twierdzy 
Poznań, mającym swoje siedziby w miejscowościach 
Dusseldorf oraz w Goslar. W kolejną rocznicę walk o 
Poznań w 1945 roku, na zaproszenie władz Poznania 
w dniu 23 lu tego 
I999r. p rzyby li do 
grodu Przem ysław a 
byli żo łn ierze  n ie ­
mieccy - obrońcy Po­
znania i okolicy oraz 
żołnierze radzieccy 
walczący o Poznań w 
1945.

Wraz z byłymi żołnierzami niemieckimi, reprezentu­
jącymi Niemieckie Stowarzyszenie byłych Żołnierzy 
Obrońców Festung Posen przybył Dieter Friese. który 
jako dziewiętnastolatek w stopniu kaprala podchorąże­
go, po zdanej we wrześniu 1944 roku w Estonii próbie 
frontowej, został skierowany do szkoły oficerskiej w Po­
znaniu i brał udział w początkowych walkach o to mia­
sto. Tu w dniu 25 stycznia 1945r. został ranny i umiesz­
czony do końca walk w szpitalu Diakonisek przy ulicy 
Ostroroga i Grunwaldzkiej.

W dwa dni po oficjalnych uroczystościach, 25 lu­
tego 1999r. Dieter Friesen przybył wraz z tłumaczem 
do Lubonia, gdzie był goszczony przez członków Za­
rządu Lubońskiego Stowarzyszenia Historycznego: 
Ryszarda Jaruszkiewicza -  prezesa i Bogdana Leonar- 
czyka -  w iceprezesa LSH. Gości podejmowano w 
mieszkaniu prywatnym R. Jaruszkiewicza. Podczas 
przeszło dwugodzinnego spotkania omówiono dalszą 
współpracę w zakresie informacji tyczących walk o 
Poznań i okolice w 1945 roku, ustalenia miejsc gro­
bów poległych żołnierzy niem ieckich jak również

miejsc związanych z działaniami wojennymi na naszych 
terenach.

Od pana Friese uczestnicy spotkania otrzymali wcze­
śniej przygotowane materiały dokumentacyjno-źródło- 
we i wspomnieniowe dotyczące osobistych przeżyć go­
ścia i jego współtowarzyszy walk o Poznań. Otrzymali­
śmy również cenną publikację na temat walk o Poznań

w I945r„ powstałą na 
podstaw ie przeżyć 
żo łn ierzy  n iem iec­
kich. Obecnie mate­
riały te tłumaczone są 
przez dr. inż. Stanisła­
wa Malepszaka.

Działające w Lu­
boniu od blisko dwóch lat Lubońskie Stowarzyszenie 
Historyczne, ze wrzględu na brak stałej siedziby na tere­
nie Lubonia, podejmuje przyjezdnych gości jak i człon­
ków różnych Stowarzyszeń w domach prywatnych swo­
ich członków. Tam również odbywają się posiedzenia 
zarządu i członków Stowarzyszenia.

Czy Stowarzyszenie Historyczne uzyska w Luboniu 
siedzibę na swoją statutową działalność?

LSH nie otrzymuje żadnej dotacji finansowej, nie jest 
wspierane przez żadne instytucje państwowe czy osoby 
prywatne. Wszelkie inicjatywy i opracowania oraz kon­
serwacja eksponatów, wyjazdy terenowe, wystawy te­
matyczne pokrywane są we własnym zakresie przez 
członków Stowarzyszenia, a są to kwoty w chwili obec­
nej dość znaczne. Zarząd LSH jest jednak przekonany, 
że na skierowane w listopadzie 1998 roku do Urzędu 
Miasta Lubonia pismo, dotyczące dofinansowania sto­
warzyszenia w kwocie 1000 złotych rocznie, otrzyma 
pozytywną odpowiedź.

W styczniu i lutym 1999r. LSH uczestniczy! w roz­
mowach z członkiem Zarządu Miasta Lubonia panem

Włodzimierzem Smogurem, podczas których uzyskano 
zapewnienie o otrzymaniu dofinansowania dla Stowa­
rzyszenia i pomocy w dalszej jego działalności.

Z początkiem roku 1999 Zarząd LSH zaczął redago­
wać kwartalnik pt. „Zegar czasu”, poruszający tema­
tykę związaną z działalnością Stowarzyszenia. Stronę ty­
tułową opracował nieodpłatnie Zakład Poligraficzny 
pana Adama Gablera z Lubonia, do chwili obecnej uka­
zały się dwa numery czasopisma.

Prezes Zarządu LSH 
Ryszard Jaruszkiewicz

Ogłoszenie
Związek Kombatantów R.P. 

i Byłych Więźniów Politycznych 
Koło Luboń-Żabikowo 

zawiadamia:

Zebranie członków koła odbędzie się 
7 maja 1999 

w sali Straży Pożarnej 
przy ul. Żabikowskiej 

o godz. 15.00

Tematy spotkania:
1. Informacja z Walnego Zebrania 

Zarządu Wojewódzkiego
2. Sprawy bieżące
3. Dyskusja (przy kawie i ciastkach)

Prosimy o liczny udział.
Zarząd Kola

S p o t k a n i e  p o  l a t a c h
O wizycie niemieckiego żołnierza w Luboniu oraz 

o potrzebach i możliwościach 
Lubońskiego Stowarzyszeniu Historycznego
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Trudną drogę przeszło Towarzystwo Miłośników Mia­
sta Lubonia, by w październiku 1988 roku, po zareje­
strowaniu w Urzędzie Miasta, mogło zacząć oficjal­

nie działać. Przez dwa lata -  od 1986 roku funkcjonowało 
niejako „pod ziemią”, gdyż napotkało na przeszkody w reje­
stracji, Inspiracją do jego utworzenia była działalność sekcji 
ekologicznej przy Komitecie Osiedlowym nr 4 w Lasku, 
dążącej do ograniczenia zanieczyszczenia środowiska przez 
Zakłady Przemysłu Chemicznego. Pierwsze spotkanie z 
mieszkańcami Towarzystwo odbyło 2 1 IX 1987r., drugie -  
w lutym 1988 roku, z okazji kolejnej rocznicy wyzwolenia 
Lubonia.

Po powołaniu pierwszego zarządu TMML, w skład któ­
rego weszli: Janusz Król, Longina Pawlęty, Antoni Przybyl­
ski, Wanda Sulikowska, Eugeniusz Szczepański, Wiesława 
Wilczyńska i Bogdan Leonarczyk, utworzono pięć sekcji ist­
niejących trzy lata: organizacyjno-programową, historycz- 
no-kronikarską, kulturalną, ekologiczną i młodzieżową. 
Obecnie działalność TMML kiero­
wana jest przez prezesa Antoniego 
Przybylskiego, zastępcę -  Izabellę 
Szczepaniak, skarbnika -  Zofię 
Skok-Lukoniską, członków zarzą­
du -  Zygmunta Borowiaka, Bog­
dana Lconarczyka i Benona Ma­
łeckiego.

Początkowo dużą wagę przyw ią­
zywano do działalności ekologicznej, 
organizując głównie prelekcje. Z cza­
sem jednak charakter Towarzystwa 
zmienił się. Wyspecjalizowało się 
ono w: organizowaniu imprez kul­
turalnych, uczestnictwie w konkur­
sach i konferencjach poświęconych 
różnym stowarzyszeniom, organiza­
cjom regionalnym, przeprowadzaniu 
akcji letniej dla dzieci i młodzieży, 
współpracy z innymi organizacjami 
w Luboniu i nic tylko.

Trudno jest dziś zliczyć wszyst­
kie przedsięwzięcia, które z powo­
dzeniem zrealizowało Towarzy­
stwo, jednak z pewnością warto 
przypomnieć te najważniejsze!

Co roku w październiku przy 
Domu Kultury Rolnika odbywa się 
Święto Pieczonego Ziemniaka. 26 V 
I989r. zorganizowano Dzień Matki 
Samotnie Wychowującej Dzieci. W 
październiku 1990 roku. jako prezent 
świąteczny dla gospodyń domowych, 
w Domu Kultury Rolnika przygoto­
wano pokazy zestawów do gotowa­
nia oraz sztuki kulinarnej, zapoznano 
panie z technologią przyrządzania po­
siłków dla rodziny. W sierpniu 1994r. 
odbyt się przy Pomniku Siewcy piknik dla mieszkańców -  
„Muzyka bliska sercu” - z udziałem zespołu muzycznego 
„Ton". Jesionią I996r. obchodzono Zloty Jubileusz -  50-le- 
cie założenia firmy „Anika” państwa Eugenii i Stanisława 
Butków. Festyn z okazji Świąt Bożego Narodzenia w grudniu 
1996 roku przy „Anice” stanowił prezentację lubońskich skle­
pów i firm. Wystąpiły wtedy również zespoły muzyczne i chó­
ralne, a na koniec dzieci z biednych rodzin otrzymały paczki 
w ramach akcji „Radość pod choinkę”. Także bardzo udany 
był Festyn Wielkanocny z pierwszym w Luboniu ulicznym 
zającem w marcu 1997 roku. W 1997 roku, chcąc uczcić pa­
mięć nieżyjącego Feliksa Zgrzeby, przy współudziale chórów 
„Bard” i „Canticorum” zorganizowano pierwsze lubońskic 
Święto Pieśni i Muzyki.

TMML wyspecjalizowało się też w przygotowywaniu 
wielkich wystaw, jak chociażby ekspozycja zatytułowana 
„150 lat wytrwałości -  tradycje i współczesność rolni­
czych rodów Lubonia”, otwarta w grudniu 1995r. w Domu 
KądtuiyRolnika. Kolejna, w czerwcu I996r., w Bibliotece

Miejskiej prezentowała 150-lecie kolei w Polsce i 140-le- 
cie utworzenia kolei żelaznej na trasie Poznań-Wroclaw.
Można było wówczas podziwiać m.in. czapki kolejarskie z 
całej Europy, zdjęcia różnych obiektów kolejowych itp., a 
przy Szkole Podstawowej nr 3 odbyła się promocja poznań­
skiego Technikum Kolejowego.

11 listopada ubiegłego roku, jako jedyną tego typu im­
prezę w Luboniu, zorganizowano w Bibliotece Miejskiej 
wystawę: „Orły z polskiego godła” połączoną z wystę­
pem chóru „Białe Orły” z Poznania i aktorów poznańskie­
go Teatru Nowego, śpiewających patriotyczne pieśni. W 
styczniu br. TMML było współorganizatorem jedynej w 
Luboniu wieczornicy poświęconej 80. rocznicy Powsta­
nia Wielkopolskiego.

Towarzystwo Miłośników Miasta Lubonia uczestniczy 
w konkursach i konferencjach dotyczących działalności 
różnych stowarzyszeń regionalnych, kulturalnych, repre­
zentując tym samym Luboń na zewnątrz. Jako jedyna or­

ganizacja z Lubonia wzięło udział w Forum Inicjatyw Or­
ganizacji Pozarządowych na terenie Międzynarodowych 
Targów Poznańskich. Co roku reprezentuje miasto na Spo­
tkaniach Inicjatyw Obywatelskich w Poznaniu. We wrze­
śniu 1995 roku spotkało się z organizacjami z sąsiednich 
miejscowości. Brało udział w: Sejmiku Regionalistów w 
Komornikach. Jeziorach pod Poznaniem organizowanym 
przez Wielkopolskie Stowarzyszenie Kulturalne, ogólno­
polskich konferencjach dotyczących Małych Ojczyzn (w 
Warszawie. Toruniu, Komorowie. Pieczyskach w byłym 
w'oj. bydgoskim). Uczestniczyło też w: Wielkopolskiej 
Konferencji Kulturalnej w Rogoźnie. Szamotułach, Pusz­
czyków ie organizowanej przez Wielkopolskie Towarzystwo 
Kulturalne. Wielkopolskich Spotkaniach Regionalnych w 
Gnieźnie i Śmicłowie. sesji kulturalnej w Rogalinku z oka­
zji 750-lecia tej miejscowości przygotowanej w 1997r. przez 
Stowarzyszenie Społeczno-Kulturalne „Drugi głos znad 
Warty". Było także w 1997 roku w Warszawie na konfe­
rencji dotyczącej wykorzystania najnowszych technik telc-

informatycznych do aktywizacji i promocji społeczności 
lokalnych oraz na VI Kongresie Regionalnych Towarzystw 
Kultury w Radomiu w dniach 23-26 IX 1998r.

Za ogromne wyróżnienie można uznać prezentację do­
świadczeń TMML jako stowarzyszenia działającego w 
mieście, które odbyło się 6 marca br. podczas spotkania 
starosty powiatu poznańskiego Ryszarda Pominą z burmi­
strzami i wójtami. 27.03. TMML uczestniczyło w Wielko­
polskim Sejmiku Kultury zorganizowanym przez Wielko­
polskie Towarzystwo Kulturalne.

TMML znane jest z organizowania co roku akcji w aka­
cyjnej dla dzieci i młodzieży, w której bierze udział do 120 
osób. Młodzi ludzie byli już latem np. w Wisełce koło Mię­
dzyzdrojów', Ostrowie koło Jastrzębiej Góry, Beskidzie Ży­
wieckim, Śląskim, za granicą w Brnie i Austrii. Zimą wy­
jeżdżali do Zakopanego i Kłodzka. Są to najtańsze wakacje!

Towarzystwo współpracuje z Biblioteką Miejską, Luboń- 
skim Ośrodkiem Kultury', strażą pożarną. Związkiem Har­
cerstwa Polskiego. Z jego szeregów wywodzą się organiza­
torzy Lubońskiego Stowarzyszenia Historycznego. Ma swo­
jego przedstawiciela wśród radnych oraz pięciu ławmików.

Ta niewątpliwie prężna działalność TMML zasługuje 
na podkreślenie tym bardziej, iż przez szereg lat Towarzy­
stwo funkcjonowało bez własnej siedziby. Otrzymało ją 
dopiero niedawno w budynku Domu Kultury Rolnika. Peł­
niący funkcję prezesa Towarzystwa od momentu jego po­
wstania -  Antoni Przybylski, jest bardzo wdzięczny Zarzą­
dowi Miasta, który przyznał to lokum, adaptowane jeszcze 
wciąż przez członków TMML. Na uwagę zasługuje rów­
nież fakt, że Towarzystwo (stowarzyszenie wyższej uży­
teczności) nic może być bezpośrednio dotowane przez wła­
dze samorządowe. Jedyną formą wsparcia jest w tym przy­

padku przekazanie pieniędzy na or­
ganizację konkretnej imprezy. Tym 
większa więc zasługa dla TMML, 
iż dzięki dodatkowym sponsorom 
i honorowym członkom tak rozwi­
nęło swoją działalność.

Tak aktywne jest Towarzystwo 
oczywiście dzięki swoim członkom 
(liczy 60 osób) -  nauczycielom, in­
żynierom, technikom, przedstawi­
cielom różnych zawodów i środo­
wisk, którzy działają z wielką spo­
łecznikowską pasją. Jedni odcho­
dzą, drudzy przychodzą.

Antoni Przybylski podkreśla, iż 
zadaniem TMML jest integrować 
lokalną społeczność. Jego zdaniem 
w' sytuacji, gdy mieszkańcy będą 
ze sobą bardziej zintegrowani, 
będą się lepiej znać, łatwiej wtedy 
np. zapobiegać przestępczości. Po 
prostu będzie się żyć lepiej, bez­
pieczniej. Temu zadaniu służy 
m.in. rozprowadzanie od kilku lat 
przed świętami Bożego Narodze­
nia wspólnie z ZHP, pochodzące­
go prosto z Betlejem Światła Be­
tlejemskiego wśród mieszkańców 
Lubonia i wspólne opłatkowe spo­
tkania członków Towarzystwa.

Zdaniem Antoniego Przybyl­
skiego TMML stara się swoimi 
inicjatywami zapełniać lukę, któ­
rej nie wypełniły do tej pory inne 
organizacje czy instytucje.

Planuje się zorganizować na­
stępne imprezy: prezentację mody 
kreowanej przez miejscowych pro­

ducentów odzieży, wielką wystawę poświęconą początkom 
i rozwojowi lubońskiego przemysłu. Przewiduje się też 
utworzyć wspólnie z Ligą Morską kolo żeglarskie dla 
starszej młodzieży, która łodzią popłynie w czerwcu do 
Lichenia na spotkanie z Ojcem Św.

Przypomnijmy, iż Towarzystwo Miłośników Miasta 
Lubonia z okazji 10-lecia sw'ego istnienia, przed obchoda­
mi jubileuszu zaplanowanymi na 24 kwietnia, ogłosiło także 
plebiscyt na wybór osobowości Lubonia.

Na koniec nic pozostaje nic innego jak życzyć, by mi­
łośnikom Lubonia nie brakowało energii i zapału do re­
alizacji ambitnych planów, tak potrzebnych miastu i jego 
mieszkańcom.

Robert Wrzesiński

24 kwietnia o godz. 16.00 w Ośrodku Kultury p r z y  ul. 

A rm ii P o z n a ń  o d b ę d z ie  s ię  u ro c z y sto ść  ju b i le u s z o w a  To- 
w a iz y stw a  M iło śn ik ó w  M ia s t a  L u b o n ia , z o r g a n iz o w a n a  z  
o k a z ji  1 0 - lc c ia  is tn ie n ia  TM M L._________________________
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Zebranie inicjujące 
powstanie  
Towarzystwa 
M iłośników Miasta 
Lubonia klubie 
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świetlicy Zakładów  
Ziemniaczanych  —  
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W  ostatnią niedzielę marca o godz.
20.00 Biblioteka Miejska w Lubo­

niu zorganizowała „Wieczór z gwiazdą”. 
Przybyło -  jak zwykle -  mnóstwo osób, 
salę zapełniono do ostatniego miejsca.

Gościem wieczoru była znana polska ak­
torka -  Ewa Wiśniewska. Starsze i średnie 
pokolenie doskonale pamięta artystkę z 
głównej roli w telewizyjnym serialu „Dok­
tor Ewa”. Młoda widownia ogląda ją  obec­
nie na ekranach kin w najnowszym dziele J. 
Hoftmana -  „Ogniem i mieczem”. Ewa Wi­
śniewska znakomicie wykreowała tam po­
stać sprytnej i przewrotnej kniahini, opiekun­
ki pięknej Heleny Kurcewiczówny.

Aktorka nie przyjechała do Lubonia ani 
z monodramatem, ani z recitalem, lecz na 
spotkanie z publicznością. Wszyscy zebrani 
mogli zadawać pani Ewie pytania. Począt­
kowo publiczność była jednak bardzo onie­
śmielona ... swobodą, bezpośredniością i uj­
mującym uśmiechem pani Ewy. Sądzę, że 
uczestnicy spotkania obawiali się nieco, iż 
pod tym „wielkim nazwiskiem” kryje się 
zmanierowana popularnością gwiazda. Jed­
nak wszyscy mile się rozczarowali, gdyż przy 
stoliku usiadła kobieta otwarta i pogodna. 
Aby przełamać tremę ... publiczności, Ewa 
Wiśniewska opowiedziała kilka życzliwych 
dowcipów o swoich kolegach z teatru.

E w a  W iśniew ska z  w izytą w la k o ń sk ie j b ib lio tece

cenią różnych filmów („Doktor Ewa”, „Cu­
dzoziemka” czy „Ogniem i mieczem”). Po­
wiedziała też, że pięć scen z jej udziałem w 
najnowszym dziele Hoffmana, to efekt pra­
cy podczas dziesięciu dni zdjęciowych (w

tym 11 godzin tanecznych pląsów do 
melodii „Hej, sokoły...”).

Podczas spotkania Ewa W i­
śniewska podzieliła się z publicz­
nością również swoimi arcycieka- 
wymi poglądami na temat świata 
mężczyzn. A obecni na sali pano­
wie byli tak onieśmieleni osobą ak­
torki, że nie odważyli się, by zada­
wać jej pytania.

Na zakończenie artystka przed­
stawiła zebranym fragment monolo­
gu ze sztuki, w której gra obecnie. 
Ponieważ w tym przedstawieniu, 
noszącym tytuł „Związek otwarty”, 
występuje tylko dwóch aktorów, ist­
nieje pewna szansa, że można spek­
takl przenieść na deski nawet luboń- 
skiej sceny. (Ale biblioteka jest na 
to zbyt mała.)

Miejmy więc nadzieję, że zoba­
czymy Ewę Wiśniewską w Lubo­
niu jeszcze raz.

Taki „cień szansy” można było 
„w yczytać między w ierszam i” 

wypowiedzi Szymona Melosika -  aktora 
Teatru Nowego w Poznaniu, który towa­
rzyszył znanej artystce podczas spotkania 
z mieszkańcami Lubonia.

H. T. S.

Pierwsze pytanie zadała aktorce gospo­
dyni imprezy -  pani Elżbieta Stefaniak, 
później posypały się inne.

Dowiedzieliśmy się, że Ewa Wiśniewska 
od urodzenia jest warszawianką. Jej ojciec był 
muzykiem. Część swojego dzieciństwa spę­
dziła za kulisami teatru operowego. Już wte­
dy zafascynowały ją  sztuka i teatr. Jednak na­
wet po maturze nie była w pełni zdecydowa­
na, czy powinna zostać aktorką. Mimo wa­
hań zdała do warszawskiej PWST, którą ukoń­
czyła -  mając zaledwie 21 lat (wcześniej niż 
rówieśnicy rozpoczęła szkolną edukację).

Ewa Wiśniewska ma dwie siostry, jed­
na z nich również jest aktorką (Małgo­
rzata Niemirska -  znana z roli Lidki w 
„Czterech pancernych ...” ). Mężem pani 
Ewy jest bardzo popularny aktor Krzysz­
tof Kowalewski (Zagłoba w „Ogniem i 
mieczem”).

Artystka opowiadała o ciekawych sytu­
acjach, które zdarzyły się jej podczas krę-

G d z i e ś ,  k i e d y ś  -  k l i m a t y . . .
W e rn isa ż  p r a c  A n n y  P r z y b y ls k ie j

W  środę 7 kwietnia 1999 „Galeria na 
Regale” mieszcząca się w budynku 

Biblioteki Miejskiej stała się miejscem 
pierwszej wystawy obrazów poznańskiej 
artystki -  Anny Przybylskiej. Wernisaż, 
sentymentalnie zatytułowany „Gdzieś, 
kiedyś... -  klimaty z drzewami, anioła­
mi i ... jabłuszkiem przyciągnął wie­

lu widzów. Na ścianach, zatłoczonej w tym 
dniu sali, zawisły liczne pejzaże i obrazy me­
taforyczne. Autorka prowadząca pracownię 
plastyczną w Młodzieżowym Domu Kultu­
ry nr 2 w Poznaniu stwierdziła, że jej dzieła 
są próbą powrotu do dzieciństwa, do świata, 
którego już nie ma. Jak sama się określiła, 
jest „naturąmarzycielską”, a malowanie „po­

zwala zatrzymać się” w chaosie szyb­
ko zmieniającego się świata. Malując 
tworzy barwny świat swoich wspo­
mnień. Z jednej strony nierealny, po­
nieważ już nie istniejący, z drugiej - sta­
rający zatrzymać to, co mija.

Wernisażowi towarzyszyła opra­
wa muzyczna zapewniona przez ze­
spół gitarowy z MDK w Poznaniu 
pod kierunkiem p. Barbary Mossor 
Wilińskiej oraz występy duetu Bar­
tek Gawroński i Marta Rzepczyńska 
wykonującego znane standardy. Ca­
łość tworzyła udany wieczór arty­
styczny udowadniający, że Luboń nie 
musi być kulturalną pustynią.

Wystawa obrazów pani Anny 
Przybylskiej czynna będzie do końca 
kwietnia w budynku Biblioteki Miej­
skiej przy ulicy Żabikowskiej 42.

A.M.

P a n i A n n a P rzy b y lsk a  -  a u to rk a  
w ystaw ianych  p r a c

W ernisaż c ie szy ł 
s ię  n iecodzien nym  
za in  te re so  wun i eta.

Tow arzyszyła  mu 
o p ra w a  m uzyczn a 
z a sp o lu  g ita ro w e ­

g o  z  M D K  
vt’ P ozn an iu .

Wieczór z Antoniną Choroszy

6 kw ietn ia  B ib lio tek ę  M ie jsk ą  od w ied z iła  ak to rk a  Teatru N o w ego  w P o zn an iu  
A n ton in a C h oroszy  fol. Tiimara Szwka

S O W A  n a  t r o p i e
W ielokrotnie przedstawiane już na na­

szych łam ach S tow arzyszenie 
Ogólnowojskowej Archeologii, mimo bra­
ku pieniędzy, środków transportu i urzą­
dzeń, wciąż uparcie wydziera ziemi ukry­
te w niej tajemnice po dwóch wojnach 
światowych. W sytuacji, gdy kieszenie cią­
gle są puste, trudno pochwalić się jakąś re­
welacją, chociaż zakodowane w dokumen­
tach Poznańskiego Archiwum informacje 
historyczne kuszą 
penetracją.

Prezes Stowa­
rzyszenia, pan Ro­
bert Sielski, do któ­
rego zwróciłem się 
o wskazówki na te­
mat pracy i osią­
gnięć SOWY w 
roku 1998, przed­
stawił mi szeroki 
front działań po­
szukiwawczych na 
terenie słynnego 
podczas II wojny 
światowej Walu

Pomorskiego, wybudowanego przez Niem­
ców w okolicy Międzyrzecza. Prezes Siel­
ski opowiedział o uciążliwej pracy, jakiej do­
konał jego zespól w zeszłym roku. Przy po­
mocy firmy geodezyjnej z Poznania zapo­
czątkowano wstępne działania odkrywkowe 
z użyciem sprzętu elektrooporowego. Uda­
ło się dotrzeć do trzecli skrytek depozyto­
wych. pozostałości po budowlach -  nic ty I­

W
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C a p p u c c i n o
Od 11 listopada 1998r. odwiedzać można nową 
kawiarenkę-cukiernię w Luboniu o nazwie 
..Cappuccino”. Otwarcie lokalu połączono ze 
świętem ulicy, na której się on znajduje. Wła­
ścicielem jest pan Jacek Jakubowski.

W „Cappuccino” można skosztować m.in. 
ciasto serwowane przez znaną poznańską fir­
mę „Expressowa”. Z alkoholi natomiast do­
stępne jest tu jedynie wino. Brak napojów wy­
sokoprocentowych powoduje, że lokal jest spo­
kojny, nie dochodzi do awantur i burd. Ludzie 
przychodzą tutaj, by zrelaksować się, przejrzeć 
przy kawie gazetę, odpocząć.

Według naszych informacji „Cappuccino” 
odwiedza zarówno młodzież (randki we dwo­
je), jak i dorośli. Największe zainteresowanie 
lokalem jest w soboty i niedziele.

Oby więcej takich miejsc powstało w na­
szym mieście!

Przemysław Kwiatkowski

Wnętrze kawiarenki

Sprostowanie
W poprzednim numerze „WL”, w artykule „Jak się bawi 

lubońska młodzież?” zamiast PUBU przy ulicy Szkolnej 
omyłkowo wymieniona została kawiarnia „CAPPUCCI­
NO” przy ul 11 Listopada. Za błąd bardzo przepraszam!

Autor

Tatry’ 99
Oddział PTTK im. Cyryla Ra­
tajskiego w Luboniu organizu­
je tegoroczny obóz w Tatrach 
w terminie od 1 do 12 sierpnia.
Będzie to obóz specjalistyczny, 
szkoleniowy, o charakterze wę­
drownym, ze stałą bazą nocle­
gową w Zakopanem. Obsługę 
zapewni własna wyspecjalizowana kadra przewod­
ników. Wędrówki odbywać się będą po znakowanych 
szlakach Tatrzańskiego Parku Narodowego zarówno 
po stronie polskiej, jak i słowackiej. W obozie będzie 
mogła wziąć udział młodzież (od klasy 7. począw­
szy) zainteresowana turystyką górską. Ilość miejsc jest 
ograniczona. Informacje na temat obozu uzyskać 
można u dyrektora Szkoły Podstawowej nr 1 lub 
w Oddziale PTTK w Luboniu ul. Żabikowska 60 
(piwnica) w poniedziałki w godz. 17.15- 19.00.

(E. K.)

Każdy z nas mógłby zadać sobie pyta­
nie, jaką rolę w naszym życiu pełni 

alkohol? W jaki sposób go pijemy? Jaka 
jest nasza postawa wobec picia? Wresz­
cie, jakie są nasze opinie o piciu aż do sta­
nu nietrzeźwości? Czy to jest czasami 
usprawiedliwione? A jeśli tak, to gdzie 
leży granica?

Alkohol jest wszędzie wokół nas. Z re­
guły ludzie piją. Większość pije umiarko­
wanie i nie powoduje to problemów, ale 
dla wielu - niestety - picie jest w dużym 
stopniu nieświadomym, nieprzemyślanym 
zachowaniem. Ten właśnie fakt przyczy­
nia się do tworzenia klimatu sprzyjające­
go powstawaniu problemów alkoholo­
wych.

Zacznijmy więc myśleć o alkoholu. Czy 
służy on do świętowania? Do wyciszania 
zmartwień? Pozbywania się zahamowań? 
Pijemy dla relaksu czy może po to, by za­
snąć?

W jakich sytuacjach sięgasz najczęściej 
po kieliszek: w domu, w mieście, przy spe­
cjalnych okazjach, do posiłków, w towa­
rzystwie wybranych ludzi, czy może jest 
to element twojej pracy?

Jak dużo wydajesz na alkohol w ciągu 
tygodnia? Czy są jakieś szczególne od tego 
wyjątki? Czy istnieją okoliczności, w któ­
rych spożywanie przez ciebie alkoholu praw­
dopodobnie wywoła negatywne skutki, jak 
na przykład stan twojego zdrowia, przyjmo­
wanie leków, prowadzenie samochodu?

ko obronnych, schowkach i innych tajemni­
czych zakamarkach zasypanych w ziemi. Za­
bezpieczono je. SOWA wróci tam latem 1999 
roku, by poczynić głębsze wykopy i być 
może wtedy znajdzie coś interesującego.

- Informacje o miejscach, gdzie należy 
szukać sprzętu wojskowego z czasu walk i 
działań wojennych spized 50-laty otizyma- 
lem od redaktora L. Adamczewskiego -  mó­
wił R. Sielski -  oraz od świadków tamtych 
wydarzeń. W jednym z miejsc, dociekliwie 
pizez nas badanych natrafiliśmy na ano­
malie ziemne. Według opinii geodetów nie 
były one wynikiem górotworu. Ptzeciwnie, 
spowodowała je  ręku ludzka, co potwier­
dza struktura ziemi (zdjęcie).

Stowarzyszenie powstało w 1995 roku i 
dzisiaj, prócz R. Sielskiego i sekretarza pani 
Ewy Klausy, skupia 19 stałych członków, 
którzy uczestniczą społecznie w pracach 
poszukiwawczych. SOWA, jako stowarzy­
szenie, ma rejestrację prawną. Działa w róż-

Czy jesteś szczególnie narażony na uza­
leżnienie od alkoholu? Czy w rodzinie były 
lub są problemy alkoholowe? Czy pocho­
dzisz z takiej rodziny?

Wreszcie, czy jest w twoim życiu ktoś, 
kto pijąc stwarza problem innym?

Oczywiście, niebezpieczeństwo poja­
wienia się problemu alkoholowego może

być czasem trudne do zauważenia. Nie­
mniej jednak należałoby zastanowić się:

1. Czy w twoim otoczeniu są ludzie, 
których picie nieustannie budzi twoje oba­
wy, że mogą wypić za dużo, że mogą wy­
wołać sceny, że nie powinni prowadzić 
pojazdu?

2. Czy znasz ludzi, którym nie masz nic 
do zaproponowania poza dobrze zaopa­
trzonym barkiem?

3. Czy masz znajomych, którzy będą 
upierali się, by pójść do baru zamiast na 
lody lub pogawędzić o obejrzanym filmie?

4. Czy jest osoba, która zawsze przy­
nosi na przyjęcie dodatkową butelkę, żeby 
nie trzeba było iść po alkohol lub regular­
nie wysuwa propozycję, żeby pójść do 
sklepu nocnego i uzupełnić zapasy?

5. Czy jest ktoś, kto dużo mówi o pi-

nych miejscach Polski, a jej stała siedziba 
mieści się przy ul. Osiedlowej w warszta­
cie zegarmistrzowskim.

Jak zwykle zamieszczamy apel człon­
ków Stowarzyszenia do mieszkańców Lu­
bonia o dostarczenie wszelkiego rodzaju 
zdjęć, militariów wojennych, map, listów a 
nawet wspomnień -  bezpośrednio na adres 
Stowarzyszenia lub za pośrednictwem 
„WL”. (Może w postaci artykułów, które 
ukażą się na łamach „WL" i stanowić będą 
podstawę do poszukiwań.)

Efektem pracy SOWY była zeszłorocz­
na wystawa militariów w Bibliotece Miej­
skiej. Szkoda, że miała charakter okazjo­
nalny, o wiele lepszym rozwiązaniem była­
by, zdaniem członków Stowarzy szenia, eks­
pozycja stała. Potrzebne jest większe po­
mieszczenie. W siedzibie Stowarzyszenia 
brak miejsca, by eksponować znaleziska. A 
jest ich sporo. Są w prywatnych domach, a 
ich opiekunowie chętnie przekazaliby je

ciu: „piłem tu, piłem tam”, albo jeszcze 
gdzieś indziej, w niemal narzucający się 
sposób. Ktoś kto komentuje niepochleb­
nie, że gospodarze nie podali alkoholu, że 
urządzono wesele, na którym do picia był 
jedynie poncz owocowy?

6. Czy jest ktoś, kogo odmowa napicia 
się zdziwiłaby cię?

7. Czy jest ktoś, kto wyszukuje specjal­
ne powody do picia?

Pytania te zmierzają do ustalenia zna­
czenia alkoholu w życiu otaczających cię 
osób. Czy jest ono niewielkie i przypad­
kowe, czy wręcz podstawowe?

Jeżeli podczas rozważania powyższych 
pytań przyjdzie ci na myśl jakaś osoba, nie 
jest to równoznaczne z rozpoznaniem al­
koholizmu. Jest to diagnoza, której posta­
wienie należy do profesjonalisty. W rze­
czywistości jest całkiem możliwe, że w 
danym przypadku nie ma żadnego proble­
mu alkoholowego, jednakże wymienione 
zjawiska mogą być podatnym gruntem do 
rozwoju nałogu.

Alkoholizm bywa często nazywany 
„chorobą osamotnienia”. Chodzi tutaj w

Stowarzyszeniu. Podczas wystawy prezes 
Sielski spotykał się z wypowiedziami mło­
dzieży, która ubolewała nad brakiem mu­
zeum, gdzie wystawiane eksponaty można 
by oglądać na co dzień. O wiele sensow­
niej byłoby dotknąć czy nawet potrzymać 
broń w rękach niż oglądać ją  za szkłem.

- W tej chwili matzenia te są nie do speł­
nienia -  żali się prezes Sielski -  ale wiara i 
samozaparcie czynią czasem cuda. Wietzę, 
że tak się kiedyś stanie.

głównej mierze o osamotnienie alkoholika, 
jego współmałżonki oraz dzieci. Chcieliby­
śmy choć w małym stopniu temu faktowi 
zaprzeczyć, dlatego też stworzyliśmy przy 
Miejskim Ośrodku Pomocy Społecznej w 
Luboniu Punkt Konsultacyjny. Celem 
jego jest przede wszystkim pomoc osobom 
z problemem alkoholowym oraz ich rodzi­
nom. Pomoc ta polega w głównej mierze 
na udzielaniu wstępnych i podstawowych 
informacji zgłaszającym się do nas osobom. 
Można m.in. dowiedzieć się, gdzie i w ja­
kiej formie udzielana jest pomoc osobom 
uzależnionym, a także współuzależnionym.

Ponadto w naszym Punkcie prowadzo­
ne są też grupy edukacyjne dla osób uza­
leżnionych, jak również rozmowy i spo­
tkania indywidualne w ramach „kroków 
poprzedzających terapię”. Udzielamy po­
mocy także żonom alkoholików, które 
zgłaszają się do nas.

Grupy edukacyjne prowadzone są przez 
psychologa w czwartki od godziny 12.30 
do 13.30. Ponadto w czwartki od godzi­
ny 8.00 do 11.30 w MOPS dyżuruje so­
cjolog zajmujący się osobami i rodzinami 
z problemem alkoholowym.

Dodam także, iż w nowym budynku 
Ośrodka działa świetlica socjo-terapeu- 
tyczna, której celem jest przede wszystkim 
otoczenie ciepłem i bliskim kontaktem 
dzieci z rodzin dysfunkcyjnych.

Małgorzata Szarzyńska 
socjolog (MOPS)

Luboński Ośrodek 
Kultury

zaprasza
stowarzyszenia, organizacje i instytucje 

do współpracy z Ośrodkiem.
Spotkanie odbędzie się 

27 kwietnia br. o godz. 17.00 
w Ośrodku Kultury 

przy ul. Sobieskiego 97. 
tel. 813-00-72R. Przybylak tel.813-00-72

Warsztaty dziennikarskie
Jak co tydzień w poniedziałek przychodzisz znudzona(y) ze szkoły, odkładasz torbę, 
siadasz przed telewizorem i nie wiesz, co ze sobą zrobić. Czy musi tak być? Nie! prze­
cież możesz zaradzić tej nudzie. My Ci w tym pomożemy.

Jeśli lubisz czytać książki, interesujesz się dziennikarstwem i uczęszczasz do 5 lub 6 klasy 
szkoły podstawowej w następny poniedziałek o godz. 16.30 przyjdź do Biblioteki Miejskiej. 

Czekamy! Do zobaczenia. Asia W.

„Zrozumieć alkohol”
Pytania i pomoc
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Ciąg dalszy cyklu o E dm undzie Bojanowskim

Na obszarach św iętości...
Od lutego br. zamieszczamy na naszych lamach materiały, których celem jest przybliżenie Państwu osoby Edmunda 
Bojanowskiego -  założyciela Zgromadzenia Sióstr Służebniczek Maryi, którego - podczas tegorocznej pielgrzymki do 
Polski - Ojciec Święty ogłosi błogosławionym. Poniżej przedstawiamy kolejny tekst poświęcony przyszłemu świętemu.

nową materią i po ułożeniu w niej szczątków przewią­
zano srebrnym sznurkiem, a jego końce zapieczętowa­
no.

Od tamtego czasu trumny nie przekładano. Była je ­
dynie poddawana urzędowym oględzinom i rozpozna­
niom w obecności członków Trybunału do sprawy Be­
atyfikacji i Kanonizacji Sługi Bożego.

Od 13 czerwca tego roku, to jest od dnia, w którym 
Ojciec Święty Jan Paweł II ogłosi Edmunda Boja­

nowskiego błogosławionym, plac Wolności w Luboniu 
będzie nosił Jego imię. W ten sposób władze miasta od­
dają cześć Apostołowi laikatu (jak powiedział o Boja­
nowskim Papież), którego doczesne szczątki znajdują 
się w naszym mieście, w kaplicy Sióstr Zgromadzenia 
Najświętszej Maryi Panny Niepokalanie Poczętej.

Siostry Służebniczki Maryi bardzo długo zabiegały o 
wyniesienie na ołtarze Założyciela swojego Zgromadze­
nia. Proces beatyfikacji jest jednak zadaniem trudnym i 
złożonym, prowadzonym przez ludzi postronnych, nie 
mających powodów do ułatwiania lub upraszczania czyn­
ności procesowych. Poszczególne etapy działań beatyfi­
kacyjnych (mówiąc w dużym uproszczeniu) muszą udo­
wodnić ponad wszelką wątpliwość zasługi kandydata. Ba­
dane są także bardzo szczegółowo przez specjalistów (m in 
lekarzy antropologów) jego szczątki doczesne.

Edmund Bojanowski umarł 7 sierpnia roku 1871 w 
Górce Duchownej. W ostatnich chwilach towarzyszyły 
mu siostry z założonego przez niego Zgromadzenia Słu-

częciami są przechowane) 
po raz pierwszy przełożono 
szczątki Edmunda Boja­
nowskiego. W spomnianą 
już metalową trumnę, w któ­
rej była zachowana tablicz­
ka z tożsamością pochowa­
nego zamieniono na małą - 
dębową . W nowej trumnie 
umieszczono napisaną na 
pergaminie krótką historię 
założonego przez zmarłego 
Z grom adzenia w raz ze 
szczegółam i przełożenia 
zwłok.

Kuria Biskupia w roku 
1930 wydała zezwolenie, 
zapisane pod L.Dz.9732/30 
na przewiezienie trumny 
Edmunda Bojanowskiego 
do Żabikowa. Placówka w

re kościoła w Jaszkowie. W jego podziemiach spoczęła trumna ze zwłokami 
zmarłego Edmunda.

Jaszkowo -  kościół -  pierwsze miejsce spoczynku 
E. Bojanowskiego

żebniczek M aryi. Umarł w domu swego przyjaciela ks. 
Stanisława Gieburowskiego, u którego przebywał pod­
czas ostatnich miesięcy życia.

Tak jak prosił, pochowano Go w metalowej trumnie. 
Jak sam powiedział, by siostry miały dłużej pamiątkę po 
nim. Trzy dni po śmierci, 10 sierpnia, ciało Edmunda wy­
prowadzono z kościoła w Górce Duchownej i przewiezio­
no do łaszkowa. Tam właśnie pragnął być pochowany. W 
dniu 11 sierpnia podczas uroczystości żałobnych, skrom­
nych wedle życzenia zmarłego, pożegnali go zaprzyjaźnieni 
kapłani i 86 sióstr. Spoczął w podziemiach kościoła w Jasz­
kowie, gdzie mieścił się pierwszy Nowicjat i pierwszy Dom 
Generalny Sióstr Służebniczek Maryi.

Metalowa trumna ze zwłokami Założyciela, lub - 
jak Go nazywały siostry - Fundatora, spoczywała tam 
przez 58 lat. W roku 1927, 11 listopada w obecności 
sióstr Kongregacji Zgromadzenia oraz zaproszonych 
księży i znamienitych ludzi świeckich (których podpi­
sy na protokole wraz ze wszystkimi stosownymi pie-

Jaszkowie została bo­
wiem zlikwidowana. W 
ten oto sposób dębowa 
trumna Edmunda spo­
częła w Kaplicy Sióstr 
Służebniczek w Lubo­
niu, gdzie ma swe miej­
sce do dziś.

Podczas wojny sio­
stry zamurowały trum­
nę w niszy okiennej. Z 
powodu braku dostępu 
powietrza drewno dębo­
we mocno ucierpiało. 
Wystąpiono więc o sto­
sowne zezwolenia i na 
podstaw ie  takow ych 
(L.Dz.571/46), udzielo­
nych przez ks. Metropo­
litę Walerego Dymka, 
p rze łożono  zw łoki. 
Działo się to dnia 5 lip­
ca 1947 roku. Trumna 

została przeniesiona do zakrystii kaplicy Zgromadze­
nia w asyście wysłanników Kurii Biskupiej, a także 
Przełożonych Generalnych i wysłanniczek ze wszyst­
kich gałęzi Zgromadzenia (Zgromadzenie założone 
przez B ojanow ­
skiego zostało w 
wyniku represyj­
nej polityki za­
borców podzielo­
ne na cztery odła­
my). W zakrystii, 
lipcowego połu­
dnia, szczątki Ed­
munda Bojanow­
skiego ow inięto 
w nowe płótna i 
jedw ab, trumnę, 
tę sam ą z 1927 
roku, w ybito

Mamy oto, my - mieszkańcy Lubonia, mimo woli, 
sytuację niezwykłą i obligującą. Mieszkamy w sąsiedz­
twie miejsca, gdzie spoczywa kandydat na Ołtarze. Czy 
potrafimy skorzystać z tej ziemskiej bliskości człowie­
ka Godnego?

Są dwa przykazania miłości: Boga i bliźniego. Edmund 
Bojanowski swoim życiem pokazał, że oba były mu dro­
gowskazem.

A my dziś? Czy potrafimy, patrząc na Jego życic, nieść do 
ludzi pokorę i dobroć? Czy potrafimy oprzeć się kryzysowi 
autorytetów i moralności? Czy mieszkając tak blisko, potrafi­
my dotknąć obszarów świętości?...

Magdalena Mikołajczak

Ostatnio ukazała się nowa publikacja o E. Bojanowskim 
pt. „Któiym dano powrócić. Rzecz o Edmundzie Boja­
nowskim. " autorstwa ks. Wacława Jesse.

M etalow y krzyż trum ny

Cynkowa malowana trumna, u' której pochowany był E. Bojanowski. Obecnie znajduje się na chórze
kaplicy sióstr ir Luboniu - Żabikowie.

M ł o d z i e ż  i k r z y ż
W piątek 12 marca o godzinie 20.00 w parafii św. Jana Bosko odbyła się droga krzyżo­
wa dla młodzieży oraz młodych małżeństw. Przybyły grupy także z innych lubońskich 
parafii. Cieszył również widok młodych małżeństw. Uroczystą drogę krzyżową przygo­
towało Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży przy współpracy chóru KSM z Wir.

Sławek (KSM)

R e k o l e k c j e  d l a  d o r o s ł y c h
Przez trzy dni 15, 16, 17 marca w parafii św. Jana Bosko odbyły się rekolekcje wielko­
postne dla członków grup parafialnych i dorosłych. Duża frekwencja świadczyła o tym, 
że rekolekcje przeprowadzone przez księdza z Katolickiego Uniwersytetu Lubelskiego 
były ciekawe. Zakończyły się spowiedzią świętą, w czwartek 18 marca.

Sławomir Wójciak
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Z  t a m t y c h  l a t
13 marca 1999r. w restauracji „Jan III Sobieski” w Luboniu odbył 
się zjazd absolwentów SP nr 4 rocznik 1960. Z okazji 39 rocz­
nicy ukończenia szkoły przybyło 42 absolwentów z różnych stron 
Polski, nawet z Katowic i Bornego Sulinowa. Swoją obecnością 
zaszczycili zjazd ówczesny dyrektor M. Śliwiński oraz wycho­
wawcy: J. Baumann, B. Osztynowicz, Z. Neubauer.

Pamiątkowy dzwonek ręczny z tamtych lat przywoła! u wszyst­
kich wiele wspomnień. Po tak długim czasie trudno było wzajem­
nie się rozpoznać. Niektórym przybyło brzuszków, a ubyło wło­
sów. Na niejednym nosie pojawiły się okulary. Nie było końca 
wspomnieniom i historyjkom ze wspólnych lekcji i zabaw. Chwi­
lą ciszy uczczono pamięć nieżyjących nauczycieli i absolwentów.

Dziękowano pedagogom za trud włożony w naukę i wycho­
wanie. Oni natomiast patrzyli z zadowoleniem na „owoce” swojej 
pracy. Dyrektora Śliwińskiego cieszy fakt, że obecnym dyrekto­
rem SP nr4 jest jedna z absolwentek. Miłym akcentem było wspól­
ne pamiątkowe zdjęcie.

Spotkanie trwało do późnych godzin nocnych. Obiecano so­
bie, że nie był to ostatni jubileusz uczczony tak sympatycznym 
zjazdem.

Organizatorzy:
Aleksander Matalewski i Bernard Kozłowski

Absolwenci SP 4 w Luboniu rocznik 1953 -1960
S to ją  o d  le w e j: Z b ign iew  Szajkow sk i, J e rz y  W ojciechow ski, Z o fia  A d am sk a, J ó z e f  W ieczorek, R e g in a  B o gu ck a , H enryk 
Szym ański, E d m u n d  P ie tra sz , A n d ize j D em bski, M a r ia  P o p ra w k a , R e g in a  B artkow iak , M ic h a ł K ocikow ski, M a r ia  S ó w ­
ka, A le k san d ra  M ich ało w sk a, Z d zisław  W ojciechow ski, M a r ia  K aczm arek . L e o n a rd  Z grab czyń sk i, S te fa n ia  Strzelczyk, 
I re n a  M ach o w sk a , R e g in a  P ac io rk o w sk a , T adeusz C ieślik , A le k san d ra  Ja n o s ik , W anda M acio szek , W anda K asz te la n , 
D a n ie la  C zerw iń ska, G a b r ie la  S iem iątkow ska , M a r ia  P io tro w sk a
S ie d z ą :  L u d o m ila  P o p o w a , Z o fia  N eubau er, J a n in a  B au m an n , p ań stw o  Śliw iń scy , B o g u m iła  O sztynow icz, M a r ia  R a ­
kow ska, A a le k sa n d ra  R ó żań sk a , Teresa  P rz y g o d a , A le k san d ra  K lu se k
U  d o łu : W acław  K renz, R y sza rd  P o p ra w k a , J ó z e f  M arc in iak , R om an  D o m a g a ła ,  M a r ia n  A d am sk i, B e rn a rd  K ozłow ski, 
Z b ign iew  S zczep an iak , A le k san d e r  M atełew sk i, M a r ia n  N ow icki, J a n  Suchow iak .

D r o g a  k r z y ż o w a  
u l i c a m i  L u b o n i a -

Św. JANA 
BOSKO

W ielki b rz o z o w y  k rzy ż  n io s ło  

n a  z m i a n ę  u l i c ą  F a  

b ty c z n ą  k ilk u n astu  

m ężczyzn

Już po raz drugi wierni z parafii św. Jana Bosko zorganizowali wielkopiątkową 
drogę krzyżową ulicami Lubonia. Tym razem procesja przeszła ulicą Fabrycz­
ną. O godzinie 2 1.00 sprzed stacji CPN przy ul. Sobieskiego ruszył w stronę 
Dworca PKP orszak wiernych, dźwigających potężny, ponad 200-kilowy krzyż. 
Tradycyjnie już Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży przedstawiło insceniza­
cję wydarzeń z ukrzyżowania Chrystusa. Rozważania czytane przy każdej stacji 
drogi krzyżowej przygotowały grupy parafialne wraz z duszpasterzami. Wierni 
przyozdobili okna domów na trasie procesji. Liczny udział rodzin, młodych mał­
żeństw, młodzieży oraz dzieci świadczy o dużym zainteresowaniu tego typu uro­
czystościami wśród parafian.

Sławomir Wójciak fol. Piotr Paweł Ruszkowski

P r z e g l ą d
p a r a f i a l n y

T ek stem  z a m ie s z c z o n y m  p o n iż e j  r o z p o c z y n a m y  

p r e z e n t a c ję  g r u p  d z ia ła ją c y c h  >r lit  b a ń s k ic h  p a ­

r a f ia c h .  D z is ia j . . .

P a r a f i a  p w .  ś w .  B a r b a r y
Oprócz nich istnieje grupa lektorów i mi­
nistrantów seniorów. Spotkania odbywają 
się w soboty o godzinie 10.00 w Domu 
Rekolekcyjnym.

Rucli Domowego Kościoła -  ma na
celu budowanie swoistej duchowości mał-

Na jej terenie pracuje wiele grup. Krótka 
ich charakterystyka być może zachęci Pań­
stwa do współpracy z nimi.

Przymierze Rodzin -  jest organizacją 
działającą w oparciu o prawo o stowarzy­
szeniach oraz prawo kanoniczne. Tworzą 
je rodziny podzielone na grupy rodziców, 
dzieci i młodzież. Opiekunami tej grupy 
są państwo Grażyna i Janusz Konieczni.
Duchową opiekę pełni ks. kapelan Tomasz 
Rak.

Katolickie Stowarzyszenie Młodzie­
ży -  jest częścią Akcji Katolickiej, sku­
piającej ludzi w wieku od I6 do 30 lat.
Spotkania odbywają się w Domu Rekolek­
cyjnym w niedzielę o godzinie 19.00. pre­
zesem tego stowarzyszenia jest Anna Stan- 
kowiak, a asystentem parafialnym ks. Ja­
rosław Foltyniewicz.

Ministranci -  Do wspólnoty należy ok.
70 chłopców głównie w wieku szkolnym.

Remont kaplicy
W ostatnich dniach marca odbył się gruntowny remont kaplicy w Domu Rekolek­
cyjnym. Odnowiony został parkiet, wymieniono okna na witraże i odświeżono bielą 
ściany, co nadało właściwy klimat i wyrazistość wystrojowi tego miejsca.

Za odnowioną kaplicę Bóg zapłać. Sławomir Wójciak

i żeńskiej i rodzin-
J k  nej poprzez co-

^  BARBARY ĆZien^
twę, rekolekcje,
czytanie Pisma 
Świętego.

W sp óln ota  
Różańcowa -  

istnieje tyle lat co parafia, czyli 70. Obec­
nie skupia się w 14 Różach (każda po 15 
osób), którym przewodniczą zelatorki. 
Każda członkini Róży odmawia jedną 
dziesiątkę różańca dziennie. Przewodni­
czącą wspólnoty jest pani Danuta Kukuła, 
a opiekunem ks. Krzysztof Mizerski.

Informacje dotyczące Parafii
Msze św. w niedziele i święta: 7.30.

9.00, 10.00, II.00, I2.00. 18.00.
Msze św', w dni powszednie: 6.30,

7.00, 18.00.
Spowiedź św. w dni powszednie: 

6.30 -  7.30 oraz 17.30 -  18.30 w soboty 
od 17.00.

Nabożeństwa Chrztu św: w pierw­
szą i trzecią niedzielę miesiąca o godzi­
nie 14.00.

Pouczenia przed chrztem: w czwar­
tą niedzielę miesiąca o 17.00.

św. Barbary
Biuro Parafialne:

Poniedziałek 9.00 -  12.00 
Wtorek 9 .0 0 -  12.00 i 15.00 -  17.00 
Środa 9.00 -  12.00 
Czwartek 9.00 -  12.00 
Piątek 9.00 -  12.00 i 15.00 -  17.00 
Sobota 9 .00-12 .00  
Poradnia Życia Rodzinnego czynna w 

pierwszy i trzeci poniedziałek miesiąca o 
godzinie 18.30 w salkach katechetycznych.

Kurs przedmałżeński odbywa się 
dwa razy do roku.

Grupa Charytatywna „Caritas” -• 
udziela pomocy potrzebującym, szcze­
gólnie rodzinom wielodzietnym i pato­
logicznym, osobom starszym i schoro­
wanym. Dary rozdawane przez organi­
zację pochodzą od parafian. „Caritas” 
organizuje także kwesty na rzecz Semi­
narium Duchowmego. Spotkania odby­

wają się trzy razy do roku lub według 
potrzeb.

Lubońskim „Caritasem” opiekuje się 
ks. Zygmunt Sowiński oraz siostra Ga­
briela.

Oaza -  spotkania odbywają się w piąt­
ki o godzinie 19.00 w Domu Katolickim 
przy ul. Poniatowskiego. Grupa zajmuje 
się przygotowaniem adoracji, wycieczek, 
pielgrzymek. Opiekę sprawuje ks. Krzysz­
tof Mizerski.

Chórek św. Barbary -  Powstał 7 lat 
temu z inicjatywy siostry Joachimy. Obec­
nie opiekuje się nim Aneta Jurga. Chórek 
śpiewa w niedzielę na Mszy św. o godzi­
nie 11.00. Spotkania i próby odbywają się 
w salkach katechetycznych w czwartki o 
godzinie 17.30.

Zespól muzyczny -  należy do niego 6 
osób. Grają i śpiewają na niedzielnej Mszy 
św. młodzieżowej o godzinie 18.00 oraz 
w każdy pierwszy piątek miesiąca o go­
dzinie 20.00. Zespołem kieruje Jolanta 
Gramza.

Grupa Odnowy w Duchu św. „Nie­
pokalana” -  istnieje w parafii od 3 lat. 
Skupia ponad 40 osób. Spotkania odby­
wają się w czwartki po wieczornej Mszy 
św. i Koronce do Miłosierdzia Bożego 
w Domu Rekolekcyjnym. Opiekę nad 
grupą sprawuje ks. Jarosław' Foltynie­
wicz, a animatorką jest pani Bogusława 
Kocot.

O p r a ć . S ła w o m ir  W ó jc ia k  (n a  p o d s t a w ie  

m a te r ia łó w  z a w a r ty c h  w f o ld e r z e  p t - y g o -  

to w an y m  z  o k a z ji  ju b i le u s z u  7 0 - le c ia  p a ­

r a f i i  p t z e z  m ło d z ie ż  z  O a z y  i K S M )
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WYBUCH DEKSTRYNY
cci. ze  str. i

A KCJA  RATOWNICZA
W pierwszej chwili nie można było stwierdzić dokład­

nie, ile osób pracowało. Listę stałych pracowników uzu­
pełniało bowuem kilka osób zatrudnianych doraźnie na 
umowę - zlecenie. Ostatecznie okazało się, że łącznic prze­
bywało tam 29 osób.

Akcja ratunkowa rozpoczęła się natychmiast. Pierwsi 
z pomocą przystąpili pracownicy nocnej zmiany z innych 
działów. W chwilę po eksplozji na miejscu tragedii zna­
leźli się też strażacy z zakładowej OSP. Po ogłoszeniu alar­
mu do akcji wkroczyły oddziały poznańskiej i wojewódz­
kiej straży pożarnej. Na miejscu zjawiły się też karetki 
pogotowia. Jeszcze tej samej nocy z Poznania przyjecha­
ły samochody ciężarowe, potężne dźwigi, spychacze, ła­
dowarki i wiele innego sprzętu, jakim dysponowały po­
znańskie przedsiębiorstwa budowlane. Nad ranem do ra­
towania zasypanych ludzi dotarł najcięższy sprzęt woj­
skowy, zainstalowano reflektory przeciwlotnicze oświe­
tlające miejsca katastrofy. Ofiarności wszystkich uczest­
ników akcji ratunkowej nie sposób było przecenić i wy­
nagrodzić. Z narażeniem własnego życia ludzie ratowali 
cudze. Ta bohaterska i solidarna postawa przyczyniła się 
niewątpliwie do złagodzenia skutków tragedii.

Grupa młodych pracowników, wg ówczesnych doniesień 
prasowych, członkowie ZMS (Związku Młodzieży Socjali­
stycznej) zainicjowała akcję honorowego oddawania krwi dla 
ofiar katastrofy. Na hasło: KREW DLA LUBONIA stacje 
krwiodawstwa odwiedziło w dniach od 24 do 29 lutego około 
700 osób, przekazując 125 litrów tego cennego leku.

W sobotę (w dniu pogrzebu ofiar), o godz. 6 .15, po bli­
sko 80 godzinach, akcja ratownicza została zakończona.

ZABICI I RANNI
Bilans katastrofy był tragiczny. Śmierć poniosło 17 

osób. Rannych zostało 10 pracowników.

ZGINĘLI NA MIEJSCU:

Cecylia (1.58) i Jan Bręk (1.62) małżeństwo z Lubo­
nia (na stanowisku - obsługi nawilżaczy).
Stanisław Dzidek (1.58) z Lubonia (na stanowisku - 
obsługa zakwaszania) - osierocił 2 dzieci.
Marek Gabler (1.64) z Lubonia (na stanowisku ob­
sługi retort) - osierocił 4 dzieci.
Leonarda Grobelna (1.43) z Lubonia (na stanowi­
sku - obsługi osiewaczy) - zostawała 3 dzieci. 
Wanda Grochomia (1.46) z Lubonia (na stanowisku 
- obsługi osiewaczy) - pozostawiła 1 dziecko. 
Eugeniusz Hetman (1.42) z Puszczykowa (ślusarz 
dyżurny) - osierocił 2 dzieci.
Jan Krzewiński (1.36) z Lubonia - Wir (pracownik 
przy rozładunku mąki) - osierocił 3 dzieci.
Zofia Kubiak (1.59) z Lubonia (strażniczka) (brak 
danych).
Henryk Kujawa (1.47) z Lubonia (pracownik działu 
magazynu wyrobów gotowych, w tym dniu przy roz­
ładunku mąki) - zostawił 2 dzieci.
Jadwiga Mendelska (1.2t>) z woj. warszawskiego (na 
stanowisku - obsługi retort) - panna.
Stanisława Michałowska (1.58) z Lubonia (na sta­
nowisku - obsługi osiewaczy) - pozostawiła 2 dzieci. 
Koman Ostatni (1.40 - mąż rannej Kazimiery Osta­
tni) z Lubonia (pracujący w dziale transportu jako 
wagowy, w tym dniu przy rozładunku mąki) - osiero­
cił 2 dzieci.
Tadeusz Sikora (1.36) z Kościana (mistrz zmiano­
wy) - osierocił I dziecko.

ZMARLI W SZPITALU:
26 lutego w sobotę:
Gertruda Kotecka (1.40) z Lubonia (pracująca przy 
obsłudze zakwaszania) - pozostawiła 2 dzieci. 
Wojciech Markiewicz (1.24 - narzeczony rannej Marii 
Paluch) z woj. warszawskiego (zatrudniony przy ob­
słudze „passburga” ) - kawaler.
27 lutego w niedzielę:
Janina Kulze (1.39) z Lubonia (zatrudniona przy ob­
słudze zakwaszania) - pozostawiła 5 dzieci.

RANNI:
Władysław Dominiak - z Lubonia (brygadzista zmia­
nowy)
Roman Jałowiec z Lubonia (zatrudniony przy obsłu­
dze retort)
Kazimierz Matuszek ze Śląska (pracujący na umowę 
- zlecenie przy rozładunku mąki)
Eryk Ogierman ze Śląska (pracujący przy obsłudze 
zakw-aszania)
Kazimiera Oslafin z Lubonia (pracująca przy obsłu­
dze nawilżaczy)
Maria Paluch z w'oj. warszawskiego (pracująca przy 
obsłudze nawilżaczy)
Teresa Partyka z Lubonia (laborantka)
Bernard Rankę z Lubonia (brygadzista)
Maria Ratajczak z Lubonia - Lasku (pracująca przy 
obsłudze retort)
Maria Sobecka z Poznania (laborantka)

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej w Luboniu, 
uchwałą z dnia 25.02. 1972 ogłosiło dzień pogrzebu ofiar 
katastrofy - 26 lutego - dniem żałoby dla naszego miasta. W 
tym dniu, po zakończeniu akcji ratowniczej, teren byłego 
budynku dekstryniami oflagowano na przemian czarnymi i 
biało-czerwonymi flagami. Ten widok witał przychodzących 
do pracy w Zakładach Ziemniacza­
nych. Cisza, charakterystyczny zapach 
pogorzeliska, nastrój pogrzebu pogłę­
biały jeszcze przeżycia współpracow­
ników' i wywoływały w nich ból czę­
sto trudny do zniesienia.

POGRZEB
O godz. 13.00 rozległy się syreny 

lubońskich fabryk. Przy trumnach 
zmarłych wystawionych w świetlicy 
zakładowej (obecnie Luboński Dom 
Kultury przy ul. Armii P-ń) zaciągnięto 
warty honorowa. Kolejno żegnali 
zmarłych: rodziny, przyjaciele, współ­
pracownicy i społeczeństwo Lubonia.
W uroczystościach pogrzebowych bra­
ły udział także delegacje Komitetu Wo­
jewódzkiego (KW) Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej (PZPR) z I 
sekretarzem Jerzym Zasadą oraz orga­
nizacje społeczne i związkowe. Kondolencje i wyrazy współ­
czucia przysłał ówczesny 1 sekretarz PZPR Edward Gierek i 
Prezydium Rządu. Także, jak dowiedzieliśmy się z ówcze­
snej prasy: W im ien iu  rz ą d u  i sp o łe c z e ń stw a  ra d z ie c k ie g o  

w yrazy  g łę b o k ie g o  w sp ó łcz u c ia  d la  rodzin  p o szk o d o w an y ch  

p iz e k a z a l  a m b a s a d o r  Z w iązku  R a d z ie c k ie g o  vr P o ls c e  - S t a ­

n is ła w  P iło tow icz . M in iste r  S p r a w  Z a g ra n iczn y ch  - S ta n i­

s ła w  O lsz o w sk i w y ra z ił iz ą d o w i i  sp o łe cze ń stw u  ra d z ie c k ie ­

m u se rd e c z n e  p o d z ię k o w a n ia  z a  ten ak t w sp ó łcz u c ia  i s o l i­

d a rn o śc i. (Informacja podana w ramach prezentacji ówcze­
snego tla politycznego - przyp. red.)

Po tych uroczystościach żałobnych wyruszył kondukt 
ulicami Lubonia na cmentarze w Żabikowie i Wirach,

gdzie miały miejsce nabożeństwa z udziałem biskupa. Na 
trasie przejazdu tragicznie zmarłych żegnały rzesze współ­
czujących. (Pogrzeb osób zmarłych w szpitalu odbył się 
29 lutego 1972r.)

DO CZEGO SŁUŻY DEKSTRYNA  
I DLACZEGO W YBUCHA?

Dekstrynę do celów przemysłowych otrzymuje się ze 
skrobi ziemniaczanej, przez jej zakwaszanie i wielogo­
dzinne wygrzewanie w aparatach próżniowych (dekstry­
na biała) lub prażenie w temp. 180° C (dekstryna żółta). 
Dekstryna znajduje zastosowanie m. in. w przemyśle: włó­
kienniczym- do apreturowania tkanin, papierniczym - jako 
substancja klejąca, zbrojeniowym lub do wyrobu atramen­
tów. Na co dzień najczęściej spotykamy się z klejami dek- 
strynowymi, np. na etykietach butelkowych czy znacz­
kach pocztowych.

Podczas produkcji dekstryny tworzy się pył, który przy 
wysokich temperaturach oraz zjawisku elektrostatyczno- 
ści, rozprzestrzeniony na dużych powierzchniach, może 
grozić wybuchem.

PRZYCZYNA WYBUCHU
Z „Głosu Wielkopolskiego” 05.02.73 art. pt. „Pro­

ces w sprawie lubońskiej” :
(...) W d e k s t r y n ia m i  W P P Z  o d  l a t  n a d m ie r n e  b y ło  z a ­

r ó w n o  z a p y le n ie , j a k  i s t ę ż e n ie  g a z ó w  p a ln y c h ,  a  u r z ą ­

d z e n ia  p r o d u k c y jn e  n ie  m ia ły  z a b e z p ie c z e ń  p r z e d  i s k r z e ­

n iem  m e c h an ic z n y m  i w y ła d o w a n ia m i e le k try c z n o śc i  s t a ­

ty czn e j. B y ły  to  n a s t ę p s tw a  m. in. n ie w ła śc  iw e j k o n s tr u k ­

c j i  d e k s t ry n ia m i,  z łe g o  s t a n u  te c h n ic z n e g o  m asz y n , s k r a ­

c a n ia  o k r e s ó w  ich  rem on tów ' i p o s to jó w  te c h n o lo g ic z ­

nych, p r z e k r a c z a n ia  b e z p ie c z n y c h  n o rm  i lo śc io w y c h  p r o ­

d u k c ji  o r a z  w a d l iw e g o  s y s te m u  w y c ią g o w o  - w e n ty la ­

c y jn e g o . ! . . . )

(...) 2 2  lu te g o  w p iw n ic z n e j  c z ę ś c i  d e k s t r y n ia m i  - 

i s k r a  w y w o ła n a  t a r c ie m  z a k l in o w a n y c h  c z ę ś c i  z ło m u  

m e t a lo w e g o  o , ś c i a n ę  b ę b n a  c h ło d n i , s p o w o d o w a ła  z a ­

p ło n  p y łó w  i g a z ó w  o r a z  w y b u ch , c o  z  k o le i  w y w o ła ło  

b ły s k a w ic z n ą  r e a k c ję  ł a ń c u c h o w ą  n a s t ę p u ją c y c h  p o  s o ­

b ie  e k s p lo z j i  w p o s z c z e g ó ln y c h  k o n d y g n a c ja c h  b u d y n ­

ku. ( ...)

Ż ab ik o w sk i cm en tarz  - g ro b y  o só b , k tóre  zg in ę ły  p o d c z a s  w ybuchu, z n a jd u ją  s ię  b e zp o śred n io  p rzy  m o g ile
o f ia r  obozu  Ż ab ik o w sk iego
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Ciężki sprzęt wojskowy używany w akcji

Widok miejsca tragedii 
z lotu ptakaZdjęcie z nocnej akcji ratowniczej

Widok ogólny placu przed dekstiyniarnią przy brumie głównej

Ekipa ratowników wynosi 
zwęglone zwłoki

Doszczętnie zniszczone wagony kolejowe

O D P O W IE D Z IA L N O Ś Ć
Prawic rok po tragedii - „Cios Wielkopolski” z dnia 

05.02.73 w artykule pt. „Proces w sprawie lubońskiej” 
pisał ni. in.

(...) Dzisiaj - 6 Inn. przed Sądem Wojewódzkim ir Po­
znaniu rozpoczyna się proces będący epilogiem tragedii 
lubońskiej. Oskarżonymi są członkowie ówczesnego kie­
rownictwa WPPZ: dyrektor - inż. Tadeusz Bęc. zastępca 
dyrektora do spraw technicznych i przewodniczący komi­
sji pożarowo - technicznej - inż. Zdzisław Ostaszewski, 
kierownik Zakładu Produkcyjnego Luboń I - Stanisław 
Wozniak oraz pełniący do lipca roku 1970funkcję zastęp­
cy dyrektora do spraw technicznych - inż. Konrad Byszew- 
ski.

Sporządzony przez prokuraturę Wojewódzką ir Po­
znaniu akt oskarżenia stwierdza, że ir dekstiyniarni. 
gdzie : krochmali ziemniaczanych produkowano dekstiy- 
ny. ze względu na właściwości wybuchowe tychże oraz 
pyłów krochmalniczych - koniecznością było stworzenie 
takich warunków techniczno - produkcyjnych, które eli­
minowałyby zagrożenie dla życia i zdrowia pracowni­
ków. (...)

(...) Akt oskatżenia stwierdza iii. in„ że ir 1965 roku 
oskarżeni T. Bęc. S. Woźniak, i K. Byszewski podjęli decy­

zję likwidacji (ir 80 procentach) istniejącego ir dekstry­
niarni systemu wyciągu pyłów bez zastąpienia go innymi 
skuteczniejszymi rozwiązaniami. Z kolei wymienieni oskar­
żeni i Z. Ostaszewski doprowadzili do niefortunnych prze­
róbek centralnego przew odu wyciągowego.

Prokuratura Powiatowa dlapow. poznańskiego. Komen­
da Straży Pożarnych, inspektor sanitarny oraz inspekcja 
pracy wielokrotnie domagały się od ówczesnego kierow­
nictwa WPPZ usunięcia zaniedbań. Także samorząd robot­
niczy, ogniwa związkowe i poszczególni pracownicy, ir tym 
tacy. którzy pełnili funkcje kierownicze, sygnalizowali dy­
rekcji. że ir dekstiyniarni panują niebezpieczne warunki 
pracy. (...)

Ten sani dziennik z dnia 26.07.73. w artykule pt. „Sąd 
Wojew ódzki skazał oskarżonych w sprawne lubońskiej” na­
pisał m.in:

(...) Sąd określił winę oskaiżonycli T. Bęcia, Z. Osta­
szewskiego i S. Wożniaka jako niedbalstwo.

Taki sam rodzaj winy sąd pizypisal czwartemu oskar­
żonemu - inż. Konradowi Byszewskiemu. któiy do czerwca 
1970 roku był wicedyrektorem do spraw technicznych, z 
tym jednak, że jego postępowanie (takie jak T. Bęcia i Z. 
Ostaszewskiego) uznał za nieumyślne spowodowanie bez­
pośredniego niebezpieczeństwa eksplozji, zawalenia się i 
pożaru dekstiyniarni.

Tadeusz Bęc został skazany na 3 lata pozbawienia wol­
ności, Zdzisław1 Ostaszewski na 2 lata, a Konrad Byszew­
ski na półtora roku pozbawienia wolności.

(Nie dociekaliśmy dalszych procedur sądowych i wy­
konania kary - publikowany wyrok nie był prawomocny.)

Z A K O Ń C Z E N IE
To wydarzenie sprzed 27 lat, nazywane wówczas trage­

dią narodową, dzisiaj nie ma nawet wymiaru miejskiego, a 
jedynie zakładowy i prywatny.

O tamtym dramacie pamiętajmy i dzisiaj!
W każdą rocznicę wybuchu - pod obeliskiem upamięt­

niającym tragiczne wydarzenie, a od kilku lat także jego ofiary 
- załoga składa kwiaty. W kościołach odprawiane są msze 
św. zamaw iane przez rodziny w intencji tragicznie zmarłych.

Bez wrzględu na to jak dramatyczne było to wydarzenie, 
życie trwa, przychodzi następny dzień. 1 choć czas łagodzi 
ból i rany, tamta tragedia i pamięć o ofiarach została na 
zawsze wpisana do historii naszego miasta.

Aldona Biernacka 
Wszystkim osobom, które udzieliły informacji i dostarczyły 
ciekawych materiałów serdecznie dziękuję. A tych, którzy 
pamiętają owe wydaizenia i pragnęliby uzupełnić ten arty­
kuł wspomnieniami lub informacjami ważnymi z kronikar­
skiego punktu widzenia, prosimy o listy do redakcji.
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R E F O R M Y
E d u k o w a n ie  n a u c z y c ie l i
Nauczyciele lubońskich szkól przygotowują się do zmian, jakie nastąpić mają 
wraz z nastaniem reformy 1 września br. W kursach organizowanych przez 
Wojewódzki Ośrodek Metodyczny uczestniczyli na razie nauczyciele klas po­
czątkowych. 7 osób, w tym 5 z SP nr 3 i po jednej z SP nr I oraz 4, wzięło 
udział w kursach, które odbyły się podczas zimowych ferii. Do podobnego 
przeszkolenia przygotowują się następni nauczyciele klas początkowych. 
Kursy dla prowadzących klasy starsze przesunięto na okres późniejszy.

Poniżej zamieszczamy relację członkiń zespołu samokształceniowego z 
SP nr 3.

C o  z  „ z e r ó w k ą ” ?
W obliczu zmian zachodzących w szkolnictwie warto zwrócić uwagę na etap wstęp­
ny, rozpoczynający edukację w szkołach podstawowych -  a mianowicie klasy zero­
we. Rodzice pytają nas, czy w związku z wprowadzaną reformą oświaty ta forma 
nauki będzie nadal istniała? Pragniemy uspokoić rodziców wszystkich tegorocz­
nych „żerów kowiczów” i rozwiać ich wątpliwości. Od 1 września klasy „0” nadal 
będą funkcjonowały.

W  czasie ferii zimowych grupa na­
uczycieli klas I-III ze Szkoły Pod­

stawowej nr 3 w Luboniu uczestniczyła w 
kursie nauczania integralnego i oceny opi­
sowej, zorganizowanym przez Wojewódz­
ki Ośrodek Metodyczny w Poznaniu.

Uczestnictwo w kursie było dobrowol­
ne, płatne, częściowo zrefundowane przez 
szkołę.

Dwóch doradców metodycznych: p. 
Helena Piosik i p. Małgorzata Częstochow­
ska w dostępny sposób starały się przeka­
zać nam jak najwięcej informacji na temat 
jeżenia się bez podziału na przedmioty w 
ujęciu integralnym oraz funkcji oceny opi­
sowej jako stymulatora rozwoju dziecka 
w wieku wczesnoszkolnym. 50 godzin 
kursu to wykłady i ćwiczenia. Na podsta­
wie zajęć teoretycznych w małych zespo­
łach zapoznaliśmy się z pisaniem konspek­
tu do zajęć zintegrowanych, formułowa­
niem tematów blokowych i tematów dnia. 
Tworzyliśmy ocenę opisową półroczną i 
końcową wybranego ucznia. Wiemy z ja ­
kich elementów się składa, na co zwrócić 
uwagę przy jej pisaniu. Ocenianie postę­
pów ucznia nie należy do czynności ła­
twych. Wymaga od nauczyciela dużego 
doświadczenia oraz rzetelności w celowej 
obserwacji, opartej na systematycznej kon­
troli pracy podopiecznego, jak również 
obserwacji rozwoju dziecka.

Dowiedzieliśmy się o konieczności pro­
wadzenia szczegółowych arkuszy obserwa­
cji ucznia na przełomie kolejnych lat nauki.

W czasie trwania kursu, spotkania 
warsztatowe były doskonalą okazją wy­
miany doświadczeń między nauczyciela­
mi, jak również pozwoliły na wypracowa­
nie materiałów pomocnych nauczycielowi 
w procesie kształcenia.

To, jak doświadczenia nabyte podczas 
kursu zostaną przełożone na praktykę w 
lubońskich szkołach, będzie można oce­
nić dopiero wówczas, gdy znane będą

nowe programy nauczania (spodziewa­
ny termin ich napływu do szkół -  kwie­
cień).

Będziemy o tym informować rodziców 
na łamach „WL”.

Zespół samokształceniowy 
nauczania początkowego przy Szkole 

Podstawowej nr 3 w Luboniu

W SP nr 1 istnieją dwa takie oddzia­
ły, których jesteśmy wychowaw­

czyniami. Doskonała lokalizacja naszej 
placówki umożliwia nam kontakt z miej­
scowymi instytucjami użyteczności spo­
łecznej, których zdecydowana większość 
znajduje się w sąsiedztw ie budynku 
szkolnego (np. poczta, przychodnia lekar­
ska, Straż Miejska, Urząd Miejski, apte­
ka, zakład fotograficzny). Współpracuje­
my z sąsiadującą Ochronką Sióstr Służeb­

niczek. Cztery razy w 
roku uczestniczymy w 
przedstawieniach te­
atralnych organizowa­
nych przez Agencję 
„Top-Art” w Poznaniu. 
Nawiązaliśmy kontakt 
ze s ta jn ią  koni p.p. 
Fimmel w Komorni­
kach. Za zgodą dyrek­
tora szkoły, p. Zb. Jan­
kowskiego, nasze sze­
ściolatki mają szansę 
zapoznania się z kom­
puterem . O sobiście 
prowadzimy naukę ję ­
zyków obcych -  an­
gielskiego i niemiec­
kiego. Raz w tygodniu 
organizujemy projek­
cję klasyki literackiej 
dla dzieci. Odbywają 
się również zajęcia ryt­
miczne.

Nasza działalność 
jest wynikiem posze­
rzającego się kręgu za­
interesowań poznaw­
czych dziecka sześcio­

letniego, przede wszystkim chęci obser­
wacji otoczenia. Rozbudzona wyobraź­
nia zachęca do myślenia i stawiania py­
tań. Jedynie bezpośredni 
kontakt z praktycznym  
otoczeniem może udzie­
lić wyczerpujących infor- ' 
macji. Jako nauczycielki

na co dzień związane z sześciolatkami, 
doskonale wiemy, że ten etap jest nie­
zbędnym przygotowaniem i wprowadze­
niem do podjęcia nauki w szkole. Więk­
szość rodziców świetnie sobie z tego 
sprawę. Niestety, są i tacy, którzy „ze­
rówkę” traktują niezbyt poważnie. A 
przecież wielu dzieciom daje ona szansę 
postawienia pierwszych kroków w ze­
spole rówieśników, uczy dyscypliny, 
współżycia w grupie i organizacji. Nie 
zawsze jest to łatwe. Dzieci pochodzą z 
różnych domów i środowisk, a co za tym 
idzie -  reprezentują różną kulturę i róż­
ne wychowanie. Dojrzałość emocjonal­
na małych uczniów bywa niekiedy rów­
nież bardzo zróżnicowana, co sprawia, 
iż każde dziecko musi być traktowane in­
dywidualnie. Niektóre są 
śmielsze i odważniejsze, 
inne wprost przeciwnie. Są 
też takie, które właśnie tu 
pierwszy raz korzystają z 
kredek, farb czy plasteliny.
Przy aktywnej współpracy 
z Poradnią Psychologicz­
no-Pedagogiczną mamy 
możliwość wyrównywania 
wszelkich niedociągnięć i 
zaburzeń rozw ojow ych, 
zw łaszcza lo g o p ed y cz­
nych.

Nasza praca zmierza w 
kierunku zapewnienia dzie­
ciom w miarę równego star­
tu w ki. I, co jest bardzo 
istotnym  czynnikiem  w 
osiąganiu przez nich sukce­
sów szkolnych.

wychowawczynie K. 
klas „0” SP nr 1 

Ilona Bylińska 
i Dorota Toinys
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List do redakcji
Szanowna Redakcjo

Ja, prosta, przeciętna i niebogata pacjent­
ka, chcę podzielić się kilkoma refleksjami 
dotyczącymi Przychodni Stomatologicznej 
„Perfect-Dent” (przy ul. Poniatowskiego -  
przyp. redakcji). Mam do tego szczególne 
prawo, gdyż często korzystam z usług tej pla­
cówki. Chcę paniom stomatolog i ich sym­
patycznym, kochanym asystentkom wyrazić 
za waszym pośrednictwem swe najwyższe 
uznanie i serdeczne podziękowanie.

Tyle złych słów pada ostatnio o funk­
cjonowaniu Służby Zdrowia, przekupstwie, 
nieuczciwości itp. Przychodnia „Perfect- 
dent” jest tego dokładnym zaprzeczeniem. 
Miła obsługa, czystość, informacja na wy­
sokim poziomic. Wiemy wszyscy, zjakimi 
trudnymi problemami boryka się to środo­
wisko, jak mikroskopijne pieniądze otrzy­
mują z Kas Chorych, wreszcie, że limit to 5

osób. Ja by­
łam 15. osobą 
przyjętą już 
poza godzina­
mi otwarcia. 
Nie dość, że 

nie płaciłam ani grosza, to uzyskałam dużą 
pomoc i ulgę w cierpieniu. Stopniowo wy­
leczyłam wszystkie zęby.

Szczególnie chcę podziękować p. dr 
Burzyńskiej i jej asystentce p. Halinie (nic 
znam nazwiska), która jest osobą o gołę­
bim sercu. Ma doskonałe podejście psy­
chologiczne, a żartem i humorem potrafi 
wykrzesać resztki odwagi z największego 
tchórza. Cieszę się, że taka Przychodnia 
istnieje właśnie u nas i na ręce pani kie­
rownik dr Elżbiety Bartosz-Sandowskiej 
składam płynące z głębi serca najlepsze 
podziękowania i życzenia.

Z poważaniem -  
wdzięczna pacjentka 

(nazwisko do wiadomości Redakcji)

M a l u c h y  w  t e a t r z e
We wtorek 23 marca uczniowie klas „0” SP nrl uczestniczyli w przedstawieniu teatral­
nym pt.: „Zajączkowe niespodzianki”, zorganizowanym przez Agencję „Top-Art.” Jana 
Garbarka, z udziałem aktorów 
scen warszawskich.

Bajkę napisał Wojciech Ba­
naś, muzykę do niej przygo­
tował Aleksander Musiałow- 
ski. Stanowiąc wspaniałą roz­
rywkę, połączoną z uświado­
mieniem sobie tajemnicy prze­
mijania, cudu narodzin i zmar­
twychwstania, przedstawienie 
doskonale wprowadziło mło­
dych widzów w atm osferę 
wiosny oraz Świąt Wielkanoc­
nych.

Wychowawczynie 
klas „ i r S P  n rl 
Ilona Bylińska

i Dorota Tomvs Zerówkowicze z SP nr 1 na scenie
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Plon szkolnego konkursu ekologicznego

P opołudnie 9 marca. Biblioteką Miejską w Luboniu wy­
pełniają dzieci i młodzież z rodzicami i nauczyciela­

mi. Wśród zaproszonych gości pojawiają się dyrektorzy 
szkół podstawowych, dyrektor KOM-LUB-u, przewodni­
czący Komisji Ekologicznej. Dzięki gościnnej „Galerii na 
Regale” odbywa się tu otwarcie wystawy -  plonu konkur­
sów o wspólnym motcie: „Zróbmy miejsce dla przyrody”, 
zorganizowanym przez szkolne kółka ekologiczne.

Na ścianach wiszą wykonane różnymi technikami pra­
ce plastyczne oraz literackie i fotograficzne. Przybyli tu 
uczniowie są ich autorami, czekają na ogłoszenie wyników 
i rozdanie nagród, które ufundował KOM-LUB Spółka z 
o.o. Przyrodniczej scenerii dopełniają kosze z jabłkami.

Kółka ekologiczne działają w szkołach od kilku lat, 
podejmując różne formy edukacji dzieci i młodzieży, któ­
re zmierzają do wykształcenia nawyków oraz postaw przy­
jaznych środowisku.

Tegoroczny konkurs był pierwszym  wspólnym 
przedsięwzięciem dla wszystkich lubońskich szkól pod­
stawowych. Przebiegał w dwóch etapach, szkolnym i mię­
dzyszkolnym. Najlepsze prace uczniów z poszczególnych 
szkół zakwalifikowały się do finału i wzięły udział w wy­
stawie.

Konkurs rozgrywał się w dwóch grupach wiekowych: 
- dla dzieci młodszych (kl. I-III) pod tytułem: O czym 

marzy las? -  gdzie przyjął formę plastyczną i literacką, 
- dla dzieci i młodzieży (kl. lV-VllI) pod tytułem: Moje

miasto w obiektywie; uczestnicy wypowiadali się w pra­
cach, z których każda zawierała 2 fotografie, ukazujące 
zjawisko na zasadzie kontrastu.

Do konkursu przystępowali uczniowie nie tylko poje­
dynczo, ale zaangażowały się również całe klasy. Różno­
rodny był też sposób wprowadzenia uczniów w proble­
matykę konkursu. Na przykład w Szkole Podstawowej nr 
3 przygotowanie do udziału w imprezie obejmowało wy­
jazd na wycieczkę do lasu, omówienie jej na lekcjach śro­
dowiska i j. polskiego, wreszcie wykonanie prac artystycz­
nych na lekcjach plastyki.

Wpłynęło bardzo dużo pięknych i ciekawych prac, naj­
więcej w kategorii plastycznej. Komisja (nauczyciele i 
sponsor) miała naprawdę trudne zadanie, by wyłowić zwy­
cięzców. Dyplomy oraz atrakcyjne nagrody rzeczowe wrę­
czał dyrektor KOM-LUB-u, pan Tadeusz Urban. Ufun­
dował on również dla autorów najlepszych prac wyciecz­
kę do Parku Krajobrazowego, za co jeszcze raz serdecz­
nie dziękujemy.

Zgromadzeni wysłuchali recytacji grupy uczniów z kl. 
2a Szkoły Podstawowej nr 3, przygotowanej przez panią 
R. Motykę oraz nagrodzonych wierszy w wykonaniu ich 
małych autorów ze Szkoły Podstawowej nr 2.

A potem, popijając sok (dar od pana Ochniaka) i chru­
piąc jabłka, można już było oglądać efekty uczniowskich 
działań, dokonywać własnych ocen i porównań.

Barbara Szczepaniak
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Konkurs literacki : O czvm marzy las?
klasy l-III
I miejsce Klaudia lzert kl. 2d SP nr 2
11 miejsce Piotr Brenski kl. 2d SP nr 2
III miejsce Barbara Roszak kl. 2d SP nr 2

Konkufs pk styczny: O czym marzy las?
klasy I
I miejsce Joanna Bręczewska kl. lc SP nr 3
11 miejsce Patryk Olejniczak kl. la SP nr 4

Anna Jankowiak kl. lc SP nr 4
111 miejsce Patryk Dura kl. lc SP nr 3

Sandra Klonowska kl. la SP nr 3
klasy li i Ili
I miejsce Barbara Roszak kl. 2d SP nr 2
11 miejsce Katarzyna Anioła kl. 2a SP nr 3
III miejsce Natalia Troszczyńska kl. 2a SP nr 3
IV miejsce Michał Kasperczak kl. 2d SP nr 2
V miejsce Katarzyna Loryncka kl. 2a SP nr 3

Natalia Wojda kl. 2a SP nr 3
VI miejsce Zuzanna Popow kl. 2a SP nr 1

Angelika Zimowska kl. 2a SP nr 1

Konkurs fotograficzny Mojp miasto w obiektywie
klasy 1V-V111
1 miejsce Daniel Piskorski kl. 4c SP nr 4
11 miejsce Andrzej Szczepaniak kl. 7a SP nr 3
111 miejsce Anna Stachecka kl. 8c SP nr 2

A  o t o  n i e k t ó r e  z  w i e r s z y  n a d e s ł a n y c h  

n a  k o n k u r s  l i t e r a c k i  „ O  c z y m  m a r z y  l a s ”

Zaproszenie Pomysłowy zając

0  czym marzy las, Idzie zając polną drogą,
gdy zaprasza nas przytupuje sobie nogą.
Żeby dzieci nie śmieciły, Nagle patrzy -  stara puszka,
tylko świetnie się bawiły papier, sznurek, gar bez uszka.
bo choć nic są to zające, Dalej leży but od pary'.
lubią bawić się na łące wszędzie brudno -  nic do wiary.
i szanują las. Zając stanął zasmucony,

czemu las jest zaśmiecony?
Klaudia lzert klasa 2d SP nr 2 - Połamane krzaki, drzewa.

laureatka ! miejsca w kat. klas l-lll żaden ptak tu już nie śpiewa.
Gdzie sarenki i skowronki,
chrząszcze, żuki i biedronki?

Wesoły las Las zaszumiał i pomarzył:
Kto porządkiem mnie obdarzy?
Zając krzyknął z całej siły:
Wiem już lesie co zrobimy!
Jutro przyjdą dzieci szkolne.cieszą się
do sprzątania bardzo zdolne.
Znów powrócą wszystkie ptaki,

Już czas
chrząszcze, żuki, czarne szpaki.

zapnij pas, Michał Kasperczak klasa 2d SP nr 2
ruszaj w las.

1'taki śpiewają
wiosną,
a grzyby jesionią Składam serdeczne podziękowania
rosną. pani Irenie Rybak -  właścicielce hur-
W lesie rosną towni materiałów budowlanych
drzewa. „WIR-BUD" przy ul. Sobieskiego
a skowronek sobie 115 w' Luboniu -  za zakup sprzętu
śpiewa. sportowego o wartości 500 zł dla

uczniów Szkoły Podstawowej Nr 4
Ania I.uhik klasa 2d SP nr 2 w Luboniu.

nauczycielka wychowania
fizycznego

mgr Renata Przybysz

Sprostowanie
W artykule „Lubońskic gimnazja”, opublikowanym w ubiegłym miesiącu, błędnie 

zamieściliśmy kwotę konieczną do zapłacenia w przypadku zwolnienia nauczycieli SP 
nr 3 (planowana likwidacja szkoły w związku z tworzeniem gimnazjum). Sumę podano 
w „starych” złotych.

C z y  z  l a s e m  m o ż n a  
s i ę  z a p r z y j a ź n i ć ?
O nietypowych lekcjach przyrody h’ S P  nr 3
Przy Szkole Podstawowej nr 3 pojawiło się 
wiele młodych sadzonek drzew iglastych i 
liściastych. Rosną tu już od jesieni 1998r. — 
przywiezione przez uczniów ze szkółki le­
śnej i przez nich posadzone. Każda z klas 
nauczania początkowego i niektóre starsze 
mają teraz swojego „podopiecznego”, któ­
rego rozwój będą obserwować i chronić.

Zaczęło się od jesiennych wypraw do 
lasu w Nadleśnictwie Konstantynowo. 
Dzieci, serdecznie przyjmowane przez pra­
cowników Nadleśnictwa, 
panią Małgorzatę Kozaryn 
i pana Stanisława Rem­
bowskiego, wędrowały 
wraz z wychowawcami le­
śnymi ścieżkami. Uczyły 
się budowy piętrowej lasu, 
rozróżniały gatunki drzew, 
oceniały ich wiek. Groma­
dziły leśne skarby w posta­
ci liści, owoców, podziwia­
ły przepiękny o tej porze 
roku koloryt przyrody.
Próbowały poznać „swo­
je” drzewo. Nauka ta od­
bywała się w atmosferze 
radości i chęci poznawania 
czegoś nowego.

Punktem kulminacyj­
nym tych wycieczek była 
szkółka leśna, gdzie przy­
gotowuje się do siewu ze­
brane owoce drzew i gdzie 
w otoczeniu starodrzewu 
rośnie na długich zagonach 
leśna „młodzież” -  świer­
ki, modrzewie i sosny, 
dęby, buki, olchy, jesiony, 
kasztanowce i lipy. Wizy­
tą w szkółce kończyło 
ognisko połączone z pie­
czeniem kiełbasek i kon­

kursy podsumowujące zdobytą wiedzą. A 
potem las obdarował uczniów prezentami 
-  drzewkami do posadzenia przy szkole i 
w ogrodzie przydomowym. Bogactwo ode­
branych przez dzieci przeżyć i doznań 
umożliwiło im tak liczny udział w ekolo­
gicznym konkursie plastycznym: „O czym 
marzy las?” Ale przede wszystkim, miej­
my nadzieję, zadzierzgnięta została jeszcze 
jedna nić przyjaźni z przyrodą.

Barbara Szczepaniak
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C o  r o b i  w  w o l n y c h  c h w i l a c h  
s t y p e n d y s t k a  P r e m i e r a ?
Pisaliśmy już o Kasi Butce -  młodej luboniance, która otrzymała stypendium Premiera za wspaniałe wyniki w nauce 
(średnia w III klasie technikum Zespołu Szkół Przemysłu Spożywczego w Poznaniu 5,5!). Nie wspomnieliśmy jednak 
wówczas o zainteresowaniach Katarzyny, a także o tym, w jaki sposób udaje się je j połączyć je  z nauką, która przynosi 
tak znakomite efekty.

P rzede wszystkim, Kasia nie uważa siebie za osobę ge­
nialną. Nauka przychodzi jej dość łatwo. Jeśli trzeba 

poświęcić jej więcej czasu, wtedy rezygnuje z innych za­
jęć. Największą korzyść jednak czerpie Kasia z pracy i 
uwagi podczas lekcji. Gdy wraca ze szkoły, nie zawsze 
zaraz zabiera się za naukę. Jak wiele innych nastolatek 
uwielbia spacerować ze swymi psami - jamnikiem i do­
bermanem, szaleje jeżdżąc na rowerze, słucha muzyki i 
czyta (nie tylko lektury szkolne). Kasię zachwyca Whar­
ton i Caroll, a książką, do której stale wraca jest „Mały 
Książę”. Jeśli chodzi o muzykę, to w odróżnieniu od wie­
lu nastolatek dziewczyna nie znosi disco polo, lubi nato­
miast polskiego rocka, Bon Jovi, Nirvanę, a od czasu do 
czasu słucha zespołu Metalica.

Kasia dużo czasu spędza z przyjaciółmi. Młodzież, 
z którą się spotyka, to nie tylko znajomi ze szkoły, ale

także młodzi ludzie z niemal całej Wielkopolski. Czę­
sto się odwiedzają i spędzają razem wakacje. Nasza sty­
pendystka z przyjemnością chodzi po górach, szcze­
gólnie po Tatrach, zdobyła też Rysy! Wakacje planuje 
na ostatnią chwilę, bo uważa, że misterne plany często 
nie wypalają.

Rodzice mogą być dumni nie tylko z postępów w 
nauce swojej córki, ale także z tego, że znajdują w 
niej pomocnicę, jakich mało. A Kasia bardzo tę po­
moc lubi. Nawet praktyki związane ze specyfiką szko­
ły wybrała właśnie w piekarni rodziców. Przy wypie­
kach eksperymentuje - ale tylko w domu. Świetnie 
rozumie się ze swoją starszą siostrą, równie zdolną 
studentką Technologii Żywienia na Akademii Rolni­
czej w Poznaniu. Może zdolności uwarunkowane są 
genetycznie?!

Kasia Bulka (z prawej) z autorką

Katarzyna Butka na pewno jest niezwykła i z całą pewno­
ścią wyróżnia się w nauce. Przede wszystkim jednak jest bar­
dzo otwartą, sympatyczną i skromną dziewczyną. Na pewno 
daleko jej do przysłowiowego „kujona”. Jej receptą na szyb­
kie uczenie się jest przede wszystkim: uważać na lekcjach!

Joanna Kujawińska

W y j a z d y  d l a  s e n i o r ó w
Polski Związek Emerytów, Rencistów i Inwalidów Koło nr 61 w Lubo­

niu zawiadamia wszystkich zainteresowanych, że planowane są wycieczki:
1. do Lichcnia w dniu 12 czerwca 1999
2. do Częstochowy w dniu 3 lipca 1999.
Proponujemy ponadto wczasy rehabilitacyjne dla rencistów. Zapew­

niamy zniżki kolejowe.
Prosimy bardzo o zapłacenie składki za rok 1999 oraz zaległości za rok 

ubiegły.
Dokonujemy zapisu nowych członków.
Urzędujemy w każdy wtorek od godz. 12.00 do 14.00 w Spółdzielni 

Mieszkaniowej „Lubonianka”, ul. Żabikowska 62.
Przewodnicząca kola PZERiI 

Bogumiła Koźlik

List otwarty mieszkańców 
Lubonia i rodziców
do R ad y Z a rzą d u  M iasta  nt. L o k a ln e j g a ze ty  „W ie ś c i 
L u b o ń s k ie ” w y d a w a n e j w  o b ie k c ie  B ib lio te k i 
M ie jsk ie j p rzy  ul. Ż a b ik o w s k ie j 42

„ K u l t u r a l n e ”  s p o t k a n i e  
b u r m i s t r z ó w  i w ó j t ó w

To skandal aby takie pomówienia znaj­
dowały się w gazecie lokalnej -  „Wieści 
Lubońskie”, które zajmuje się krytykowa­
niem wszystkiego co w tym mieście jest 
z wyjątkiem Biblioteki w której budynku 
mają swoją siedzibę. Jak można niszczyć 
takie jednostki jak Pan dyr. T. Pawłowski 
to dzięki nim ratuje się nasze dzieci z cho­
roby, on stworzył wzorcowy Ośrodek 
„Wychowanie przez sztukę” znany w ca­
łym kraju jest autorem 3 filmów o Ośrod­
ku. Za reżyserie których otrzymał między 
innymi nagrodę na festiwalu filmowym 
„Wielkopolska w Kinematografii” . Ośro­
dek rehabilituje dzieci mając efekty jed­
ne z najlepszych w kraju powstały także 
dwie publikacje na ten temat ale to nie 
ma znaczenia w naszym Luboniu to się 
nie podoba że ktoś się upomniał i walczy 
o nasze chore dzieci. Tytuł „Wielkopola­
nina Roku” dla dyrektora kole tak bardzo 
że próbuje się zdyskredytować człowie­
ka, który kocha to co robi stawiając mu 
absurdalne, nie mające nic wspólnego ze 
zdrowym rozsądkiem, zarzuty. Skanda­
lem natomiast jest sposób postępowania

z człowiekiem który żyje dla tej działal­
ności -  stawiając mu zarzuty które nie 
znalazły potwierdzenia.

Szkoda że nie piszecie Państwo o tym, 
że z waszej redakcji odchodzą jedni za 
drugimi a kadry dziennikarskiej poszuku­
jecie przez ogłoszenia drobne w „Wie­
ściach Lubońskich”. Czy nie daje to do 
myślenia?

To wstyd że Burmistrz Lubonia na to 
pozwala, sam wraz z Zarządem Miasta 
będąc w trakcie procesu sądowego z 
„Wieściami Lubońskimi”.

Rodzice i dzieci kól i pracowni Lu- 
bońskiego Ośrodka Kultury

Przewodnicząca rodziców - M aszta­
lerz W anda

Rodzice dzieci niepełnosprawnych:
Zarząd: Biedermann Halina, Koło­

dziej, Patelka Dorota, K otarska. C ha­
łupka, Masztalerz Wanda oraz dwa pod­
pisy nieczytelne.

Tekst listu otwartego pozostawiamy bez 
jakichkolwiek zmian i bez komentarza.

W  sobotę 6 marca br. w Jeziorach, w 
siedzibie Wielkopolskiego Parku 

Narodowego spotkali się burmistrzowie i 
wójtowie z powiatu poznańskiego. Inicja­
torami spotkania byli: starosta powiatu po­
znańskiego Ryszard Pomiń i Wielkopol­
skie Towarzystwo Kulturalne w Poznaniu. 
Przedmiotem rozważań zebranych była: 
„Rola towarzystw kulturalnych w ak­
tywizacji społeczności lokalnej” .

Zebranych powitał dyrektor Wielkopol­
skiego Parku Narodowego Zygfryd Ko­
walski, który przedstawił sytuację rezer­
watu w obowiązujących nowych grani­
cach. (W roku 1996 jego powierzchnia 
zmniejszyła się z 9600 do 7600 hektarów, 
bowiem wyłączono z jego obszaru niektóre 
miejscowości. Ma to korzystny wpływ dla 
WPN.) Nie zmniejszyła się jednak liczba 
osób odwiedzających park i poszukujących 
na tonie natury spokoju i ciszy. Plagą jest 
jednak to, że odwiedzający park pozosta­
wiają po sobie duże ilości śmieci, co nara­
ża dyrekcję WPN na olbrzymie koszty ich 
likwidacji.

Zebrani burmistrzowie i wójtowie miast 
oraz gmin powiatu poznańskiego mieli 
okazję zwiedzić nowy ośrodek muzealno- 
dydaktyczny mieszczący się w pałacowej 
siedzibie dyrekcji Wielkopolskiego Parku 
Narodowego, oddany do użytku w czerw­
cu ubiegłego roku.

W drugiej części spotkania, jako 
pierwszy, zabrał glos starosta powiatu R. 
Pomiń. Witając zebranych przypomniał 
słowa wypowiedziane przez Papieża Jana 
Pawia II i zamieszczone w miesięczniku 
„Znak” w roku 1964 : „ Człowiek to ten, 
który tworzy kulturę, który potrzebuje 
kultury, który dzięki niej sam się tworzy ". 
Myśl tę podjął również, prezes Wielkopol­
skiego Towarzystwa Kulturalnego Stani­
sław Słopień, przekonując o konieczno­
ści budowania mostów w zakresie kultu­
ry i usuwania podziałów między ludźmi, 
by kulturą zauroczyć jak najwięcej osób. 
Kolejnymi mówcami byli burmistrzowie: 
Mosiny, Murowanej Gośliny, Puszczyko­
wa, Komornik i Lubonia. Każdy z nich

wyrażał swoją opinię o potrzebie powsta­
wania towarzystw kultury, niemniej jed­
nak poszukiwać należy różnych możliwo­
ści pozyskiwania funduszy na powyższą 
działalność. Z zadowoleniem przyjęto 
rozwijające się na terenie powiatu po­
znańskiego różne formy działania towa­
rzystw kultury i ich oddziaływanie na śro­
dowisko lokalne. Szkoda tylko, że wielu 
przygląda się tym działaniom, będąc obo­
jętnym na współpracę.

Na spotkaniu w Jeziorach swoją boga­
tą działalność i ofertę współpracy zapre­
zentowały dwa towarzystwa. Towarzystwo 
Przyjaciół Ziemi Komornickiej przedsta­
wiło formy aktywności w warunkach wiej­
skich w tym dokumentację i pamiątki ze­
brane na przestrzeni wielu lat swojej dzia­
łalności. Towarzystwo Miłośników Mia­
sta Lubonia zaprezentowało swoją pracę 
na przestrzeni 10-lecia społecznikowskie­
go zaangażowania w środowisku miej­
skim. Miłośnicy Lubonia pochwalili się 
organizacją dużych imprez kulturalnych, 
w tym plenerowych - integrujących miesz­
kańców miasta, ciekawych wystaw i spo­
tkań okolicznościowych i patriotycznych. 
Co roku TMML jest organizatorem najtań­
szych wakacji letnich i zimowych dla dzie­
ci i młodzieży miasta. Na potwierdzenie 
swojej działalności przedstawiono bogaty 
zbiór ilustracji, fotogramów i dokumen­
tów. Na wyróżnienie zasługuje fakt pre­
zentowania Lubonia na imprezach woje­
wódzkich i ogólnopolskich, takich jak 
„Małe ojczyzny -  tradycja dla przyszło­
ści” i Forum Inicjatyw Pozarządowych, 
organizowanym na terenie Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich. Prezes Towa­
rzystwa Miłośników Miasta Lubonia po­
dziękował obeenemu na spotkaniu burmi­
strzowi Miasta Lubonia Wl. Kaczmarko­
wi za przydzielone pomieszczenie na dzia­
łalność TMML. W podsumowaniu wyra­
żono uznanie dla obu towarzystw, które 
przedstawiły swoje osiągnięcia i zachęca­
no inne środowiska do podejmowania po­
dobnych inicjatyw.

Antoni Przybylski TMML.
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W y t r w a ł o ś ć
R o zm o w a  z o b ecn ym  k o m e n d a n te m  Z H P  w  L u b o n iu  

d ru h n ą  p lu ń  A le k sa n d rą  L o re n c

- Jest druhna mianowanym komendantem ZHP w Lu­
boniu od 5 lutego 1999 roku. Czy to jest pierwsza nomi­
nacja?

A.L. - P ie r w s z a  m o ja  n o m in a c ja  m ia ła  m ie js c e  i r  
1 9 8 9  ro ku , a n a s tę p n e  w 19 9 1  i w  1 992 .

- Od kiedy jest pani emocjonalnie 
związana z ZHP?

A.L. - O d  1971 ro ku  -  w te d y  z lo -  ... i j e j
ży ła m  zo b o w ią za n ie  in s tru k to rsk ie  w 
P o zn a n iu  i p ro w a d z iła m  d ru ży n ę  h a r ­
cerską . W  L u b o n iu  o d  198 7  ro ku  k ie ­
ro w a ła m  7. L u b o ń sk ą  D H  im . K a ro la  
C h o d k iew icza .

- Co mobilizowało druhnę do dzia­
łania?

A.L. - R a d o ść  d z ie c i i m ło d z ie ży  z  
d o b rze  zo rg a n izo w a n e g o  w y p o c z y n ­
ku, s zc zeg ó ln ie  d la  tych, k tó rzy  p o c h o ­
d z ili  z  u b o g ich  rodzin . B y ły  to  w a k a ­
c je  w  J e leń c u , w P rą d ó w c e , L g in iu , 
m ie js c o w o ś c i  O s tro w o , Z a k o p a n e m  
o ra z  w B ied ru sku , a o d  199 0  ro ku  z i ­
m o w is k a  w  T a tra ch .

P ra c y  z  m ło d zie żą  n ie  p rzerw a ła m , 
w rę c z  p rze c iw n ie , c a ły  c za s  o rg a n i­
zo w a ła m  w yp ra w y  d la  m ło d zie ży  z  z a ­
p r z y ja źn io n y c h  rodzin , k tó r zy  d o c e ­
n ia li  m o ją  p r a c ę  i za a n g a żo w a n ie .

- Czym została spowodowana przerwa w pełnieniu 
funkcji komendanta?

A.L. - 5 w rześn ia  199 4  ro ku  p o ja w ił  s ię  w  
L u b o n iu  P a n  W ieczorek, k tó rem u  n ie  o d p o w ia ­
d a ła  e ty ka  m o je j p ra cy . S p o w o d o w a ł sw o ją  p o ­
s ta w ą  p re s ję  n a  in s tru k to ra ch  i p o w o ła ł  m ło ­
d eg o  k o m en d a n ta .

D ruhna A leksandra  Lorenc  

w ychow ankow ie sp ize d  kilku lat

- Jaki był dorobek druhny w dziedzinie sprzętu w la­
tach 1987 -  1994?

A .L . - B y ł to  w y s ta rc za ją c y  s p r zę t  b iw a k o w y  w  p o s ta c i

11 nam io tów , ka rim a ty , m a szy n k i i 
b u tle  ga zo w e , garnk i, c za jn ik i, k rze ­
se łk a  tu rystyczn e , s ia tk i m a sku ją ce , 
s p r z ę t  sp o r to w y  d o  z a b a w  ru c h o ­
w ych , g i y  p la n szo w e .

- Co się z nim stało?
A.L. - N a  p o le c e n ie  P a n a  W ie­

c zo rk a  p rze k a za ła m  sp r zę t  d o  K o ­
m e n d y  O śro d ka  tv L ub o n iu .

- To wszystko?
A.L. - B y ła  ta kże  g o tó w ka , k tó ­

rą  też  p ize k a z a la m .
- Co druhna zastała obecnie po 

5 latach?
A.L. - J e s t  m i bardzo  p rzykro , a le  

n ie  za s ta ła m  nic. P o  ra z  d ru g i ro z­
p o c zy n a m  o d  zera .

- Jakie są pani plany organiza­
cyjne na najbliższą przyszłość?

A S .  - P o b u d z ić  d o  d z ia ła n ia  d ru ży n y  h a rc e r­
sk ie , r e a k ty w o w a ć  g ro m a d y  zu ch o w e , o d zy sk a ć  
h a rcó w k i, k tó re  zo s ta ły  za b ra n e  z  b ra k u  d z ia ła l­
ności. P o zy sk a ć  k a d rę  in s tru k to rską . W  p la n ie  

j e s t  o b ó z  le tn i w O stro w ie  n a d  m o rze m  o d  19  
l ip c a  d o  1 s ie rp n ia  br.

- Co chciałaby druhna przekazać od siebie 
społeczeństwu lubońskiemu?

A.S. - Z w ra c a m  s ię  z  p r o ś b ą  d o  w szy s tk ic h  
b y ły c h  in s tru k to r ó w  i h a rcerzy , k tó r zy  b y li  e m o ­
c jo n a ln ie  zw ią z a n i  z  Z H P  o  w sp ó łp ra c ę . C h ę t­
n ie  p r z y jm ę  c ie k a w e  p ro p o zy c je , in n o w a c je  o r ­
g a n iza c y jn e . P ro sz ę  ró w n ie ż  ro d z ic ó w  o  p o m o c  
w  tw o rze n iu  d ru ży n  n a  te re n ie  n a sze g o  m ia sta . 

W sze lk ie  p r o p o z y c je  p r z y jm u ję  p o d  n u m e re m  te le fo n u  
810-36-96. rozmowę przeprowadziła:

Kazimiera Kubiak

O ddział PTTK im. Cyryla Ratajskie­
go w Luboniu istnieje od 1980r. W 
roku 1998 skupiał 130 członków w 

9 kołach i klubach. Spośród istniejących, dwa 
kola -  Klub Górski „Limba” i Szkolne Koło 
Krajoznawczo-Turystyczne (SKKT) przy 
Szkole Podstawowej nr I - liczą już 25 lat. 
Oddział posiada osobowość prawną, tzn. jest 
zarejestrowany w sądzie, posiada NIP i re­
gon. Działalność finansową i programową 
kontroluje Oddziałowa Komisja Rewizyjna. 
Istnieją również Oddziałowe Komisje Sta­
tutowe: Turystyki Pieszej, Krajoznawcza i 
Ochrony Przyrody. Oddział PTTK w Lubo­
niu zrzeszony jest w Korporacji Wielkopol­
skich Oddziałów PTTK. W roku 1998 utwo­
rzone zostały dwa Szkolne KKT: w Roga- 
linku i Czapurach oraz Klub Edukacji Tury­
stycznej, skupiający młodzież starszą.

Na działalność Oddziału w roku 1998 
składała się społeczna praca kadry progra­
mowej: Przodowników Turystyki Pieszej 
(28), w tym Młodzieżowych PTP (6) i Ho­
norowych PTP (3), Przodowników Turystyki 
Górskiej (5), Przodowników Turystyki Mo­
torowej (3), Przodowników Turystyki Ko­
larskiej (2), Instruktorów Krajoznawstwa 
Regionu (11), Instruktorów Krajoznawstwa 
Polski (3), Zasłużonych Instruktorów Kra­
joznawstwa ( 1), Instruktorów Ochrony Przy­
rody (6), Strażników Ochrony Przyrody ( 17), 
Opiekunów Przyrody (9), Organizatorów 
Turystyki (28). Ponadto w Oddziale działają 
Przewodnicy Polskiego Towarzystwa Ta­
trzańskiego z uprawnieniami na następujące 
pasma górskie: Tatry (2), Karpaty Zachod­
nie (Beskid Sądecki. Pieniny, Gorce, Beskid 
Wyspowy, Beskid Śląski i Żywiecki, Pasmo 
Babiej Góry) (2), Sudety (3).

Efektem pracy wymienionej wyżej kadiy 
były imprezy organizowane głównie dla śro­
dowiska, przede wszystkim kierowane do 
młodzieży. Z imprez organizowanych w 
Oddziale wymienić należy: Ogólnopolski

Indywidualny Rajd „Pamięć Wiecznie 
Żywa” -  Odwiedzamy Miejsca Pamięci Na­
rodowej, Wielkopolski Indywidualny Rajd 
Przyrodniczy: Wiosna, Lato, Jesień, Zima, 
Rajd „Złota jesień” w Wielkopolskim Parku 
Narodowym -  organizowany każdego roku 
w pierwszą sobotę października (przeciętna

ilość uczestników -  300), Zlot „Majówka w 
Gajówce” -  Naramowice (107 osób). Orga­
nizowano rajdy Szlakiem Sławnych Pola­
ków: Adama Mickiewicza - 4  imprezy, „Ma­
zurka Dąbrowskiego”, Powstania Wielko­
polskiego. Oddziałowa Komisja Ochrony 
Przyrody była organizato­
rem wycieczek autokaro­
wych do: Żerkowsko-Cze- 
szewskiego Parku Krajo­
brazowego, Sierakowskie­
go Parku Krajobrazowego 
(2) (w tym I wycieczka dla 
Holenderskiego Towarzy­
stwa Turystycznego Be- 
rend Botje) - łącznie 60 
osób, do Puszczy Zielon­
ki, Parku Krajobrazowego 
im. Dezyderego Chłapow­
skiego. Ponadto Koło nr 3 organizowało wy­
cieczki autokarowe: Szlakiem J. H. Dąbrow­
skiego do Winnej Góry, do Międzyrzeckie­
go Rejonu Umocnionego, Trzebnicy i Wro­
cławia, na Pojezierze Lubuskie, w Sudety. 
Wycieczki kilkugodzinne i całodniowe sa­
mochodami w pobliskie okolice WPN. Ro- 
galina. Puszczy Zielonki, Śnieżycowego 
Jaru, Arborctum w Zielonce i Kórniku były 
organizowane przez Klub Górski „Limba" i 
Koło nr 3 oraz Komisję Ochrony Przyrody.

Podczas obozu specjalistycznego dla mło­
dzieży w Karkonoszach zorganizowano 
wycieczki autokarowe: do Pragi Czeskiej, 
rezerwatu Aderspach w Czechach, po Kotli­
nie Jeleniogórskiej, do Książa, Lubiechowa 
i Krzeszowa. Klub Górski „Limba” zorga­
nizował wyprawy: do Słowenii i w Alpy Ju-

P T T K

lijskie oraz w Tatry Słowackie.
Podsumowując wycieczki autokarowe 

stwierdzić należy, że wzięło w nich udział 
łącznie 746 osób, w tym: w organizowanych 
przez Oddział -  296 uczestników, przez Koła 
- 200 osób a w organizowanych dla innych 

250. W roku 1998 były 
ogólnie 142 wycieczki 
piesze, w których udział 
wzięło 2935 uczestni­
ków (w tym 1502 mło­
dzieży), z czego na wy­
cieczki górskie przypada 
66(1100 uczestników, w 
tym 441 młodzieży), na 
wycieczki piesze nizinne 
49 (1470 uczestników, w 
tym 974 młodzieży) oraz 
na inne wycieczki, np. 

krajoznawcze 27 (367 uczestników, w tym 
87 młodzieży).

Działacze Oddziału brali też udział w 
imprezach centralnych i szkoleniach organi­
zowanych przez PTTK: w Centralnym Zlo­
cie Aktywu Krajoznawczego w Załęczań­
skim Parku Krajobrazowym, Ogólnopolskim 
Zlocie Przodowników Turystyki Pieszej w 
Kielcach, w wyprawie Komisji Krajoznaw­
czej ZG PTTK na Litwę i Łotwę, Zjeździe 
Krajowym Polskiego Towarzystwa Tatrzań­

skiego, naradzie szkoleniowej Korporacji 
Wielkopolskich Oddziałów PTTK w Prze­
siece Górnej, naradzie szkoleniowej Głów­
nej Komisji Rewizyjnej PTTK w Sierako­
wie, naradzie szkoleniowej w Karpaczu i w 
Wojewódzkim Sejmiku Krajoznawczym 
Młodzieży w Szamotułach i Sierakowie. 
Ponadto działacze Oddziału brali udział w 
obchodach uroczystości dnia 3 Maja i 11 
Listopada w Luboniu oraz Dnia Taternika 
na Cmentarzu Zasłużonych w Poznaniu 16 
grudnia.

W ramach działalności statutowej:
- Klub Edukacji Turystyczno-Krajoznaw­

czej zorganizował uroczystą wieczornicę 
poświęconą 125 rocznicy powstania Towa­
rzystwa (04.12.1998r.). Na tą okoliczność 
Oddział wybił specjalny medal.

- Oddziałowa Komisja Turystyki Pieszej 
zorganizowała Naradę Aktywu Pieszego w 
Rogalinku. Podsumowując kadencję wybra­
no nową Komisję.

- Oddziałowa Komisja Ochrony Przyro­
dy zorganizowała Naradę Aktywu Przyrod­
niczego w Sierakowskim Parku Krajobrazo­
wym (Chalin). Podsumowano działalność 
oraz wybrano nową Komisję.

- Młodzi działacze z Klubu Edukacji Tu­
rystyczno-Krajoznawczej zinwentaryzowa­
li aleję lipową przy ul. Wojska Polskiego, 
przygotowując materiały do wystąpienia o 
objęcie tej alei ochroną.

- Oddziałowa Komisja Ochrony Przyro­
dy w ramach współpracy z Ministerstwem 
Ochrony Środowiska była organizatorem 
seminariów „Turystyka na obszarach chro­
nionych” organizowanych dla środowisk: 
lubońskiego, rawickiego, sierakowskiego, 
szamotulskiego i swarzędzkiego.

- Koło nr 1 i Klub Górski „Limba” 
były organizatorami spotkań opłatkowych 
dla swoich członków i zaproszonych go­
ści.

cd. na  str. 2 7
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I V  L I G A

W i c e l i d e r  p o k o n a n y

w  L u b o n i u !
Nie najlepiej zaczął swoje rozgrywki w 
rundzie wiosennej LKS. W pierwszym 
swoim spotkaniu przegrał u siebie z Groc- 
linem 11 Grodzisk 4:1. Bramkę dla LKS-u 
zdobył Kaźmierczak. Zawodnicy z Grodzi­
ska mieli w tym meczu kolosalną przewa­
gę, a piłkarze i widownia z Lubonia mo­
gła tylko przyglądać się drużynie gości, 
którzy zdobywali efektowne bramki.

Kolejnej porażki (u siebie) lubonianie 
doznali również z Celulozą Kostrzyn, ule­
gając 2:1. Bramkę dla LKS-u zdobył 
Krawczyk.

Dopiero w 3. kolejce LKS dal o sobie 
znać, podejmując u siebie wicelidera ta­
beli -  drużynę Orła Białego z Wałcza. 
Goście lubonian to solidny zespól, który 
ma aspirację podjęcia walki o awans do 
III ligi. W tym dniu wałczanie musieli jed­
nak uznać wyższość zawodników LKS-u, 
doznając sromotnej porażki 3:0. Drużyna 
lubońska zagrała bardzo ambitnie, spra­
wiając wszystkim wielką niespodziankę. 
Bramki dla LKS-u zdobyli Wiórek i Kaź­
mierczak (1 samobójcza).

Władysław Szczepaniak

T a b e l a  I V  L i g i
1. Lubuszanin Drezdenko121 59 39:10
2. Orzeł Biały Wałcz 21 48 35:16
3. Polonia Środa 21 45 59:27
4. Huragan Pobiedziska 21 44 48:18
5. Olimpia Bolplast P-ń 21 42 36:26
6. Groclin II Grodzisk 21 34 36:24
7. Lech 11 Poznań 19 30 40:24
8. Celuloza Kostrzyn 21 30 33:23
9. Patria Buk 20 30 31:26
10. Or/eł-Sparta Międzyrzec 21 29 34:44
11. Czarni Browar Witnica.21 24 25:33
12. Sparta Oborniki 21 23 37:51
13. Unia Swarzędz 20 22 28:42
14. Polonia Chodzież 21 2L.31:42
15. Luboński Klub Sportowy20 17 21:42
16. Sokół Pniewy 20 12 24:42
17. Pogoń Lwówek 20 12 23:48
18. Wełna Rogoźno 20 2 18:60

Z  ostatniej chwili

LKS ma prezesa!
8 kwietnia Zarząd LKS wybrał jedno­
myślnie na nowego prezesa pana Jerze­
go Tomkowiaka - dotychczasowego 
członka Zarządu Klubu i asystenta tre­
nera I zespołu. Od 2 września 1998 roku 
klub funkcjonował bez prezesa.

D o b ry  s ta r t  S te ll i
Początek rundy rewanżowej kl. A w Luboniu

W dniu 28 marca 1999 na świetnie przygo­
towanym boisku przy ul. Szkolnej nastąpi­
ła inauguracja rozgrywek mndy rewanżowej 
A-klasy grupy I po przerwie zimowej. W 
pierwszym spotkani zespół Stelli spotkał się 
z zespołem Las Puszczykowo. Punktualnie 
o godzinie 12.00 sędzia Tomasz Bajer oznaj­
mił gwizdkiem początek zawodów.

Po wyrównanym meczu zwycięstwo 
odniósł zespół Stelli stosunkiem bramek 
1:0, po golu strzelonym przez kapitana dru­
żyny Roberta Szynkę w 4. minucie spotka­
nia. Mecz był bardzo wyrównany. Obydwa 
zespoły stworzyły wiele sytuacji do zdoby­
cia bramek, lecz tylko jedna akcja przynio­
sła powodzenie. Drużyna Stelli rozegrała 
spotkanie w następującym składzie:

Bramkarz - Włodzimierz Suwiczak.
Obrońcy: Marcin Wojciechowski, Sła­

womir Klajber, Norbert Kuźnia, Tomasz 
Szymankiewicz.

Pomocnicy: Waldemar Kunert, Jerzy 
Cyrak, Daniel Pajączkowski, Paweł Ko- 
tuński.

Napastnicy: Robert Szynka, Robert Li­
siecki.

Zmiany -  Robert Twardowski za Wal­
demara Kunerta.

Wyniki pozostałych spotkań I 
kolejki:
Płomień -  Zawisza 3:2
Piast -  Błękitni 2:2
Warta -  GKS Gułtowy 3:1
Orkan Jarosławiec -  TPS Winoerady 3:0

Sokół -  Orkan Działyń 1:3
Orlik -  San 1:2
Stella -  Las 1:0
Stella -  Piast Kobylnica 3:2

T a b e l a  p o  1 5 .  k o l e j c e :
1. Płomień Nekla 15 32 41:15
2. Orkan Jarosławiec 15 30 28:19
3. San Poznań 15 26 32:26
4. GKS Gułtowy 15 25 21:15
5. Las Puszczykowo 15 22 16:14
6. Warta Obrzycko 14 21 23:20
7. TPS Winogrady 14 21 28:26
8. Piast Kobylnica 15 21 22:21
9. Orkan Działyń 15 20 23:34
10. Błękitni Psary Polskie 15 17 17:21
11. Stella Luboń 15 16 23:32
12. Orlik Miłosław 15 15 17:21
13. Zawisza Dolsk 15 13 21:31
14. Sokół Micścicko 15 11 20:37

Po informacjach bieżących podaję ter­
miny meczów zespołu Stelli, który w run­
dzie wiosennej wszystkie spotkania roze­
gra na swoim boisku:

Kolejka 16 -  Stella -  Orlik Miłosław 
Kolejka 17 -  Stella -  Sokół Micścicko 
Kolejka 18 -  Stella -  Orkan Jarosławiec 
Kolejka 19 -  Stella -  Warta Obrzycko 
Kolejka 20 -  Stella -  Płomień Nekla 
Kolejka 21 -  Stella -  Błękitni Psary 
Kolejka 22 -  Stella -  Zawisza Dolsk 
Kolejka 23 Stella GKS Gułtowy 
Kolejka 24 -  Stella -  TPS Winogrady 
Kolejka 25 -  Stella -  Orka Działyń 
Kolejka 26 -  Stella -  San Poznań

L U I I M S I
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Ś w i ą t e c z n e  j a j a
D o niecodziennego wydarzenia do 

szło w 4. kolejce o mistrzostwo IV 
ligi. Zaplanowany na 3 kwietnia (Wielka 
Sobota) o godz. 11.00 mecz pomiędzy Lu- 
bońskim Klubem Sportowym a Patrią 
Buk w Luboniu nie odbył się. Zgodnie z 
wyznaczoną godziną przybyli sędziowie 
z Okręgowego Związku Piłki Nożnej w 
Poznaniu. Przyjechał obserwator tego 
spotkania z OZPN w Szczecinie. Zawod­
nicy z Lubonia wybiegli na murawę bo­
iska, po czym wyszli sędziowie. Wszy­
scy z niecierpliwością oczekiwali druży­
ny gości. Sędzia główny, zgodnie z regu­
laminem, po odczekaniu 15 minut - punk­
tualnie o 11.15 - odgwizdał koniec spo­
tkania. By emocjom tego dnia stało się 
zadość, krótko przed godziną 13.00, kie­
dy wszyscy opuścili już stadion, przyje­
chała drużyna zawodników Patrii Buk (!)

z informacją, że spotkanie winno odbyć 
się o godz. 14.00. Sprawa trafi teraz z 
pewnością do Okręgowego Związku Pił­
ki Nożnej w Gorzowie, w celu wyjaśnie­
nia tego niecodziennego wydarzenia.

Na marginesie chciałbym wyjaśnić, że 
obowiązkiem gospodarza meczu jest pi­
semne zawiadomienie - przed rozpoczę­
ciem sezonu - przyjezdnych drużyn o da­
cie i godzinie rozgrywania spotkania. 
LKS spełnił wszystkie te wymogi. Klub 
Patrii Buk listem poleconym z dnia 22 
lutego 1999r. został powiadomiony o ro­
zegraniu meczu w Luboniu w dniu 3 
kwietnia o godz. 11.00. Równocześnie 
pisma zostały wysłane do wiadomości 
OZPN w Poznaniu, OZPN w Szczecinie, 
OZPN w Gorzowie i Pile, do wszystkich 
zainteresowanych klubów i prasy.

W ładysław Szczepaniak

Konkurs
nie rozstrzygnięty!
Ponieważ mecz LKS-u z Patrią Buk nie doszedł do skutku, nie możemy rozstrzy­
gnąć dziś - ogłoszonego w poprzednim numerze „WL” - konkursu na wynik tego 
spotkania. Klub zainteresowany jest jego rozwiązaniem, jednak biorąc pod uwagę 
procedurę postępowania w tego typu sprawach przez władze sportowe (podjęcie 
decyzji przez OZPN w Gorzowie o walkowerze lub następnym terminie meczu) w 
kolejnym numerze „WL” będziemy mogli jedynie poinformować państwa o losach 
tego spotkania. Rozstrzygnięcie konkursu zmuszeni jesteśmy przełożyć na czas wy­
jaśnienia sprawy. (Wl. Sz.)

Uwaga! Rozwiązanie quizu sportowego na str. 27

Pamiątki klubowe
Do Zarządu Klubu dotarła fotografia zespołu „STELLI” z lat 1934-1936, którą publiku­
jemy. Prosimy o zgłoszenie się osób, które rozpoznają na powyższym zdjęciu swoich 
bliskich lub znajomych i informacje na temat „Stelli” z tamtych lal.

Prosimy o kontakt z klubem:
Prezes TMMS „Stella” August Krawiec tel. 813-14-93 
Sekretarz Klubu Andrzej Sznajder tel. 810-43-24.

(A. S. )

godz. 12.00 11.04.99
godz. 12.00 18.04.99
godz. 12.00 25.04.99
godz. 12.00 02.05.99
godz. 12.00 09.05.99
godz. 12.00 16.05.99
godz. 12.00 23.05.99
godz. 12.00 30.05.99
godz. 12.00 06.06.99
godz. 15.00 13.06.09
godz. 11.00 20.06.99

Zapraszamy serdecznie wszystkich kibiców na boisko przy 
ul. Szkolnej.

W imieniu zawodników dziękujemy za wielki wkład pracy 
w przygotowanie płyty boiska, szatni i obiektu Stelli do roz­
grywek mistrzowskich następującym osobom: Romanowi 
Lowigusowi, Kazimierzowi Białasowi, Tadeuszowi Bartko­
wiakowi, Józefowi llenzlowi (honorowy prezes klubu), Ma­
rianowi Matuszakowi, Zenonowi Daucrowi, Jackowi Dusza- 
kowi. Andrzej Sznajder
Z ostatniej chwili:

P o d w ó c h  zw y c ię s tw a c h  (z L a se m  P u szc zy k o w o  1:0  i P ia ­
s te m  K o b y ln ic a  3 :2 ) S te lla  o d n io s ła  k o le jn y  su k c e s  -  2:1  z  
O rlik ie m  M iłosław .
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K r z y ż ó w k a  u l i c z n a
Wyrazy z zaznaczonej kolumny pionowej utworzą rozwiązanie, 
które po wpisaniu do kuponu na kartce pocztowej należy do końca 

kwietnia dostarczyć do redakcji. Wśród osób, które poprawnie odgadną ha­
sto, wylosujemy odbiorcę nagrody -  niespodzianki.

Rozwiązanie świątecznej krzyżówki zamieszczonej w poprzednim nu­
merze „WL” brzmiało: „Przedświąteczne porządki w Luboniu”. Nie­
spodzianki wylosowali: Urszula Mroczyńska, Luboń ul. Sobieskiego 1A 
i Bożena Gajdzińska, Luboń ul. Długa 46. Gratulujemy! Zapraszamy do 
ich odbioru w redakcji „WL” w godzinach dyżurów.

Autorem dzisiejszej zabawy jest pan Przemysław Kwiatkowski.

1. Przy tym placu mieści się Urząd Miejski w Luboniu.
2. Był lubońskim gospodarzem, żył w latach 1856­
1913, urodził się w Głuszynie, jego nazwiskiem 
mianowano jedną z ulic w Luboniu.

3. Przy niej Biblioteka Miejska.
4. Tu zatrzymują się w Luboniu pociągi.
5. Ulica Józefa ..., żyjącego w latach 1891-1969, członka Komunistycz­
nej Partii Francji.
6. Przy tej ulicy SP nr 1.
7. Tutaj mieści się stacja Pogotowia Ratunkowego w Lu­
boniu.
8. ... Wielkopolskich, przy tej ulicy posterunek policji.
9. Tam stadion LKS-u.
10. Przy tej ulicy lubońska stacja benzynowa.
11. Ulica, przy której znajduje się „Translub”.
12. Tu spoczywają nasi najbliżsi.
13. Przy tej ulicy mieści się Jadłodajnia.
14. Tutaj znajdziesz „Country Club”.
15. Pomiędzy ulicą Krasickiego a Puszkina.
16. Na tej ulicy pętla autobusu L4.
17. Ulica, przy której stoi Dom Kultury Rolnika.
18. Tutaj firma, gdzie możesz zakupić m.in. luksusową 
„TOYOTĘ”.

Riposta
szaradzisty
W kuponie do krzyżówki ze świąteczną grafiką 
w środku - z ubiegłego miesiąca - byl błąd w 
nazwie naszego miasta. Oto jak na tę pomyłkę 
zareagował jeden z naszych czytelników, mt- 
rażając z pewnością nastroje wielu innych, 
którzy wzięli udział »' naszej zabawie.

m Z  S E R C A

rubryka bezpłatna

SB Jeszcze „niczaufanej” Oli (tej, która 
ma 141 godzin opuszczonych) życzymy 
więcej cierpliwości i tego, aby nie zapo­
mniała dwóch Don Juanów: Kornischon'a 
i BabooFa. Czekamy na e-mail’a. Capito? 
*  Z okazji imienin kochanemu dziadkowi 

Jurkowi, najserdeczniejsze życzenia, dużo 
zdrowia, 100 lat życia składa wnuczka Asia 
z babcią i rodzicami.
SB Kochanemu wnukowi Krzysztofow i Chmiel­
ników i z okazji 18. urodzin dużo zdrowia, szczę­
ścia i błogosławieństwa Bożego życzą dziadko­
wie - Janina i Franciszek Kozłowscy.

kg Kochanemu bratu Krzysztofowi z okazji 
18. urodzin zdrowia, szczęścia i wszelkiej po­
myślności życzą bracia Mariusz i Adam.
Ss Kochanemu synowi Krzysztofow i Chmiel­
nikowi z okazji 18. urodzin dużo zdrowia, 
szczęścia, pomyślności, spełnienia marzeń i 
pomyślnego zdania egzaminów życzą rodzice. 
Sb Kochanemu kuzynowi Jędrzejow i z okazji 
11. urodzin - wszystkiego co najlepsze - zdro­
wia i dobrych wyników w nauce - tego życzy 
Ci Twoja jedyna kuzynka Asiunia. 
w Serdeczne życzenia, dużo zdrowia i szczę­
ścia dla taty oraz dla mamy z okazji imienin 
przesyła córka Iza.
Ss Dużo szczęścia i zdrowia oraz łask Bożych 
kochanemu synowa Mariuszowi Leonarczy- 
kowi z okazji urodzin życzą rodzice.
W Dla przyjaciółki Izy - z okazji 15. urodzin 
- pomyślnego zdania egzaminów, dużo zdro­

wia i szczęścia przesyła przyjaciółka 
Magda.
‘SS Z okazji urodzin kochanemu mężowi 
Tadeuszowi Karnoszowi dużo zdrowia 
i spełnienia marzeń życzy żona z synami. 
Ss Błogosławieństwa Bożego i wszyst­
kiego naj, naj kochanej wnusi Agniesz­
ce Dudek w dniu imienin życzą dziad­
kowie Z.B. Leonarczykowie.
SS Członkom Zarządu „Forum Luboń- 
skie” panom Wojciechowi Dutce i 
Przemysławowi Górniaczykowi ży­
czenia imieninowe składają koledzy ze 
Stowarzyszenia.
SS Naszemu słoneczku Justysi z oka­

zji imienin -  uśmiechu, dobrej zaba­
wy i pięknych snów życzą rodzice i sio­
strzyczki.

W „Wieściach Lubońskich” duża krzyżówka 
w pionie, poziomie i wkoło - słówka. 
Rozgryzam hasła, piszę litery, 
lecz nie pasuje coś do ch....y.
Hasło „pogoda” -  aura wpisuję 
i w tym momencie coś nie pasuje.
Siedzę i myślę -  morzy mnie sen 
nijak zamienić mogę „u” w „en”.
Chwytam za kartkę i piszę Basta!
- nie zmieniać nazwy naszego miasta. 
Narobić nie chcę przez to zbyt huku, 
zawsze się może wkraść błąd przy druku, 
lecz czy w korekcie byłby ratunek 
gdyby w obrazku wkradł błąd się w trunek. 
Każdy z nas uśmiałby się do lez, 
gdyby tak kurczak zamienił to BEZ...
Teraz spać idę, dalej nie kończę 
może we śnie przyjdą spite zające.
Zając po piwa kuflu na głowę 
dobrze odczyta hasło końcowe.

K o l a c j a  w e  d w o j e

Ss Z okazji 16. rocznicy ślubu najwspa­
nialszym rodzicom Marii i Markowi Ba­
rańskim najserdeczniejsze życzenia skła­
dają Madzia z Małgosią.
#  Kochanym rodzicom, teściom i dziad­

kom Janinie i Franciszkowi Kozłowskim
-z okazji 42 rocznicy ślubu - serdeczne ży­
czenia: dużo zdrowia, szczęścia, pomyślno­
ści i błogosławieństwa Bożego na dalszą 
drogę życia składa córka Renata z mężem 
oraz wnuki: Mariusz, Krzysztof i Adam.
*  Z okazji pierwszej rocznicy ślubu ko­

chanym dzieciom Agnieszce i A rturo­
wi Deska -  dużo zdrowia, pomyślności 
oraz dalszych wspólnych rocznic życzą 
rodzice 11.A. Deskowie.
» Z  okazji 5. rocznicy ślubu kochanym dzie­
ciom - Kindze i Krzysztofowi Deska - dużo 
zdrowia, pomyślności oraz dalszych wspól­
nych rocznic życzą rodzice II. A. Deskowie.

Ss Kochanym rodzicom z okazji 17. rocz­
nicy ślubu najserdeczniejsze życzenia skła­
dają synowie Łukasz i Krzysztof Meller. 
SS Z okazji 17. rocznicy ślubu Renaty i Ro­
mana Michalaków, wielu pogodnych dni 
przeżytych w zdrowiu, miłości oraz radości, 
życzą dzieci Mateusz. Wojtek i Paulinka.
Ss Z okazji 11. rocznicy ślubu kochanym 

rodzicom -  Agacie i Wojtkowi Sajnaj -  
serdeczne życzenia długich lat życia w zdro­
wiu składają kochające córki Madzia, Ania 
i Weronika. Do życzeń dołączają 
się rodzice i siostra z rodziną.
SB Wspaniali rodzice -  M ario i 

Kazimierzu Spychała -  kochaj­
cie się tak samo jak dotychczas 
przez następne 25 lat życzy Kal- 
majami i Loli.
w Z okazji 17. rocznicy ślubu Kry­
stynie i Tomaszowi Mellerom 
moc najszczerszych życzeń, sa­
mych radosnych, słonecznych dni.

składają A. A. Descy z rodziną.
SB Z okazji 15 rocznicy ślubu rodziców, 

Hanny i Piotra Ruszkowskich, zamiesz­
czamy te serdeczne i pełne słońca życze­
nia -  Miłosz i Krysia.
W tym miesiącu do restauracji NOVA po­

jadą państwo Agnieszka i Artur Deska.
Życzymy udanego wieczoru.

(  1
Wyrażam wdzięczność i podziękowa­
nie osobie, która znalazła dowód oso­
bisty zgubiony przeze mnie 6. lub 7. 
kwietnia w okolicach Zakładów' Che­
micznych w Luboniu.

Krzysztof Szymkowiak
V  . t

Przypominamy, że życzenia należy dostarczać do redakcji na aktualnych kuponach, 
które zamieszczamy w „WL”. W losowaniu kolacji w e dw oje udział biorą tylko te ży­
czenia, na których zaznaczono adres jubilatów.

Z  S E R C A - /  K C L A C J A  W E I M B E  -  W f f
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27.02.1999r. V Walkiewicz Wojciech (Poznań) 
i Pytlak Aneta (Luboń)

+  16.01.1999r. Zofia Łuczka (Luboń) 88 lat 
+  06.03.1999r. Bernard Sosnowski (Luboń) 81 lat 
+  I4.03.l999r. Weronika Tomczak (Luboń) 76 lat 
+  19.03.1999r. Maria Łączna (Luboń) 65 lat 
+  19.03.1999r. Franciszek Wajinan (Luboń) 71 lat 
+  24.03.1999r. Pelagia Muszyńska (Luboń) 89 lat

Powyższy wykaz sporządzony jest za pisemną zgodą małżonków lub osób zgłasza­
jących zgon - zgodnie z art.23 ust. I oraz art.29 ust. I ustawy z dnia 29 sierpnia 1997r. 
o ochronie danych osobowych, opublikowanej w Dzienniku Ustaw Nr 133 z 
dn.29.10.1997r. pod poz.883.

Z-ca Kierownika USC mgr Urszula Kasprzak

U w a g a ,  w a k a c j e !

♦ Junkersy, kotły, kuchenki tel. 810-44-58 
kom. 0602-29-91-46 (011)
♦ Malowanie, szpachlowanie 810-49-97 
(017)
♦ Ubezpieczenia w II filarze Zurich So­
lidami tel.810-48-70 (034)
♦ Zakład szklarski. Usługi u klienta w 
domu i w warsztacie. Luboń ul. Mazurka 
8 tel. 813-16-31 (052)
♦ Sprzedam sukienkę komunijną tel. 810­
34-42 (061)
♦ Angielski tel. 813-01-58 (062)
♦ Maluch 1985-1700 PLN sprzedam tel. 
813-17-35 (po 11.00) (063)
♦ Pomoc domową zatrudnię 15 godz. ty­
godniowo 4,00 PLN na godz. tel. 813-17­
35 (po 11.00) (064)
♦ Kupię działkę budowlaną w Luboniu do 
800 n r  tel.810-41-50 (065)
♦ Praca 1/2 etatu, sklep spożywczy, godzi­
ny popołudniowe, kasa fiskalna. Dobre 
wynagrodzenie tel. 813-05-55 (066)
♦ Wypracowania na zamówienie tel. 0603­
45-43-50 (067)
♦ Hurtownia zoologiczna przyjmie pra­
cowników tel. 810-27-05 (068)
♦ Poszukuję pomieszczenia na hurtownię 
powyżej 500 m2 tel. 810-27-05 (069)
♦ Poszukuję małego mieszkania lub kawa­
lerki do wynajęcia, ewentualnie w zamian 
za opiekę tel. 86-33-177 lub 86-33-791 
(8 .0 0 - 16.00) (070)
♦ Sprzedam ubranko komunijne firmy 
“Sunset Suit” -  kolor ciemno - zielony tel.

813-00-40 (071)
♦ Małżeństwo pilnie poszukuje do wyna­
jęcia taniej kawalerki (domku) płatne mie­
sięcznie bez pośredników tel. 0603-438­
885 (072)
♦ Matematyka -  korepetycje tel. 8105-523 
(073)
♦ Wynajem sklepu 26 n r  os. Kopernika tel. 
833-61-35 (074)
♦ Poprowadzę KPiR, VAT, ZUS. Tanio tel. 
813-05-66 (075)
♦ Kupię każdą ilość używanej płytki chodniko­
wej tel. 0602-251-005 L-ńul. Jodłowa 3 (076)
♦ Matematyka, chemia -  korepetycje tel. 
813-14-62 (077)
♦ Matematyka -  korepetycje tel. 810-45- 
11(078) "
♦ Usługi Karcherem. Udostępnię teren pod 
garaż (ogrodzony) ul. Kościuszki 26 tel. 
813-01-80 (079)
♦ Sprzedam dom wolnostojący, st. surowy 
w Luboniu, P.W.G. tel. grzeczn. 832-12­
32 (8 .0 0 - 15.00) (080)
♦ Działka 500 n r  kupno tel. 865-71 -85 (081)
♦ Strzyżenie psów tel. 813-13-21 (250)
♦ Poznań -  pomieszczenie do wynajęcia na 
sklep, biuro lub magazyn teł. 810-48-70 (265)
♦ Komputerowe przepisywanie tekstów 
(również tabelki, schematy) tel. 813-19-00
♦ Sprzedam tanio wózek głęboki dla bliź­
niaków w bardzo dobrym stanie tel. 810­
20-98 (084)
♦ Komputeropisanie tel. 810-31-94 (082)
♦ Angielski dla początkujących - tanio tel.

W tym roku będą to najpiękniejsze 
wakacje. Nie zwlekaj ze zgłoszeniem się!

Zgłaszając wcześniej swój udział w 
akcji letniej ułatwiasz organizację, jakiej 
oczekujesz.

Towarzystwo Miłośników Miasta Lubo­
nia organizuje w tym roku letni wypoczynek 
dzieci i młodzieży na terenie Żywieckiego 
Parku Krajobrazowego w centrum miejsco­
wości MILÓWKA (Beskid Żywiecki).

810-31-94 (083)
♦ Poszukuję mieszkania (domku) do wyna­
jęcia w Luboniu, tel. (grzeczn.) 813-14-04
♦ Sprzedam fiata 126p rocznik 81, stan 
dobry, tel. 813-16-24
♦ Poszukuję mężczyzny do pracy przy po­
rządkowaniu terenu przydomowego, tel. 
813-04-23

Ciekawy program, interesujące wy­
cieczki pozwolą poznać nowy przepiękny 
zakątek naszego kraju.

Wspaniały klimat, rezerwat jeleni oraz 
mnóstwo runa leśnego pozwolą doskona­
le wypocząć.

Termin obozu 14.07. -  25.07.1999r.
Wyżywienie 3 razy dziennie oraz podwie­

czorek. Prysznice, ciepła i zimna woda. sprzęt 
sportowy, sprzęt RTV, plac gier i zabaw, do­
brze wyposażona kuchnia i stołówka.

Koszt obozu 550 zl., w tym przejazd i 
ubezpieczenie (możliwość wpłat ratal­
nych).

Informacje i zgłoszenia w Domu Kul­
tury Rolnika przy ul. Sobieskiego 97 we 
wtorki i środy w godz. od 16.00 -  18.00 
tel. 813-00-72.

Antoni Przybylski TM.ML

strza Ryszarda Olszewskiego, który pizcdsta- 
wił historię Lubonia od czasów najdawniej­
szych aż po dzień dzisiejszy. Wszyscy startu­

Taa . ka ryba! Lubonianie najlepsi -  wędkarska „zgaduj-zgadula”

U czestn icy „zgaduj-zgaduli " p r z e d  o trzym aniem  testów

Mamy wreszcie długo oczekiwaną wiosnę. 
Wielu wędkarzy pojawiło się nad brzegami 
wód. Każdy z nich marzy o przysłowiowej 
„taa...kiej rybie”. Realizację tych zamiarów 
można osiągnąć wieloma sposobami. Naj­
szybciej i najłatwiej wtedy, gdy będziemy 
posiadali odpowiedni zasób wiedzy prak­
tycznej i teoretycznej. Tę pierwszą może­
my zdobyć poprzez podpatrywanie uzna­
nych mistrzów lub ucząc się na własnych 
błędach. Czasu wymaga także zdobycie 
wiedzy teoretycznej.

Polski Związek Wędkarski rozpoczyna 
szkolenia teoretyczne już z najmłodszymi 
adeptami wędkarstwa. Końcowym etapem 
tych szkoleń jest wędkarska zgaduj-zga­
dula. Eliminacje do niej przeprowadzane są 
w kołach PZW, a kulminacją 
jest finał organizowany na 
szczeblu okręgu. Jest to do­
skonała forma szkolenia, któ­
re zawiera jeszcze dodatko­
wy element -  wyzwala mo­
tywację w młodych ludziach.

Młodzi wędkarze z Lubo­
nia brali udział we wszystkich 
dotychczasowych edycjach tej 
imprezy i do tego z niezłymi 
rezultatami. Wyniki, jakie 
osiągali, spowodowały, że or­
ganizację finału na szczeblu 
okręgu przyznano w tym roku 
Kołu „Lubonianka”. W okre­
sie zimy zostały przeprowadzone eliminacje 
w kole, które wyłoniły drużynę do startu w 
finale. Przygotowaniem naszej grupy zajął się

la najbardziej nielubiane, bo 4. miejsce. Na 
pocieszenie została jej satysfakcja, że była 
najlepszą dziewczyną w tej imprezie.

Należy także pochwalić organizatorów, 
którzy w ocenie przedstawicieli Zarządu Okrę­
gu PZW przygotowali jeden z najlepszych i 
najsprawniej przeprowadzonych finałów. Nie 
byłoby to możliwe, gdyby nic zaangażowa­
nie Marii i Wojciecha Skibińskich. Waleriana 
Tesznara, Tadeusza Nowickiego i Ryszarda 
Rogalskiego, a nad wszystkim czuwał wspo­
mniany już wcześniej Kazimierz Maciejew­
ski. Tradycyjnie też lokalu młodym wędka­
rzom udostępniła Spółdzielnia Mieszkanio­
wa „Lubonianka". Wszyscy uczestnicy „zga­
duj-zgaduli” deklarowali swój udział za rok. 
Wówczas postarają się pokonać triumfujących 
mieszkańców naszego miasta. Wodnik

wiceprezes koła Kazimierz Ma­
ciejewski, który pełnił jedno­
cześnie funkcję trenera ekipy. 

Równolegle z przygotowa­
niem drużyny działacze z „Lu- 
bonianki” zajęli się przygoto-

Kurkowiak (3). Podkreślając ten sukces na­
leży powiedzieć też o Martynie Wasilew­
skiej, czwartym członku drużyny, która zaję-

wamami związanymi z prze­
prowadzeniem „zgaduj-zga­
duli” na szczeblu okręgu.

21 m arca 36 młodych 
wędkarzy reprezentujących 14 
kół PZW z Okręgu Poznań­
skiego rozpoczęło walkę o 
zwycięstwo w pisemnym tur­
nieju. Odpowiedzieć musieli 
na kilkadziesiąt pytań ze zna­
jomości regulaminu PZW oraz 
historii wędkarstwa. Komisja 
przystąpiła do oceny natych­
miast po upływie regulamino­

O iganiza torzy i goście  konkursu. O d  lew ej stoją: Prezes Kola „Lubonianka " IV. Skibiński, członek Zarządu  
O kręgow ego H. Suchecka, wiceprezes Zarządu O kręgow ego F. Tomczak, w iceburm istrz R. O lszewski, w icepre­
zes K ola „Lubonianka " K. M aciejewski, członek Zarządu O kręgow ego  Z. Dziurla, członek kom isji m łodzieżo­
w ej M. Lew andow ski, sekretarz Koła „Lubonianka " R. Rogalski, członek Zarządu O kręgow ego Z. Sajna.

wego czasu przeznaczonego na test. Duże za­
interesowanie wśród oczekującej na wyniki 
młodzieży wzbudziło wystąpienie wicebunni-

jący i goście otrzymali wydane 
przez Urząd Miasta infomiatory 
stanowiące kompensum wiedzy o 
Luboniu. Była to kolejna udana 
promocja naszego miasta w regio­
nie. Nie zawiedli też nasi zawod­
nicy, bo po podsumowaniu wy­
ników okazali się najlepsi spo­
śród startujących.

Bezapelacyjne zwycięstwo 
odniósł 12 - letni Marcin Mro- 
czyński. tym cenniejsze, że w po­
konanym polu pozostali również 
starsi od niego uczestnicy. W tur­
nieju mogli bowiem brać udział 

zawodnicy w wieku 10-16 lat. Kolejne miej­
sca na podium zajęli także zawodnicy z Lu­
bonia, a byli nimi: Paweł Jaz.doii (2) i Paweł
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Q u i z  s p o r t o w y  -  
r o z w i ą z a n i e
Spośród osób, które nadesłały poprawne 
odpowiedzi na 10 pytań guizu sportowe­
go z poprzedniego miesiąca, wylosowa­
liśmy dwóch odbiorców nagród ufundo­
wanych przez Zarząd TMS „Stella”. Są 
to pani Bożena Kaczmarek z ul. Hibne­
ra 7/2 w Luboniu oraz pan M arian Sta- 
chowski z ul. Komornickiej 25 w Komor­
nikach. Gratulujemy! Nagrody zostaną 
Państwu wręczone podczas meczu Stelli 
z Orkanem Jarosławiec, który odbędzie 
się 25 kwietnia o godz. 12.00 na boisku 
przy ul. Szkolnej w Luboniu. Informacje 
uzyskać można w redakcji „WL” podczas 
dyżurów.

Oto poprawne odpowiedzi na zadane 
przed miesiącem pytania:

1. Jak  nazywał się LKS w latach 
1951-1954? -  Spójnia Luboń

2. Która z drużyn jest liderem klasy 
„A” (grupa „Stelli” Luboń) po rundzie 
jesiennej? -  Płomień Nekla

3. Który z piłkarzy (obecnie zawód-

Pracownia odzieży 
skórzanej 

poleca:
odzież skórzaną 

w  dużym wyborze 
wzorów i kolorów

. Luboń
ul. Akacjowa 17 
tel. 81-30-219

(B-027)

Zakład Malarsko-Budowlany

nik „O bry” Mosina) był grającym tre­
nerem w LKS-ie? -  Ryszard Rybak

4. Kto był prezesem „Stelli” w latach 
1934-1939? -  Czesław Łakomy

5. Jaką lokatę zajmuje LKS po run­
dzie jesiennej obecnego sezonu? -  14. 
miejsce

6. Który z lubońskich sędziów został 
dnia 10.06.98r. odznaczony Kryształo­
wym Gwizdkiem za długoletnie sędzio­
wanie? -  Czesław Prałat

7. W jakiej lidze grał LKS w sezonie 
1992/93? -  Klasa Makroregionalna

8. Które miejsce zajęła „Stella” Lu­
boń w ubiegłym sezonie piłkarskim? -
8. miejsce

9. Kto je s t najlepszym  strzelcem  
LKS-u po rundzie jesiennej? -  Ryszard 
Placek

10. Jakim  wynikiem zakończył się 
rozgrywany w pierwszym dniu 1999 
roku mecz derbow v LKS -  „Stella”? -  
12:2 dla LKS-u

SCHODtŁiBUD

SCHODY
Luboń, ul. Dworcowa 33 

tel.810-54-29 
tel. kom. 0602191949

PRZYJMĘ UCZNI I STOLARZY

poleca usługi:
IT T  '■ T

x malarskie w pełnym zakresie 
x remontowo-budowlane 
x prace wykończeniowe 

B ernard  Ul/alkowiak
Puszczykowo, dl. Sobieskiego 46  

tel. 819 -38 -30

N a p r a w a  
t e l e w i z o r ó w  

i  p i l o t ó \

L u b o ń  - 3
u l. K o ś c i u s z k i  4 1  t b t o k »

TEL 8 1 3 -1 3 -4 6  
0 6 0 3 -3 6 7 -8 2 8

(bOlfl)J

Rok w PTTK
cd. ze  str. 23

- Oddział zorganizował dla młodzieży 
zimowisko w Zakopanem oraz letni obóz 
szkoleniowy dla młodzieży w Karkonoszach. 
Obozy były przygotowane i prowadzone 
przez własną fachową kadrę przewodników.

Nieodzowną działalnością programową 
PTTK jest popularyzowanie zdobywania 
odznak turystyczno-krajoznawczych. Nie­
zależnie od tego, że członkowie zdobywają 
różnego rodzaju odznaczenia turystyczne i 
krajoznawcze na terenie kraju, w Oddziale

weryfikowane były odznaki takie jak: Od­
znaka Turystyki Pieszej (7 sztuk), Turysta 
Przyrodnik (171 szt.). Przyjaciel Wielkopol­
ski (11 szt.), Odznaka Krajoznawcza Re­
gionu (3 szt.).

Oddział współpracował z samorządem 
Miasta Lubonia (pomoc finansowa), z Wy­
działem Kultury Fizycznej i Sportu Urzędu 
Wojewódzkiego w Poznaniu, a dzięki Spół­
dzielni Mieszkaniowej w Luboniu Oddział 
posiada pomieszczenie, w którym pełni coty­
godniowe dyżury. Za okazaną pomoc działa­
cze Oddziału PTTK w Luboniu są bardzo 
wdzięczni. E. K.

W s z y s tk im , k tó rzy  o k a z a li p o m o c , s e r c e  i w z ię li 
u d z ia ł  w  o s t a t n ie j  d r o d z e  m e g o  m ę ż a

l .

ś . T p .
Stanisława Śpitalniaka

z a  z ło ż o n e  k w ia ty  i in te n c je  m s z a ln e  s e rd e c z n e
Bóg Zapłać 

składa
żona z córkami

Krewnym, sąsiadom i znajomym, Ks. Wikariuszowi Krzysztofowi Mizernemu, oraz 
całemu Duchowieństwu, Lekarzom, pielęgniarkom, a szczególnie pielęgniarce 
Danucie Mańczak za troskliwą opiękę w czasie choroby, za modlitwy i ofiarowane 
komunie św., intencje mszalne, złożone wieńce i kwiaty, wszystkim którzy dzielili z 
nami smutek i żal oraz uczestniczyli w ostatniej drodze i pożegnaniu naszej kochanej 
Mamy, Teściowej, Babci i Prababci

ś ts .ip .
Reginy Mańczak

serdeczne podziękowania składają

córka z mężem, wnuki i prawnuczek

s te la ż e  ta p ic e rs k le  
- a lta n y  o g ro d o w e  

- z a d a sz e n ia
te l . 8 1 3 - 0 6 - 2 3  

PRZYJMĘ UCZm (b 136)

ZAKŁAD
ELEKTRYCZNY
p o le c a  u s łu g i  
w  z a k r e s ie  p r a c  
e l e k t r o in s ta l a c y jn y c h .

W y s ta w ia m y  r-k i VAT.

t e ł .  8 1 3 - 0 5 - 5 7  (p o  1 6 .0 0 )

♦ URZĄD MIEJSKI w LUBONIUpl. Wolności 2. tel. 813-00-11 ♦ POSTERUNEK ENERGETYCZNYul. Fabryczna 2, tel. 813-03-02

♦

czynny pn, - 9.00 - 17.00 od wt. do pt. - 7.30 -15.30 sobota - nieczynne
Burmistrz Luboniadr Włodzimierz Kaczmarek tel. 813-01-41

♦

a

LUBOŃSKI OŚRODEK KULTURYul. Sobieskiego 97 tel. 813-00-75 ul. Armii Poznań 5ia
DOM KULTURY ROLNIKA

♦ POGOTOWIE RATUNKOWEul. Pułaskiego 15. tol. 813-09-99 ul. Sobieskiego 97, lel. 813-00-72 pn-pt: 10.00 - 18.30 Sala Historii MiastaKOMISARIAT POLICJIul. Powstańców Wlkp. 34 tel. 813-09-97 lub 813-03-42
pn-pt: 14.00 - 18.00

♦ BIBLIOTEKA MIEJSKAul. Zabikowska 42. tel. 813-09-72
♦ POGOTOWIE WOD. - KAN. dla LubaniaMosina, tel. 813*21-71

czynna: pn, śr,_pt. 12 - 18.30 wt, czw, 10 - la i-c 9-13
STRAŻ MIEJSKApl. Wolności 2. tel. 813-19-86

♦ FILIE BIBLIOTEKI MIEJSKIEJ Filia nr 2ul. Armii Poznań (Ośr. Kultury)
♦ STRAŻ POŻARNAul. Zabikowska 36, tel. 813-09-98 pn. i pt. 12 - 18 2 aa i 4-ta środa 11-17 Filia nr 3
♦ KOM-LUBul. Niepodległości 11. lel. 813-05-51 Zakłady Chemiczne (Biurowiec) wt. czw. 1-sza i 3-cia środa 9-15 Filia nr 4
♦ STACJA PKPul. Dworcowa, lel. 863-34-17 -

ul. Sobieskiego 97 (Klub Rolnika)
godz. 5 22 ♦ PTTKul. Zabikowska 60 (piwnica) poniedziałek 17.15 - 19.00

PRZYCHODNIE
Przychodnia Lekarza Rodzinnegoul. Okrzei 65, tel, 813-03-62
ul. Ratajskiego 1. tel. 813 -00-13 ,Przychodnia Lekarza Rodzinnego w Żabikowieul. Poniatowskiego 20. tel. 810-48-31 tel. kom. 0602-496-281 (pomoc doraźna)
APTEKI
pl. Wolności 6. lei. 813-02-02 czynna 0.00 - 19.00 w soboty 8.00 - 14.00ul. Żablkowska 62 (pawilon), tel. 810-25-70czynna 8.00 - 18.00w soboty 8.00 - 13.00ul. Kościuszki 51. lal. 810-31-85
czynna 8.00 - 20.00soooty 8.00 - 14.00ul. Kręta. tel. 810-55 93czynna 9.00 - 17.00
soboty 9.00 - 13.00
POCZTYLuboń 1, ul. Zabikowska 62, tel. 813-03-66
czynna pn. pl. 8.00 - 18.00wszystkie soboty 8.00 - 14.00Luboń 3, ul. Poniatowskiego 3, tel. 813-02-33czynna pn. - pt. 8.00 - 18.00
soboty pracujące 8.00 - 15.00Luboń 4 , ul. Sobieskiego 97, lei. 813-03-82
czynna pn. - pl. 8.00 - 18.00

♦

♦

♦
♦

♦
♦

♦

MIEJSKI OŚRODEK 
POMOCY SPOŁECZNEJul. Źjóalana 1, tel. 810-50-85
PORADNIA PSYCHOLOGICZNO - - PEDAGOGICZNA w Luboniutel. 813-01-73
BIURO NAPRAW TELEFONÓWpl. Wolności 6, lel. 813-00-04
MIEJSKA KOMUNIKACJA AUTOBUSOWASpółka z o.o. "TRANSLUB" uL Przemysłowa 13, tel. 813-01-45
SPÓŁDZIELNIA MIESZKANIOWAul. Zabikowska 62, tel. 813-01-71
Towarzystwo Miłośników Miasta Lubaniaul. Sobieskiego 97 
SZKOŁYNr 1, ul. Poniatowskiego 10, tel. 813-04-92 Nr 2. ul. Zab kowska 4t). tel. 813-03 91 Nr 3, ul. Armii Poznań 27, tel. 813-04-42 Nr 4. ul. 1 Maja 10, tel. 813-03-81
GRUPA AA Avantispotkania: środa, godz. 18 w Ośrodku Kultury. Armii Poznań

4  KOŚCIOŁYśw. Jana Bosko. ul. Jagiełły 11, tel. 813-04-51 św. Barbaty. pl. Wolności 12, tel. 813-04-21 św. Maks. Kolbe. ul. 1 Maja 4, tel. 813-06-70
4  Dyżury redakcyjne:

pn. 13.00 - 14.00 wt 12.00- 13.00 śr. 17.00- 18.00 
czw. 11.00- 12.00 pt. 17.00 - 19.00

t  Od 01.01.98r. reklamy przyjm uję:

B iu ra  O głoszeń  - B ib lio teka  M iejska, 
ul. Zabikowska 42 - piętro, tel. 813-09-72 

Redakcja „W L "  -  B ib lio teka  M iejska, 
ul. Zabikowska 42- parter, tel. 810-43-35 

Biuro  Rachunkowe, 
ul. Armii Poznan 46. tel. 813-17-14 

A gencja  PZU, 
8.00 - 14.00 hol Urzędu Miejskiego, 

pl Wolności, tei. 813-00-11 w. 14 
15.00- 18.00 ul. Okrzei 32. tel. 813-02-34

[
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Do wydzierżawienia 
w  Luboniu 

HALA
MAGAZYNOWO
PRODUKCYJNA

100m2 Woda Siła C.O. 
zaplecze socjalne

tel. 810-37-01
M 3 I I

ZESPÓL DOŚWIADCZONYCH 
FACHOWCÓW ORGANIZUJE:

WESELA, KOMUNIE, IMPREZY 
OKOLICZ., ITP.

oraz
WYKONUJEMY WYROBY 

GARMAŻERYJNE 
NA WYNOS.

tel. 851-81-78, 810-72-92

K A R C H E R

SZYBKOSCHNĄCY
-  profesjonalne czyszczenie 
dywanów, wykładzin, tapicerki 
m eblowej i samochodowej

- dojazd bezpłatny

tel. 862-46-18
lb-117J

JULIUSZ MICHALAK
w y n ó b  - spuzEdAŹ

motoryzacyjne i  specjalne  
Luboń

ul. Armii Poznań 38 
tei./tax 813-16-95 ,

B IU R O
P R A W N O - P O D A T K O W E

TERALEX
mgr ZBIGNIEW CHUDZICKI 
p o n .  - p t .  g o d z .  8 . 0 0 - 16 . 0 0

LUBOŃ UL. 1 MAJA 24A
tel. 810-52-11 

tel. kom. 0601-755-211
(B-043)

PELARGONIE
bluszczolistne do skrzynek 

balkonowych i inne 
rośliny rabatowe.

Luboń, ul. Traugutta 4 
tel. 810 -35 -62

Zakład Krawiecki W anda T roszczyńska
Luboń pętla autobusowa - Żabikowa, ul. Poniatowskiego 72 

tel. 810-34-53

Produkcja odzieży damskiej, męskiej i dziecięcej oraz szycie miarowe dla osób
tęższych.

Ceny konkurencyjne. Zakład oferuje garsonki, żakiety, spodnie, spódnice, 
płaszcze oraz ubranka komunijne.

Dogodny dojazd z Dębea autobusem L i, Górczyn 56 
Zakład czynny od 8 .0 0 -1 7 .0 0  

Z A P R A S Z A M Y ! ! !

USŁWGI
OGÓLNOBUDOWLANE

tel. 810-43-92 
0604-479-165 

Firmą świadczy usługi w 
zakresie:

* montaż płyt kartonowo-
gipsowych

* montaż sufitów 
podwieszanych

*układanie płytek 
* malowanie 

* zakładanie instalacji 
elektrycznych

* zakładanie instalacji co i
wod.-kan.

* montaż boazerii
* montaż paneli podłogowych

Wystawiamy faktury VAT.<bnRQ

T 9 9P.H.IJ. ” RELAX
ROWERY - CZĘŚCI - OGUM IENIE  
SPRZEDAŻ - NAPRAWA - RATY

~D

I I I . .  S T 1 1 I J M Y K  
T U I . .  » 1

1»N  -  P T  1 0 . 0 0  
^  S O I !  1 0 . 0 0  -  1 1 . 0 0

P O Z N A N
I.. G Ł O G O W S K A  2 2 7  C  

J C U l l  ,
M O S T U M  G Ó I I C Z Y N S K I M )  
T U I . .  8 1 1 0 - 2 : 1 - 7 1  W  U W  4

C Z Y N N U
P N  -  P T  1 0 . 0 0  -  111.(M l  
S O I1  1 0 . 0 0  -  1 4 . 0 0

ZAKŁAD 
USŁUGOWY 

PRODUKCYJNY
ślusarstwo usługowe, 
bramy, ogrodzenia, 

spawanie,
produkcja kotłów C.O, 
(węglowych), montaż, 

naprawa,
instalacje C.O., wod.-kahR0'10 

t e l .  ( 0 6 1 )  8 1 3 - 1 7 - 8 2 ,  
0 6 0 3  3 6  3 7  3 7

OGRODZENIA
PARKANY
MONTAŻ

P a w e ł  P i o t r o w s k i  

t e l .  8 1 0 - 5 5 - 9 5  

8 1 0 - 5 4 - 9 8  . .

Zakład Parkieciarsko - Malarski
Robert Zieliński u k ł A d A i m  i c y k l i N o w A N i E
u l .  M i g a l l i  3 1  -  p A R k i E T u
6 2 - 0 3 1  L u b o ń  *  M o z A i k i
t e l . 8 1 0 - 3 3 - 5 8  -  P o d ł ó q  -  m a I o w a n I e

t e l .  k o m .  0 6 0 2  7 9 5  7 8 4  '  PANeli '  t a p e t o w a n i e
-  SZpACH to  WANIĘ

n r » c t n r P 7 i i m v  n ^ r k i p t  n n ł n r n w v .  e P Z O t v C Z I l V  . .

GRZEJNIKI KONWEKTOROWE C.O.
RURY I KSZTAŁTKI Z MIEDZI

Hurt - Detal
ARTYKUŁY INSTALACYJNE, WYROBY HUTNICZE 

poleca H Y D R O S T A L

Swierezewo ul. Sempołowskiej 20
tel. 830-69-43 ■ '

czynne pn-piątek 7.30 -16.00
soboty 8.00 -12.00 ........



K A W I A R N I A  -  C U K I E R N I A  
C A P P U C C I N O

Z a p r a s z a
sprzedaż ciast na wynos 

i na zamówienie - wyroby z Expressowej 
wieloletnia tradycja

s Organizujemy przyjęcia kameralne 
(imieniny, stypy...)

C Z Y N N E  O D  1 0 .0 0 -1 9 .0 0
ul. 11 L istop ad a 54 , tel. 810 -27-51

Ti ę g i e l  - k o k s  -
K . K U K A S Z

LUBOŃ, UL. DWORCOWA 15 A
C Z Y N N E  C O D Z I E N N I E  0 1 )  6 . 0 0  -  1 5 . 0 0  

W  S O B O T Y  6 . 0 0  -  1 3 . 0 0
l  TEL,/FAX 810-22-47 w J

EKOLOGICZNE
CZYSZCZENIE

FH U
COSMO PRALNIE

UWAGA!
Adam Toporski 

wznowił 
działalność 

naprawy obuwia
L u b o ń ,  u l .  K o ś c i u s z k i  4  

P n - P t  9 - 1 7  
S o b .  9 - 1 3  

t e l .  8 1 3 - 1 2 - 8 6
(b 135)

S a Io n  K o s m e t y c z n y  

G R A Ż Y N A
Poleca:

* kosmetykę pielęgnacyjną 
i leczniczą na kosmetykach firm: 

Thalgo, Babor, Femii

* NOWOŚĆ:
Neoderma - ztuszczanie naskórka 

- leczenie trądziku 
- usuwanie zmian potrądzikowych 

- regeneracja skór dojrzałych 
- likwidacja zmarszczek 

Tipsy - przedłużanie i pielęgnacja 
paznokci 

Alessandro

tel.810-34-46
Luboń, ul. Sikorskiego paw. 2

___________________________________ (b090)

GARNITURY, MARYNARKI, 
SPODNIE I GALANTERIA

" M O D N Y  P A N "
L u b o ń .  1 1  L i s t o p a d a  5 1

Z A P R A S Z A M Y  
1 0 . 0 0 - 1 8 . 0 0

Tb046)

2 tm o

m m c Y J N Y

Y l 0 1 ) - n m ,  Q f\ 2 , C .O .

U. 1 0 6 1 ) 2 1 0 -2 1 - 2 2  

U. (0 6 1 ) 2 1 0 -2 1 - 2 2
(B-054)

MEBLE DLA KAŻDEGO 
TANIO

PŁYTY NA WYMIAR 
DETAL

Luboń, ul. Leśna 4a 
tel. 810-26-01 

861-87-28

,  \ 3
e T >

KOMPUTEROWY
D L A  D O R O S Ł Y C H

ZAKRES KURSU:
'DOS
‘ Narton Commander 
■ Środowisko Windows’ 95 
* Edytor tekstu Word' 97 
’  Excel 97
' Profilaktyka antywirusowa ^

Tel. 810-29-95 lub 810-52-42

A tt
(b091)

Firma budowlana 
„MflL-BUD"

św iA d c z y  u s łu q i  w  ZAkrtEsiE 

b u d o w \ic T W A  

iviiEszkA i\iow Eqo z 

w/ykorśiczENiEM p o d  k lu c z .
(OOW)
Luboń, ul. Ziemniaczana 7 
tel. 810-28-37, 810-47-72

M E B L E  Ł A Z IE N K I 
N A  W Y M IA R
W Y P O S A Ż E N I E  Ł A Z I E N E K  

S K L E P  I N S T A L A C Y J N Y

10.00 - 18.00 
sob. 10.00 - 14.00

CENTRUM HANDLOWE W J l f l

LUBOŃ, PADEREWSKIEGO
TEL. 810-47-19 -

oszofDtiość i o n  i a c is u  no m

Nowoczesne urządzenia Niemieckiego koncernu RST 
WASSER SPARER gwarantujące oszczędność wody i energii 
do 60% już dostępne na naszym rynku.

UWAGA! Cena jednej sztuki 
Eko-Oszczędzacza już od 21 zł

^ '̂ U R N s c
GRY TELEWIZYJNE

NINTENDO 64, SONY PLAYSTATION
PEGASUS

Playstation,
SPRZEDAŻ
WYMIANA

STANOWISKA DO GRY
CENTRUM HANDLOWE - GESA 
LUBOŃ, ul. Paderewskiego 18 

TEL. 0501-483-788 
PON-PT: 11-19 SOB.: 10-15 

NIEDZIELE 2,4 w miesiącu: 10-̂(B-033)



Y
TV

<VEKA>FROFU.OPLAST
Okna i drzwi z  / ^ e v " f

i  drewniane
rolety zewnętrzne, parapety

PRODUKCJA + MONTAŻ + DORADZTWO 
KRÓTKIE TERMINY + CENY KONKURENCYJNE

<bl 13)
Staszica 40, tel. 810-34-67, 0t>U4-T79-l65

8  lol|»l;i

OKNA
I DRZWI Z PCV

PRODUKCJA •  MONTAŻ •  DORADZTWO 
KRÓKIE TERMINY •  CENY KONKURENCYJNE

61-424 Poznań 
ul. Nizinna 20 tel./fax

PPHiU CHEMO-PLAST 
Ł ęczyca k /Poznania  

ul. D w orcow a 28  
E s t  te!./fax 810-66-14

OKNA I DRZWI Z PVC
Profil niemiecki: REHAU 

Okucia niemieckie: SiEGENiA 
NAJWYŻSZA JAKOŚĆ 

PRODUKCJA - SPRZEDAŻ- MONTAŻ 
POSZUKUJEMY DEALERÓW

‘ rolety zewnętrzne 
* parapety wewnętrzne i zewnętrzne

zadzwoń - Przyjdziemy - Dorauzimy - Zamontujemy 
Zapraszamy do działu sprzedaży w godz. 7.00-17.00

S U P E R  N O W O C Z E S N E

K A R N I S Z E
PRODUCENT:

P A R P L A S T
LUBOŃH U R T  " DE T AL  ul. Chopina 16■ ■ w i l l  tel. 813 08 44

(b050)

NAPRAWA L0D0WEK, ZAMRAŻAREK
INNYCH URZĄDZEŃ CHŁODNICZYCH  

NAPRAWA U KLIENTA W DOMU

TEL 8 1 0 -7 4 - 5 4 (3090.

B . B . Z , . \

Chabrowa 12 Puszczykowo

wszystko co dotyczy

(061)819 35 35
(090) 604 530 w  j e d n y m  m i e j s c u

PCV ALU DREWNO
Specjalistyczny"

MÓNlAZ / / / /
5 lat G W A R A N C JI HIT 99 P R O F I L

CZTEROKO M OROW Y

OKNA Z PCV
ROLETY ZEWNĘTRZNE 

BOAZERIE PLASTIKOWE 9 ?

D E P A W  6 2 - 0 4 0  P u s z c z y k o w o ,  u l .  P o z n a ń s k a  7 3
t e l . / f a x  ( 0 - 6 1 )  8 1 3 - 3 9 - 8 6

, ,Zawsze ciepło, zawsze cicho, zawsze przyjemnie”

C USŁUGI BRUKARSKIE^
Robert B iadała  

A leksander M ała lew ski 
Luboń, ul. G ran iczna 53 

Tel. 813-12-56
BUDOWA PARKINGÓW oraz 

CHODNIKÓW z: 
-kostki brukowej 

- płytek chodnikowych 
- kostki granitowej

S z y b k o  i t a n i o  !

NAPRAWA ILODOWEK  
ZAMRAŻAREK 

PRALEK
AUTOM ATYCZNYCH

tel. kom . 
0602-276-034

LUBOŃ
UL. MATEJKI 9A

oprawa ksiqżek, czasopism, 
prac dyplomowych, 

magisterskich, 
dokumentacji, roczników

Luboń, ul. Paderewskiego 29
(dawna Pasikowskiego)

tel. 8 10-24-35 •koai

Usługi 
transportowe

y

wykopy ziemne |
Luboń 

ul. Kołłątaja 14 
<b°7,> tel. 810-32-93

■ń

Przedsięb iorstw o U słu g  T ransportow ych  
L uboń, ul. A rm ii P ozn ań  49 tel. 813-08-05  

poleca:

* naprawy bieżące, diagnostykę, smarowanie i wymianę oleju Fiat 126p, 
125p, Polonez, Żuk, Nysa, Star, Jelcz, Liaz, Kama/.
* przewóz towarów samochodami ciężarowymi i dostawczymi
* przewóz materiałów niebezpiecznych grupa 2, 3, 8 dodatkowo 
cysterna 21 tys. 1. do PODCIILORYNU
* prace sprzętem budowlanym
* przewóz sprzętu budowlanego - niskopodwozic noś. 25 ton
* przewóz wycieczek autokarami
* wywóz nieczystości płynnych (zlecenia przyjmujemy całą dobę)

W y k o n u je m y  p rz e g lą d y  te c h n ic z n e  
s a m o c h o d ó w , m o to c y k li, m o to ro w e ró w  

o d  p o n ie d z ia łk u  d o  p ią tk u  w  g o d z . 7 .0 0 -1 9 .0 0  
w  k a ż d a  s o b o tę  o d  8 .0 0  d o  14 .00

Prowadzimy sprzedaż paliw płynnych ON, l 95, Pb95 i olejów silnikowych 
od pn. do pt. w godz. 7.00-17.00, w każdą sobotę od 8.00-14.00

C E N Y  K O N K U R E N C Y JN E !!! Z A P R A S Z A M Y
(B036)

H O R M A N N
Bramy garażowe i przemysłowe, 

automatyka

B ram y  w jazd o w e . 
O g ro d zen ia .

BEZPŁATNY POMIAR

PHU „PORTA"
u l .  1 1 L i s t o p a d a  1 7  
L u b o ń
t e l .  8 1 0 - 4 6 - 9 2

___

L L H A IM I
DŹW IGI
WYKOPY
ŁADOW ARKA FA D RO M A  
CATTERPILLAR

T € L .  8 1 3 - 0 5 - 9 6  
0 6 0 2  6 2 7 - 8 7 1

LUBOŃ <b080>
UL. PONIATOWSKIEGO 39

SERWIS ELEKTRONARZĘDZI

Bosch-M AKITA-PRO TO O L 
H ITACH I-CELM A o raz 

SPRZĘTU A G D
Luboń, ul. Kopernika 1 (koło CPN) 

tel. 810-26-21 
czynne od 16.00 do 20.00 
WYSTAWIAM FAKTURY VAT (B0



Sufity podwieszane, ścianki 
działow e z  płyty N ID A  GIPS, 

oklejanie ścian, ocieplanie 
wełnq mineralnq połaci 
dachowych, adaptacja  

strychów na mieszkania, 
osadzanie drzwi 
TEL. 870-53-98, 
0602-313-783

(bCBfl)

BIURO
EKONOMICZNO-KSIĘGOWE 

tel. 8 1 0 -4 4 -1 3 ; 8 1 0 -4 0 -1 7
wykonuję usługi w zakresie:
* k o m p u t e r o w e  p r o w a d z e n i e  
podatkowych ksiąg przychodów i 
rozchodów
* komputerowe prowadzenie ksiąg 
rachunkowych
* deklaracje podatkowe VAT
* deklaracje ZUS (b039)
* roczne zeznaniu podatkowe

Biuro posiada licencję Ministra Finansów

x SERWIS NAPRAWA 
SPRZĘTU RTV

telewizory
magnetowidy

piloty
tunery satelitarne 

magnetofony 
radia samochodowe 

radia

E u g e n iu sz  N am ysłow ski 
LUBOŃ, u l. PUŁASKIEGO 14 

(b065) te l .  8 1 3 -0 4 -3 6

'nowy sklep"
AUTO - CZĘŚCI
Luboń, ul. Okrzei 17

F ia t  1 2 6 p , B o s c h
kosmetyka samochodowa

ATRAKCYJNE CENY!
(sklep w podwórzu) ,

RESTAURACJA
''N0 VA"

PUSZCZYKOWO 
UL. POZNAŃSKA 47 

T E L  8 1 3 - 3 0 - 1 2

BOAZERIA
WYRÓB-SPRZEDAŻ

ZAKŁAD STOLARSKI 
ANDRZEJ RATAJCZAK 

ul. JURANDA 24,62-032 LUBOŃ 
TEL. 810-53-33

(PRZYJMĘ UCZNIÓW) (A.07)

f  RURY I KSZTAŁTKI \
PVCI PP

DO KANALIZACJI WEWNĘTRZNEJ I ZEWNĘTRZNEJ 
ORAZ INSTALACJI WODOCIĄGOWEJ

CENY PROMOCYJNE
- OKNA, DRZWI PVC /KBE/
-ZBIORNIKI SZAMBA PVC 

- BRAMY GARAŻOWE

M  & M  PLAST POZNAŃ S.C. 
62-032 LUBOŃ 

UL. M A L IN O W A  1 
TEL./FAX 813-01-62 

TEL KOM. 0601-745-259 (B086)

P r a n i e  i  c z y s z c z e n i e

DYWANÓW
W Y K Ł A D Z IN  I T A P IC E R K I

I  T A N I O  I  S Z Y B K O  |

L u b o ń

t e l .  8 1 0 - 2 3 - 1 2

„FILBAR”
PRZEDSIĘBIORSTWO

HANDLOWO-USŁUGOWE

SPRZEDAŻ i NAPRAWA KOMPUTERÓW 
SPRZEDAŻ I WYMIANA PODZESPOŁÓW 
MODERNIZACJA KOMPUTERÓW 
OPROGRAMOWANIE 
INTERNET, SIECI (BllO)

62-051 ŁĘCZYCA, ul. Podgórna 6 
tel. 0604-209-852, fax 810-65-80

SKLEP IZABELL
BIELIZNA

dam ska, męska, dz iec ięca , 
wszystkie rozmiary 

RAJSTOPY SKARPETY 
DRESY

spodnie  d resow e, bluzy 
FIRANKI

również szycie na m iarę 
ZALUZJE

p ionow e, poziom e, 
d rew n iane  

ROLETKI
w ew nętrzne, zachodn ie  

m ateria ły
ROLETY ANTYWLAMANiOWE 

CENY PRODUCENTA
Luboń, ul. Sobieskiego 2 

tel. 0601-712-606 
ZAPRASZAMY (b007)

w  godz. 11-18, sob. 9-14

FIRMA
OGÓLNOBUDOW LANA 

„MH - BUD”
Hieronim Berdyszak
ul. Arm ii Poznań 57a 

62-032 Luboń 
tel, / fa x  813-18-00

Oferuje profesjonalne 
wykonanie usług w zakresie:

•  m a low an ia
•  ta p e to w a n ia

•  szpach low ania
•  m ontażu ścian działowych 

z p łyt gipsowo- 
kartonow ych

•  m ontażu sufitów 
podw ieszanych z p łyt e 
g ipsow o-kartonow ych  j

Gwarantujemy wysokq jakość 
usług wykonywanych 

nowoczesnymi technologiami 
oraz konkurencyjne ceny. 
Wystawiamy faktury VAT.

Kontakt telefoniczny w godz, 18-22

Ośrodek Szkolenia 
Kierowców KOMBI

organizuje kursy prawa jazdy kat. B. 
Rozpoczęcie kursu 26.IV.1999r. 
godz. 19.00 w Szkole Podst. nr 1, 

ul. Poniatowskiego 16
- Cena kursu 500zł

- Raty
- Plac manewrowy 

zgodny z wymogami
egzaminacyjnymi
- Badania lekarskie

Informacje: 
tel. 0602-251-005 

lub
Luboń, 

ul. Jodłowa 3

Ośrodek Szkolenia 
Zawodowego Kierowców 

LOK - Poznań 
ul. Czechosłowacka 108 

organizuje kursy 
prawa jazdy 

kat. A, B, C, E-B, E-C 
Możliwość opłaty w ratach.

(B-010)

tel.830-10-96

NAPRAWA
LODÓWEK - ZAMRAŻAREK

/ ---------------------

SKLEP
UBIERZE CIEBIE 
i TWOJĄ RODZINĘ

ATRAKCYJNIE, MODNIE, TANIO

ODZIEŻ DAMSKA 
MĘSKA 
DZIECIĘCA

BIELIZNA
RAJSTOPY
SKARPETY
RĘCZNIKI
POŚCIELE
OBRUSY
PASMANTERIA

POLECAMY
KOŁDRY i PODUSZKI z PIERZA 
(TAKŻE NA ZAMÓWIENIE) 
„PUCHOWY SEN”
U NAS NAJTANIEJ!

LUBO Ń UL. DW ORCOW A 12 
przv przejeździe kolejowym  

TEL. 810-21-04

Naprawy w domu klienta Od 2.11.98 wyprzedaż 
odzieży!

ZAPRASZAM Y

ZAPRASZAMY 
PN - PT - 9.00 -17.00  

SOB. 10.00 - 13.00
(̂B0G3)

t e l .  8 1 0 - 7 5 - 3 0  0 5 0 1  - 4 8 2 - 2 2 1

L u b o ń  -  K o m o rn ik i,  u l. F a b ia n o w s k a  1 1 (B-058)



K O M P L E T N E  S Y S T E M Y  H I G I E N I C Z N E
DOZOWNIKI DO: mydła, ręcznmow, papieru 

toaletowego FIRM TORK IM  ERIDA  
MATERIAŁY EKSPLOATACYJNE: 

mydła w  płynie, środki czystości, worki na śmieci
OFERUJE RRH.U. „KLIMEX”

bon, ul. 3  Maja 1 2  

cl. 7  fax 8 1 0  2 2  9 1  

•8 1 3 -1 0 - 3 1

M Y ^Ł A S N Y M  TR A N SPO R TEM

P.P.U. ALM ETPLAST s.c.
+ wykonywanie konstrukcji stalowych, hale, 

wiaty • montaż
+ bramy samojezdne, ogrodzenia 

+ kraty, balustrady 
+ schody kręte, proste 
+ spawanie aluminium 

+ spawanie plastików - zderzaków 
+ cięcie gazowe sekatorem 

+ cięcie kształtowników stalowych i
aluminiowych <i>085i 

62-030 LUBOŃ, ul. Pułaskiego 6 
tel. 810-29-38, tel. kom. 0602-177-145

s m a r n a

m s m ®
O ryginalna pizza w łoska  

i inne dania obiadowe
Luboń, ul. Osiedlowa 15 

Zapraszamy w godz. 12-21 
Sprzedaż na wynos 

tel. 813-11-24 (w*®
Na terenie Lubonia dowóz gratis!

U S Ł U G I
S Z K L A R S K I E

P . H . U .  K A S S A
Kasy i drukarki fiskalne 

Akcesoria komputerowe 
Tasiemki barwiące 

i papiery do kas
Zmówienia proszę kierować pod numer: 

0501493126, tel./fax 810-24-95
Bardzo korzystne ceny lb"41 

Ha terenie Lubonia - dowóz GRATIS!!

u l. S t r e ic h a  2 9 c  
(na  przeciw  Kościoła) 

t e l .  0 9 0  3 6 2  9 6 1
C Z Y N N E :  

p o n -p t  9 30- 18 30 
s o b o ta  9 00- 13 00 ^

L._________________________ A

Gospodarstwo Ogrodnicze A. W. STRĄCZKOWSCY

K w i a t y  r a b a t o w e :  -  n i e c i e r p e k
-  s z a ł w i a

-  a k s a m i t k a

-  w e r b e n a

-  p e t u n i a

-  d a l i a

-  g o ź d z i k

K w i a t y  b a l k o n o w e :

o f e r u j e  w  s e z o n i e  w i o s e n n y m :  

S a d z o n k i : w a r z y w

k w i a t ó w

z i ó ł

p o m i d o r ó w  s z k l a r n i o w y c h  

p o m i d o r ó w  g r u n t o w y c h  ( o d  1 5  V )

- b a c o p a

-  p e l a r g o n i a  b l u s z c z o l i s t n a

-  s u r f i n i a

,  " b l d e u p ' z l o t y  d e s z c z  L u b o ń  -  Z a b i k o w o
Z a p r a s z a m y  r ó w n i e ż  u L  W o i s k a  p o l s k i e g o  7

d o  n o w o  o t w a r t e g o  s k l e p u  o g r o d n i c z e g o .  ^  g  1 3 - 0 0 - 9 4

H U R T O W N IA  F IR A N
p.p.H.u. Ciafante*

POLECA W SPRZEDAŻY HURTOWEJ I DETALICZNEJ:

>  F I R A N K I  Ż A K A R D O W E ,  H A F T O W A N E
>  O B R U S Y ,  B I E Ż N I K I ,  S E R W E T K I
>  R Ę C Z N I K I
>  P A R A S O L E
>  S Z Y C IE  F IR A N  Z  G I P I U R Ą  N A  Z A M Ó W I E N I E
>  I I N N E  A R T Y K U Ł Y  D E K O R A C Y J N E

L U B O Ń , U L .  A R M I I  P O Z N A Ń  5 7 a  
(w ja z d  p r z y  s k le p ie  " S E Z A M " )
T E L .  8 1 3 - 1 8 - 0 0 ,  8 1 0 - 2 8 - 2 7  

Z A P R A S Z A M Y
P O N , W T , C Z W , P IĄ T E K  8 .0 0  - 1 6 .0 0  

Ś R O D A  1 0 .0 0 -  2 0 .0 0  
Ż Y C Z Y M Y  U D A N Y C H  Z A K U P Ó W

M E G A T
1 * 1  H E R M A N N  JL-#

Luboń k/Poznania, ul. Chemików 2 
tel. (0 61) 8 1 3  19 12, tel./fax (0 61) 8 1 0  29  65

H U R T  -  D E T A L

P Ł Y T K I
C E R A M I C Z N E

-  g r a n i t o g r e s y ,  e l e w a c y j n e
-  ś c i e n n e ,  p o d ł o g o w e
-  b a s e n o w e

K L E J E ,  F U G I  
C E R A M I K A  S A N I T A R N A  

D A C H Ó W K I
7 n rr> v n  r% i n A f r n 'n  -t t ?



A R T Y K U Ł Y  S A N I T A R N O - I N S T A L A C Y J N E
L U B O Ń , U L . S IK O R S K IE C /O  P A W .  1 0 , T E L . 0 6 0 3 - 1 8 4 - 4 0 0

OFERUJE:
- grzejniki: P U R M O , 

R A D S O N , R A D IA T O R
- kotły  gazow e: BER ETTA , 

JU N K E R S , Ś w iebodzice
- kształtki i ru ry  m iedziane,

P C V

- um y w alk i, brodzik i, wanny 
- artyku ły  w y p o saż en ia  łazienek  

- junkersy

RATY BEZ PO R ĘC ZY C IELI 

P O N .-P T . 8 -1  8 
S O B . 1 CM 4

U S Ł U G I T A P IC E R S K l

Luboń 1
u l .  J a g i e ł ł y  1 2  a
m if tu ir liK O M

N A P R A W A  

i  M O D E R N IZ A C J A  
M E B L I  bo26) 

ta k ż e  S T Y L O W Y C H

U S Ł U G I  ^  
E L E K T R Y C Z N E

* DOM KI
JE D N O R O D Z IN N E

* SKLEPY
* ZAKŁADY  

PRZEMYSŁOWE
te l. 8 1 0 -5 4 -1 0  

. p o g o d z .  1 6 .0 0 (bO53, j

'  m  HURTouiNin 0 D z ie ż v N
Polecamy uj sprzedaży 

hurt-detal
odzież dziecięcq, młocJzieżowq, 

damskq i męskq
o r a z  b i e l i z n ę  i s k a r p e t k i ,  

r a j s t o p y ,  p o ś c i e l ,  r ę c z n i k i

L u b o ń  - Ż a b ik o w o , S  813-10-06 
u l .  K a s p r z a k a  1 0

(wejście od ul. Reja, 
boczna od 11 Listopada)

Zapraszamy:
pon.-pt.: 9 - 1 9 ,  sob.: 9 - 1 4

^ZRPRRSZRM V NR ZRKUPV
(B-035) i

a

i j M e l i s s a "  s p .  z  o . o .
Centrum  rehabilitacji 
i od n ow y b io logiczn ej

d r  S w i e t ł a n a  
G u ś k o w a - D o r o n o w i c z

N a tu ra ln e  m e to d y  
u z d r a w ia n ia

- I r y d o d i a g n o s t y k a
- D i a g n o s t y k a  m e t o d ą  F o lT a
- A k u p u n k t u r a  c h i ń s k a
- A k u p u n k t u r a  k o r e a ń s k a
s u - d ż o k
- A p i t e r a p i a
- M a g n e t o t e r a p i a
- H o m e o p a t i a  i z i o ł a
- M a s a ż  i t e r a p i a  m a n u a l n a

6 2 - 0 3 0  L u b o ń  
u l.  A rm ii P o z n a ń  4 0 a  

t e l .  r e j .  8 1 3 - 1 7 - 4 6  
p n . - p t .  1 0 - 1 4 / 1 6 - 2 0  

s o b .  1 0 - 1 5

W E R W O P L E X
62-032 LUBOŃ, UL. AKACJOWA 33 
TEL. 810-55-54, TEL./FAX 810-51-55 

PON.-PT 7.30-16.00,50B. B00-13.00 
MATERIAŁY ELEKTROINSTALACYJNE

- kable, przewody - rury elektroinstalacyjne
- taśmy izolacyjne I PCV, uchwyty i złączki

ostrzegawcze - osprzęt elektroinstalacyjny.
- rury osłonowe giętkie do oświetleniowy i siłowy

kabli i przewodów - zabezpieczenia i rozdzielnie
- drabinki i korytka kablowe - kołki rozporowe, uchwyty

ocynkowane do mocowania przewodów
- opaski zaciskowe Dennison - osprzęt odgromowy,
- listwy naścienne i kanały uziomy-Galmar

instalacyjne, osprzęt Połam- - węzę osłonowe
Suwałki ocynkowane

SPRZEDAŻ HURTOWA I DETALICZNA
KUPON 5%

Specjalistyczny gabinet 
C H IR U R C / IC Z N Y  

Paweł Qrala
* Konsultacje z zakresu chirurgii 

ogólnej i urazowej
* Drobne zabiegi chirurgiczne bez bólu 

* Nowa lokalizacja Poznań-Wilda, 
ul. Czwartaków 19 

* Rejestracja telefoniczna 
061-876-85-89, 0601-578-333

(bto?)

LEKARZ STOMATOLOG PIOTR GETT 
ZAPRASZA DO N O W O O TW ARTECO  

G A B IN E T U  S T O M A T O L O G IC Z N E G O
P O L E C A  W Y S O K I E J  J A K O Ś C I  U S Ł U G I  P O P A R T E  

15 - U E T N IM  D O Ś W IA D C Z E N IE M :
* B e z b o le sn e  zab ieg i ( s trz y k a w k a  b ez ig ło w a )
* 5 la t g w ara n c ji n a  w y p e łn ie n ia  w y k o n a n e  w y so k ie j k lasy  m a te ria łam i
* Id ea ln e  o c z y sz c z a n ie  zęb ó w  u ltra d źw ięk a m i i m ik ro p ia sk ark ą!
* B e z p ie c z n e  w y b ie la n ie  zęb ó w
* K o m p u te ro w a  d o k u m e n ta c ja  le cz en ia
* N o w o c z e sn a  p ro te ty k a :

z m ia n a  k sz ta łtu  i k o lo ru  zę b ó w
o d b u d o w y  zn isz c z o n y c h  zę b ó w  n a  k o rzen iach !

- k o ro n y , m o sty  z p o rce lan y
- p ro tez y  b ez k la m ro w e
- ( J j  p ro te ty k a  n a  T Y T A N IE

fo to g ra f ic z n a  d o k u m e n ta c ja  w ła sn y ch  p rac  p ro te ty czn y c h

OsiEcllE "LuboNiANkA11, u l. G eim. S ikoR skiEqo 4 2  

REjESTRAcjA TElEfoNiczNA 81 3 - 0 3 - 2 6 ,  81 3 - 9 4 - 8 0 ,  0 6 0 2 - 3 2 4 - 3 1  2 

^  „ W Ł A S N E  Z Ę B Y  N A  C A Ł E  Ż Y C IE lll"  (b0fl4̂

„ O d c s s o s "  sp  z  o .o . ’
G a b i n e t  R e h a b ilita c ji  
i o d n o w y  b io lo g ic z n e j 
d r  I r e n a  J a s z y n a

P e ł n a  d i a g n o s t y k a ,  n a  
p o d s t a w i e  b a d a n i a  

t ę c z ó w k i  o k a  
S k u t e c z n a  p o m o c  w  

s t a n a c h  c h o r o b o w y c h  
m e t o d a m i  n a t u r a l n e j  

m e d y c y n y :
#  r e f l e k s o t e r a p i a  

( a k u p u n k t u r a )
#  h o m e o p a t i a  

#  z i o ł a
#  a p i t e r a p i a  ( l e c z e n i e  

p r o d u k t a m i  p s z c z e l i m i )
#  m a s a ż  i t e r a p i a

m a n u a l n a

62-031 Luboń, ul. Wojska Polskiego 16 
rej. tel. 810-36-97 

0604-261-090
pn.-pt. 10.00-14.00/16.00-20.00 

l sob. 10.00-14.00 r.v„i

PRYWATNA PRZYCHODNIA 
STOMATOLOGICZNO - PROTETYCZNA
LUBOŃ, UL. KOŚCIUSZKI 53, TEL. 810-30-31

ZAPRASZAMY PONIEDZIAŁEK-PIĄTEK 16.00 - 20.00 
CODZIENNIE SOBOTY 8.00 - 12.00

STOMATOLOGIA PROTETYKA ORTODONCJA
•  L e c z e n i e  

( d o r o ś l i  i d z i e c i )  
z a c h o d n i e  

m a t e r i a ł y
i z n i e c z u l e n i a

•  C h i r u r g i a  
s t o m a t o l o g i c z n a

•  P r o t e z y  s z k i e l e t o w e  
a k r y l a n o w e

•  K o r o n y ,  m o s t y  
p o r c e l a n o w e ,  m e t a l o w e ,  
a k r y l a n o w e

•  W k ł a d y  d o k o r z e n i o w e
•  N a p r a w a  p r o t e z

•  A p a r a t y  
k o r e k c y j n e

•  D i a g n o z y  
o r t o d o n t y c z n e

<B 004)

•  U D Z I E L A M Y  R O C Z N E J  G W A R A N C J I  N A  N A S Z E  U S Ł U G I
•  P O R A D Y  I K O N S U L T A C J E  B E Z P Ł A T N E



L e s ła w  L e n a rto w ic z
£|>c«;jalista c h iru rg

Prywatny
Gabinet
Chirurgiczny
-  k o m n l l i i c j c ,  z a b i e g i
-  g a s t r o s k o p i a ,  

r c k t o s k o p i a .  
s i g n i a i i i o s k o p u i

-  c h i r u r g i a  O g ó l n a ,  c h o r o b y  
p r / c w o d u  p o k a r m o w e g o

-  d r o l t u c  z a b i e g i .  w r a s l a j g c e  
p a z n o k c i e .  k u r z a j k i  i t p .

-  l e e i e u i c  ń ’l a k m v  o d b y t u
-  w s z y w a n i e  c s | > c r a l u

K W A L I F I K A C J A  
D O  Z A B I E G Ó W  
L A P A R O S K O P O W Y C H

W IZYTY DOMOWE  
GODZ. PRZYJĘĆ  
PN - PT 19.00  - 20 .0 0

H anna L e n a rto w ic z

Prywatny
Gabinet

Psychologiczny
-  p o r a d n i c t w o  r o d z i m i e  

~ m e d i a c j e  w  k o n f l i k t a c h

GODZ. PRZYJĘĆ  
WT i PT 17.00  - 18.00

Ł l l M I Y ,  u l .  L i p o w a  6 1  
l e i .  8 1 0 - 3 3 - 1 4  ( r « ' i g ‘ P o n i a t o w s k i e g o )

............................................................................... ..................................Idr n. med. Arkadiusz BANACH
s p e c ja l is ta  w  g in e k o lo g i i  i p o ło ż n ic tw ie ,  a n e s te z jo lo g

G I N E K O L O G I A  -  U S G
•  DIAGNOSTYKA I TERAPIA GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA
•  SONOMAMMOGRAFIA - w cz esn a  d ia g n o s ty k a  n o w o tw o ró w  piersi
•  OZNACZANIE JAJECZKOWANIA (USG d o p o c h w o w e )
•  KOMPUTEROWE OZNACZANIE CZYNOŚCI SERCA PŁODU 

i SKURCZÓW MACICY (KTG)
•  KOMPLEKSOWE LECZENIE NIEPŁODNOŚCI

dr A n n a  H o rn o w ska  - B a n a c h
s p e c ja l is ta  c h o r ó b  w e w n ę t r z n y c h

O S T E O P O R O Z A
•  kom puterowe oznaczanie gęstości kości 

(densytometria)
•  kom pleksowe leczenie

U S G  ja m y  b rz u s z n e j i p r o s ta ty  
E K G

Rejestracja,telefoniczna 832-17-08
Poznań, ul Świerkowa 5 (D ęb iec ) cb<*4)

, ,  >
• P E V im X iA  o ę o L c M a .

0  *  leczenie 
u \  otyłości
1 d *  schorzenia
(([ pu lm ono log iczne

dr m e d . Andrzej K. Hyżyk
Luboń, ul. O k rze i 42  

tel: 8 1 3 -0 4 -0 7  
te l. k o m . 0 6 0 2 -7 8 -0 0 -3 1(B-045) ,

GABINET
PEDIATRYCZNY

M a r ia  P rzy m u sza ła
specjalista chorób dziecięcych

Luboń, ul Ks. S tre icha  17

T E L :  8 1 3 - 0 4 - 8 2

TAKŻE WIZYTY D O M O W E
. (SOI*).

G a b i n e t  s t o m a t o l o g i c z n y
Poznań (Dębiec), ul. O rzechow a 34/3, tel. 832-33-45

L e k a r z  s t o m a t o l o g  L e k a r z  s t o m a t o l o g  
M a c i e j  B u x a k o w s k i  B a r b a r a  B u x a k o w s k a

ZAPRASZAMY!
poniedz., środy, czw artk i, piątki 

godz. 16.00 - 19.00

P R Y W A T N Y  G A B I N E T  S T O M A T O L O G I C Z N Y
L E K A R S K O - P R O T E T Y C Z N Y

♦  Zachodn ie  m ate ria ły , znieczulenia
♦  Protetyka w  pe łnym  zakresie
♦  Lakiery z a p o b ie g a ją c e  p róchn icy  

FULL ^  Pneum atyczny scaler d o  zde jm o- 
DENT ♦  w a n ia  osad ów  i kam ien ia ,

abso lu tn ie  o b o ję tny  
d la  szkliwa zęba.

♦  RENTGEN NA MIEJSCU

Z A P R A S Z A M Y  >

L u b o ń ,  u l .  K a r ł o w i c z a  1 6 ,  t e l :  8 1 3 - 1 3 - 0 5  

t e l .  k o m .  0 6 0 1  7 9 9  3 3 3  
P n - P t :  8 . 0 0 - 1 3 . 0 0 ,  1 5 . 0 0 - 1 9 . 0 0  S o b :  1 0 . 0 0 - 1 2 . 0 0

UWAGA PACJENCI!
I N F O R M U J E M Y  S Z A N O W N Y C H  P A Ń S T W A  O  
D Z I A Ł A J Ą C Y M  W  N A S Z E J  P R A K T Y C E  G A B I N E C I E  
L A R Y N G O L O G I C Z N Y M .

PRZYJMUJE -
D R .  N .  M E D .  J E R Z Y  M A N A S T E R S K I

S P E C J .  C H O R Ó B  U S Z U ,  N O S A ,  G A R D Ł A  I K R T A N I  
L E K A R Z  K L I N I K I  O T O L A R Y N G O L O G I I  

AM POZNAŃ UL. PRZYBYSZEWSKIEGO
R Ó W N I E Ż  L E C Z E N I E  H O M E O P A T Y C Z N E  
Z G Ł O S Z E N I A  T E L E F O N I C Z N E :  8 1 3 - 1 3 - 0 5  

L U B  8 4 8 - 1 7 - 0 7  ( T E L .  D O M O W Y )

S P E C J .  U R O L O G - C H I R U R G  
L E K A R Z  K L I N I K U  U R O L O G I I  

AM POZNAŃ
W O J C I E C H  C I E Ś L I K O W S K I

T E L .  8 1 3 - 1 3 - 0 5

również
KASA CHORYCH

G A B IN E T  LEKARSKI
P E D I A T R A

Lek, m ed.
J o la n ta  M ic h o c k a
Luboń, ul. k$. Streicha 7/2
tel: 8 1 3 -0 3 - 5 0

W izyty  d o m o w e  u p a c je n ta

A l i n a  K a s p r o w i c z  

lekarz chorób 
w ew nętrznych

E K G
cukier we krw i 
badania wstępne  
badania okresow e  

p rzy jęc ia : w to rk i 17 .00  - 18 .00  
P rzychodnia P rzyzak ład o w a WPP2 
Luboń, ul. A rm ii Poznań 4 9  
ju iz irtw  r f n m o w e  t e l .  8 1 3 - 0 7 - 3 8

SPECJALISTA
DERMATOLOG

D anuta Dańczak
z-ca O rd y a n lo ra  O d d z ia łu  D e rm a to lo g ii  

S z p ita la  im .J .S tr u s ia  
P -ń  u l. S zko ln a  8

(BOH)
G A B IN E T
L u b o ń , u l. S z a firo w a  2 3  godziny  przyjęć: 
2 0 0 m  od  U rzę d u  M ia s ta  ' p ,m  l r f ' s r  
tel. (O b i)  8 1 3 -1  f -8 7  i k  n ( ) . 19 30



G czne p o d z ię k o w a n ia  

an iza łcp o m  w ijjazdu  na 

■ o b c h o d y  = 2 0 - ł o  I e c i a 

o r g a n i z a c j i  t U P O P A

P O ^ A D  P O D Z I A Ł A M I

- pp. G ópniaczijkom  

składają uczestnicy w yjazdu.

F i r m a  U s ł u g o w a  
W y k a ń c z a n i e  

i a d a p t a c j a  w n ę t r z  
Ś w ia d c z y  u s łu g i w  

z a k r e s ie :
- remonty kompleksowe 
"pod klucz"
- ocieplanie budynków
- adaptacja poddaszy
- tynki szlachetne
- montaż płyt gipsowych
- układanie płytek
- osadzanie drzwi i okien
- malowanie

- szpachlow
- tapetowani

te l. 061  8 6 5 -1 7 -6 9  (po 20)

SAT-CLUB-TV
S K L E P  R T V
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SERWIS K O T Ł Ó W  I U R Z Ą D Z ?  
TERMET, M O R A , T O R U S ,l& fN  

CELTlCJSI
INFOLINIA - PRZYL

0 6 0 2 - 2 9 9 -

1  0  0  v 0  0  0  
D A C H Ó W E K
w ciągłej sprzedaży - magazyn

W
I B - F

B O LESŁA W IEC

R c i b e n
TONBAUSTOFFE

D a c h ó w k i  e e m e n ln w e 1BF
Prodach, Fortum

ROBEN
Wiekor, RuppCeramikDachówki bitumiczne q

Dachóuki ceramiczne

Papy termozgrzewalne 
Okna dachowe 
R yn n y
Wełna termoizolacyjna

W.Ouandt
Velux
N ia o lt

ISUlIFiber
Styropian do dach. skośnych Maco-Dach 
Sty ropian do dach. płaskich PW 11
IMyty gipsowo kartonowe Knauf
Folie dachowe
Blachy płaskie ocynk.tytan-cynk.kolor 
ijrtyknly dekarskie 
Porady techniczne, kalknlacjc 
Produkcja akcesoriów do dachówek 
RabatytHa ■wykona w ców 
Wykonawstwo

D a c h - B u d  ul. S am otna 4
tel. 83-20-709, 83-20-581 wew. 208(

w w w .s y l a b a . p o z n a n . p l / D a c h - B u d  
d a c h b u d  a  s y l a b a . p u z n a n . p l

P R A C O W N I A  O P T Y C Z N A
L u b o ń ,  Ż a b i k o w s k a  4 7

\
czynna codziennie od 10.00 do 17.00 

w soboty od 10.00 do 12.00

W y k o n u j ę  us łu g i  na r e c e p t y ,  r ó w n i e ż  w  P tz y c h o d n i  R e jo n o w e j  w  Z e h i k o w i e

pokój 104 w środy od 9.00 -11.00

Luboń, ul. Agrestowa 1 
(przy Szkolnej)
TEL. 810-29-83 BIURO PROJEKTOWE

- projekty indywidualne ijyp o w e
- nadzory bucfowl (B-010)

TADEUSZ WARMUZ
, ane - odbiory i kierownictwo robót

- adaptacje projektów
- zbieranie niezbędnych dokumentów
- m apy budowlane oraz na prąd - wodę - gaz
- podziały, zapisy notar.
- wybór wykonawców na roboty budowlane, elektryczne

U W A G A !
BEZPŁATNIE UDZIELAM

WS7FI K i r u  P O P A n  
BUDOWLANYCH

O N Y K S
Z y g m u n t Z a w iś la k  S p . z o .o .

m  p a l

ul. Górecka 6  

te l./fa x  8 3 2 - 2 1 - 8 1

•  Sprzedaż węgla i koksu
Najniższe ceny 
Wysoka jakość

Dowóz na terenie Poznania i Lubonia bezpłatny
____ _______  £221

M .  J. P a w lic c y  P r z e d s ię b io r s tw o  U U ie lo b r o n ż o w e

62-030 Luboń ul. 3-go Maja 10, tel. 813-04-10 
w godz. pon.-pt. 7.00-16.00, soboty 7.00-14.00

MATERIAŁY BUDOWLANE
- Belki i pustaki stropowe keramzytowe i żużlowe _

- Nadproża L-22, bloczki betonowe M-6 L 
- Keramzyt, żwir, piasek, cement, wapno
- Stal zbrojeniowa, wykonastwo zbrojeń 

- Ceramika ''ZŁOCIENIEC'', "RUBEN"
- P a p a ,  le p ik , a b iz o l

- Styropian, płyta gipsowo-styropianowa 
- Kostka brukowa ozdobna

Atlas, Lico, KREISEL
TRANSPORT CIĘŻAROWI

|  B IU R O  U SŁU G  P R O JEK TO W Y C H  I DORADZTW A T E C H N IC Z N E G O

P R O J E K T Y  T Y P O W E  I I N D Y W I D U A L N E .  W Y C E N Y  N I E R U C H O M O Ś C I
L u b o ń ,  u l .  W o d n a  6 ,  t e l .  8 1 0  2 7  7 1 ,  P o z n a ń ,  u l .  G r o b l a  2 2 / 4 ,  t e l .  0 6 0 2 - 5 5 5 - 8 9 0

o  T e r u j e :
O projekty techniczne wszelkich budynków 
O projekty techniczne, instalacyjne 
O inwentaryzacje budowlane
O oceny, ekspertyzy i opinie budowlane II

oraz kosztorysowanie “ ^  '
O porady prawne z zakresu prawa budowlanego h  ■

I szacowanie i wyceny nieruchomości J
16029)

BIURO CZYNNE PON. - SOB. 1 0 .0 0  - 20 .0 0
TELEFONICZNY CAŁODOBOWY AUTOMAT ZGŁOSZENIOWY 8 5 3 2 9 0 5

http://www.sylaba.poznan.pl/Dach-Bud


STOWARZYSZENIE 
KULTURALNO - OŚWIATOWE 
„FORUM LUBOŃSKIE”

tel. (0-61) 810-43-35, fax (0-61) 813-04-23 
ul. Żabikowska 42 (Biblioteka Miejska)

Rok zał. 19S5 . . . . Iwydawca miesięcznika ■
f c U B O N S K I C

zaprasza

wszystkie środowiska do współredagowania 
NIEZALEŻNEGO MIESIĘCZNIKA MIESZKAŃCÓW - 

czasopisma samorządowego o charakterze obywatelskim.
W Twojej gazecie zaistnieje każdy temat związany z Luboniem!!!!

Uwaga! Masz długopis, jesteś spostrzegawczy, nurtują Cię problemy lubońskie, 
tryskasz pomysłami, posiadasz ciekawe informacje czy zdjęcia, chcesz się podzielić z 
innymi i przy okazji trochę dorobić?
Zadzwoń! Przyjdź na spotkanie redakcyjne! Każdy może realizować swoje ambicje 
dziennikarskie.
Przyjdź do redakcji w godzincach dyżurów lub zadzwoń: 810-43-35.
Tel. kontaktowy - red. naczelny Piotr P. Ruszkowski - 813-16-24

12 MIESIĘCY

;

PRZEMYSŁOWY
Luboń
ul. Sikorskiego 44 
tel. (0-61) 813-14-11


